DZIENNIK G 


ROK V 


OSPODAR 


BH 


Cena 


19 
zł. 


CZYŻ 


WARSZAWA, NIEDZIELA 12 GRUDNIA 1948 ROKU 


„Deutsches Reich” jak za Hitlera 
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praw międzynarodowych 


BONN, 11.12 (APN). 


organem państwowym. 


Rezolucja domaga 
prawa ustanawiania konsułatów nie 
mieckich zgranicą jak i udziału 
Niemiec w „międzynarodowych po 
rczumieniach”. Rezolucja wzywa 
następnie, by stosunek władz oku 
bacyjnych do Niemiec „mieścił się 
w granicach uważanych za keniecz 
ne ze względu na funkcje okupacyj 
ne“, 

W komitecie redakcyjnym rozolu 
eji została wniesiona propczycja na 
zwania Niemiec „Deutsches Reich“, 
tj. pewrotu do nomenklatury uży- 
wanej przez Hitlera. Propozycja ta 
jednak wzbudziła zastrzeżenia na 


—— 


+ z “a 
Się zarowno 


W rezolucji przyjętej przez kadłubowy 
„parlament* w Bonn, Niemcy zachodnie wystąpiły wczoraj po raz 
pierwszy z żądaniem przyznania im prawa reprezentacji zagranicz- 
nej oraz przekazania najwyższej władzy w Niemczech niemiecki 


wet wśród reakcyjnych polityków 
niemieckich i komisja głosowała 
przeciwko niej. 

Korespondenci prasowi podkreśla 
ją, że pe raz pierwszy Niemcy wy 
stąpili otwarcie z żądaniem przy- 
znania im nermalnego miejsca w 
stosunkach międzynaredowych. 
Przeciwko całości rezolucji głosowa 
li jedynie komuniści. 


Robotnicy przeciw rekinom 
kapitalistycznym 


BERLIN, 11.12 (PAP). Jak dono 
si agencja ADN z Duesseldorfu, na 


Zaślepienie Anglosasów i ich satelitów 


Zmechanizowana „większość“ odrzuca 


poprawki ZSRR do Deklaracji Praw Człowieka 


PARYŻ, 11 12 (API) — Min, Wy- 
szyński wygłosił wczoraj w Zgro” 
madzenin Ogólnyvm w debacie nad 
Deklarvacją Praw Człowieka wielkie 
przemówienie, w kiórym wykazał 
całą nieskuteczncąć t  niepelność 
proponowanej deklaracji oraz 
wnińs! cztery poprawki, zmierzają - 
ce do fakiycznego a nie tylko for- 
malnego zabezpieczenia praw czło- 
wieka. 

Zmechanizowana większość od 
rzuciła je jednak i deklaracja prze- 
Szła w  pierwolnym brzmieniu. 
Związek Radziecki, państwa Euro- 
py Wschodniej, południowa Afryka 
i Arabia Saudyjska wstrzymały się 
głosu. 

Wiceminister Wyszyński oświad” 
czył, zc sprawa praw człowieka ią 
czy się Ściśle g kwestią suwerenno- 
ści państwowej i rządowej państw 
członkowskich Narodów Zjednoczo- 
nych. „Nie można soebie wyobra- 
zić powiedział Wyszyński 


praw człowieka pozą sferą dziala- | 


nia rzadu. Prawa człowieka zawie- 
szone w próźni są iluzcryczne". 

Pod naciskiem Wielkiej Brytanii 
i Stanów Zjednoczonych, Zgroma” 
dzenie odrzuciło poprawkę radziec- 
ką, wymicniającą prawa człowieka, 
które powinno się zastosować spe- 
cjalnie w odniesieniu do narodów 
kolonialnycę. 14 państw wstrzyma- 
ło się od słesowania. 

Następna poprawka radziecka 
stwierdziła, że każdy człowiek ma 
prawo wyznawać i rozpowszechniać 
poglądy demokratyczne bronić sy- 
stemu demokratycznego i państwa 
demokratycznego oraz zwalczać fa- 
Szyzm w sferze ideologii i polityki, 
w życiu państwowym i publicz- 
nym. 

O zaślenieniu krajów anglo-sa- 
skich i ich satol''ów świedczv rów 
nież odrzucenie radzieckiej defini- 
cji rządu demuekraiycznego, która 
stwierdza że każdy obywatej ma 
Prawo uczestniczyć w rządzeniu 
swym krajem bez względu na rasę, 
kole: skóry, narodoweść, urodze- 
nie, bepactwo, pechodzenie social 
ne, język, wyznanie, czy płeć. Zwia 
zek Radziecki pragnąc, by deklara- 
cja nie była czczymi słowami 
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wniósł poprawkę wzywającą po- 
szczególnych członków do zmodyfi- 
kowania praw paqujących w da- 
nym kraju w duchu deklaracji praw 
człowieka, ponieważ w: razie kon- 
fliklu między duchem i literą de- 
kłaraeji a prawem obowiązującym. 
deklaracja stanie się całkowicie nie 
skuteczna. d 

Wreszcie delegat radziecki złożyły 
kompromiscwą propczycję o oars 
żenie głosowania nad tą sprawą do' 
przyszłego roku. Również i ta pro- 
pozycja zostałą cdrzucona mecha-, 
niczną większością. 


ostatnim posiedzeniu Landtagu pro 
wincji reńsko - westfalskiej (strefa 
angielska) w imieniu partii komuni 
stycznej przemówił Hugo Paul. Hu 
go Faul zapretestował przeciwko 
decyzji anglo - amerykańskicj któ 
ra oddaje w ręce prizemysłewców 
hitlerowskich pozycje kluczewe w 
życiu gospodarczym Niemiec za 
chodnich. Mówca stwierdził, że de 
cyzja ta oznacza dalsze wzmccnie 
nie władzy monopolistów . niemiec 
kich i zagranicznych. Podkreślił on, 
że klasa robetnicza Niemiec sprze 
ciwia się epznowaniu przemysłu 
niemieckiego przez rekinów kapita 
listycznych, gdyż nie chce służyć 
hitlerowskim  barcnom przemysło 
wym ani zagranicznym monepoli-' 
stom. 
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Stan wojenny i ceuzura w Chinach- 


Już tylko... sympatię 


ma Truman dla Kuominiangu 


NANKIN, 11.12 (API). — Czang- 
Kai-Szek w rozpaczliwym wysilku 
uratewania części Chin, podlezają- 
cej jego kontroli, zarządził w pią- 


Projekt reformy skarbowej we Francji 
DUA OL YZ ZE CE z r o o 


Fuworyzowunie kapiiajistów 


wobec ogromnych ohciązeń mniych zarohków 


sejusznikiein Francji — Związkier | 


PARYŻ, 11.12 (PAP) — Kządowy 
prejekt reformy skarbowej. przedło 
żcny Zgromadzeniu Narodowemu. 
przekracza najbardziej pesyraistycz 
ne przewidywania, Obciążą ou W 
znacznie większym stopniu docho- 
dy małe i średnie aniżeli duże. Pro 
jek: gedzi w robotników, chłopów 
drobnych kupców, faworyzując wiel | 
kich właścicieli ziemskich i kapita 
listów. Najniższe zarobki zostaly 
obciążone podatkiem, przekraczają” 
cym o 100 proc. stopę dotychczaso- 
wą, podczas gdy wielcy kupcy i 
przemysłowcy, zarabiajacy rocznie 
od 5 milicnów franków wzwyż, 


25 proc. w stosunku do popizednie- 
go roku. 


Pozatym refor.ma skarbowa zno- 
si płacona przez wielkie przedsię- 
biorstwa takse ad dóbr „martwej 
reki“, powcedując w ten sposób 
zmniejszenie wpływów skarbowych | 
o pół miliarda* franków. 


PARYŻ, 11.12 (PAP) Biuro | 
Generainej Konfederacji Pracy (C 
G. T) opublikowało program gospo 
darczego i finansowego dźwignię” 
cia Francji w oparciu o zarzucony 
obecnie plan Monneta i uchwały 
Krajowej Rady Ruchu Oporu. 


Program ten, wypowiadając się 
za wykorzystaniem wszelkiej po- 
mocy, która umożliwiłaby odbudo- 
wę gospodarcza kraju, odrzuca jed 
nocześnie wszelką interwencję obcą 
w wewnętrzne sprawy Francji. do- 
maga się wypowiedzenia układów 
wojskowych, które wiążą Francję 
z blrkiem zachodnim. oraz prowa” 
dzenia polityki pokojowej wspólnie 
ze wszystkimi państwami miłujący 
mi pokój, a zwłaszcza „z wielkim ' 


Radzieckim“. 

W konkluzji CGT podkreśla. że 
realizacja tego programu będzie maż 
liwa jedynie w tym wypadku, gdy 
Francja uzyska rząd naprawdę de- 
mokratyczny i posiadający popar- 
cie w narodzie. 


Deputowany Gaston Dassonville | 


z Pas de Calais wrfiósł w Zgroma- 
dzeniu Narodowym interpelację. 
protestującą przeciwko metodom 
terroru i zemsty, stosowanym wo” 
bec górników. 


ji Dotychczas w 


Tegoroczna kampania cukrownicza 


Na zdjęciu warniki 


= 


dobiega końca. Do chwili obecnej 


spośród 75 cukrowni, biorących udział w produkcji 38 cukrowni już 
zakończyło prace, Plan produkcji cukru, który przewidywał wyprodu- 
kowanie 520 tys. ton w bież. roku zosta” już poważnie przekroczony. 
bież. kampanii uzyskano 587 tys. ton 


czystego ` cukru. 


w jednej z cukrowni. 


Wybitni działacze ludowi 
- o zjednoczeniu partii robotniczych 


W ostatnim numerze „Zielonego 
Sztandaru“, naczelnego organu Stron- 
nictwa Ludowego, wybitni działacze 
Stronnictwa Ludowego wypowiadają się 
w artykułach o zjednoczeniu partii kla- 
sy robotniczej. 

Prezes Rady Naczelnej SL — Mar- 
szalek Sejmu Władysław Kowalski w 
artykule pt.: „Zjednoczenie Partii Ro- 
botniczych* pisze m. in.: „Ruch lu- 
dowy, rzetelny, radykalny ruch ludowy 
z prawdziwą radością wita zjednocze- 
nie partii robotniczych PPR i PPS. 

W dalszym ciągu swego ‘artykulu 
Marszałek Kowalski szeroko analizuje 
historię walki klasy robotniczej z ustro 
jem kapitalistycznym oraz omawia zna- 
czenie matksizmu-leninizmu w dziejach 
ludzkości i tak kończy swój artykuł: 
„Szczerze i serdecznie witamy te wy- 
, 


tek wprowadzenie stąnu wojennego 
na człym prawie obszarze Chin rzą 
dcwych i 
Oficjalna agencja chińska donosi 
tymczasem, że ciężkie walki toczą 
się w punkcie na północ cd Nanki- 
nu, gdzie otoczone są przez wojska 
ludowe duże siły rządowe. Ze źró- 
deł ludowych donoszą, że część tych 


wojsk przeszła już na stronę Mao- 
Tse-Tunga, przywódcy wojsk ludo- 
wych. 

W Waszyngtonie, pani 
Kai-Szek odbyła wczoraj godzinną 
rozmowę z prezydentem Trumanem. 
Korespondent radia brytyjskieg)» do 
nosi dziś rano, że wizyta ta nie przy 
niesie wielkich wyników. Prcezy- 
dent Truman obiecał jedynie, że 
„z sympatią przestudinje jeszcze raz 
cbraz sytuacji chińskiej", 

Rząd kuomintangowzk: wprowa- 
dził surową cenzuię pocztową Í te- 
legraficzną na całym obszarze Chin, 
nad którym sprawuje jeszcze wła- 
dzę. 


Amerykańskie manewry w sprawie Palestyny 
e R o cj 


USA us*luja zmienić rezolucję 


uchwaloną przez Kom'sję Polityczną 


PARYŻ, 11.12 (PAP)., Posiedzenie 
Rady Bezpieczeństwa, która miała 
obradować nad zaleceniem przyję 
cia Izraela w poczet członków ONZ, 
zostało odroczone na żądanie dele 
gacji amerykańskiej. Jednocześnie 
za kulisami Zgromadzenia General 
nego delegacją amerykańska rczwi 
ja gcraczkcwą działalność, zmierza 
iaca do zmiany rezelucji palestyń 
skiej, uchwzlonej na pierwszej ko- 
misji, a dotyczącej wyboru komisji 
rczjemczej. Wysiłki amerykańskie 
idą w tym kierunku. aby człon- 
ków komisi roziemczej wybieralo nie 
5 stałych członków Rady Bezp.. ale 
Zgromadzenie Generalne co by o- 
czywiście zapewniło Stanom Zicd 
noczonym wpływ na wybór icj ko 


misji. 

Fonieważ rząd państwa  Tzracl 
wyraził zgodę na »rzcpurzczenie m- 
toczonych przez sily żydowskie 


wcjsk egipskich w Faluja, w myśl 
prepczycji rozjemcy 
pod warunkiem, że nie będą one 
użyte ponownie do celów agresji, 
Bunche przędsięwziął kroki, mają 
ce doprowądzić do bezpośrednich 
rokowań żydowsko - egipskich i 
odwołał pasiedzenie komitetu Rady 


Bezpieczeństwa. 
———z EE 


świadezenie delegat 

Oświadczenie delegata 

NOWY JORK, 11.12 (PAP). Amba 
sador radziecki w Stanach Zjedno 
czonych Paniuszkin złożył na po- 
siedzeniu Komisji ONZ dla Dale- 
kiego Wschodu oświadczenie w spra 
wie rozwoju przemysłu japońskie- 
go. 
W oświadczeniu tym Paniuszkin 
podrrzślił, że odrzucenie wniosku 
radzieckiego, przewidującego nie- 
skrępowany rozwój pokojowego prze 


Czang-— 


ONZ Bunche, 


darzenia w ruchu robotniczym my, ra- 
dykalni łudowcy. . I wieś masza czci 
to zjednoczenie bratnich i przodujących 
w walce partii robotniczych zwiększo- 
nym wysiłkiem pracy nad podniesie- 
niem rolnictwa, budową dróg, szkół, 
naprawą mostów itd. : 

Rychlo nastąpi też zjednoczenie oby- 
dwóch stronnictw ludowych w jedno 
wielkie stronnictwo. Zewrzemy, wzmoc- 
nimy szeregi ludu pracującego miasta 
i wsi, aby do reszty wspólnymi siłami 
wytępić zło, złamać wroga klasowego 
i odbudować resztę zniszczeń“. 

Prezes Stronnictwa ludowego Win- 
centy Baranowski w swej krótkiej wy- 
powiedzi stwierdza, że „jednym z nai- 
ważniejszych osiągnięć w realizowaniu 
haseł Polski Ludowej jest jednolity front 
polskiej klasy robotniczej“. „Ażeby 
zrozumieć  doniosłość i wagę jedności 


„|abotniczej — pisze dalej prezes Ba- 


tanówski — należy mieć zawsze na 
Uwadze, że Klasa fobotnicza już zorach 
swego -charakteru prolećariackiego” jedy: 
nie zdolna jest do realizowania prze” 
budowy ` istrcju  kapitalistycznego na 
ustrój społecznej sprawiedliwości, który 
uniemożliwi (wyzysk człowieka przez 
człowieka i wprowadzi ludzkość na sze- 


roki gościniec, wiodący ku lepszej 
przyszłości. i l 
Sekretarz generalny SL — wicepre- 


mier Antoni Korzycki w swojej wypo- 
wiedzi pisze m. in.: „Jako syn chłop- 
ski i przedstawiciel wsi oraz jako se- 
kretarz generalny Stronnictwa Ludowe- 
go witam z radością jednoczenie się ca- 
lej klasy robotniczej w Połsce. Ruch 
robotniczy, który święci w tym roku 
100-lecie narodzin swej — na nauce 
opartej ideologii marksizmu, potrafił w 
ciągu 100 lat rozwinąć ją 1 uczynić 
z marksizmu-leninizmu potężny oręż w 
walce o prawdziwą niepodiegłość naro- 
dów, opartą na władzy ludu, na ich 
międzynarodowym braterstwie 1 dążeniu 
do sprawiedliwości społecznej. 

W podobnym duchu wypowiada się 
Aleksander Juszkiewicz — zastępca sē- 
kretarza generalnego SL. 


Skład delegacji szwędzkiej 
na Kongres Zjetltoczoniewy 


Delegacja szwedzka na Kongres 
zjednoczeniowy partii robotniczych 
wyjedzie do Warszawy w niedzielę. 

W skład delegacji wchodzą: do- 
tychczasowy sekretarz szwedzkiej 
partii komunistycznej i obecny 
przewodniczący organizacji sztck- 
holmskiej — poseł Gunnar Ohman, 
szef wydziału zagranicznego KC 
Partii — redaktor Backstroem oraz 
naczelny redaktor organu partyjne 
go „Folksviljan* — poseł Adolfs= 
son. 


- pass ——— mmm 


ISAR w Komisii ONZ 


mysłu japońskiego i zakaz isinienia 
przemysłu wojennego, — jest sprze 
czne z dażeniami miłujących pcxój 
narodów i z interesami narodu ja 
pońskiego. Celem wniosku radziec 
kiego było z jednej strony nie do 
puszczenie do przeksztgłcenia Japo 
rii w nową bazę agresii militerys 
tów japońskich, a z drugiej strony 
umożliwienie wzmożenia eksportu 
iprodukcji pokojowego przemysłu, 
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ZYNARODOWEJ 
Amerykanie wskrzeszają 
faszyzm w Niemczech 


(Od specjalnego korespondenta API) 


Q ytuacie, powstałą po wyborach ; powietrznego, została wzmocniona 

w zachodnim Berlinie, ckreśla | właśnie dzięki powolności setek ty 
cała niezależna demokratyczna pra |sięcy wyborców z zachodniego Ber 
sa tutejsza jako zwycięstwo kierun lina, którzy dali się nastraszyć i 
ku, który nazywa neofaszyzmem. | zmusić do głosowania, nie zdając 
, „Neofaszyzm czytamy w 
„Neues Deutschland“ — to pedju- 
dzanie mas przeciwko wszelkiemu 
postępowi, to nagonka na socjali- 
stów i komunistów, to łączenie się 
z Planem Marshalla i kapitałem 
menopciistycznym, to  zehydzanie 
wszelkiej demokratycznej pracy 
nad odbudową, wyszydzanie no- 
wych meted zwiększania wydajno- 
ści pracy, Neofaszyzm jest konsek 
wentnym wrogiem mas pracują- 
cych przepcjonych ideami socjali- 
stycznymi". 

Mimo, że w ostatnich wyborach 
zastcsowano tevror, mimo, że wy- 
nik wyborów poddano zabiegom u- 
piększającym, fałszując przede 
wszystkim cyfry, dotyczące frek- 
wencji wyborczej, obóz demekracji 
niemieckiej z SED na czele, nie 


maniem blekady Berlina. Blokade 
tę stosują Amerykanie wobze led- 
ncści zachodnich sektorów miasta 
cdmawiając jej możności i prawa 
przyjęcia oferty, uznanego przez 
władze radzieckie magistratu, 
burmistrzem Eberitem na czele. A 
inagistrat ten chce dać żywność, 
epał, prąd elektryczny dla zachod 


za to wypełniania jakichkolwiek 
warunków politycznych. 
Amerykanie nie chcą się zgodzić 
na rozpoczęcie w tej sprawie per- 
traktacji z burmistrzem Ebertem. 
Chodzi im o nic innego, jak o za- 
legalizowanie podziału Berlina i 
jego władz komunalnych oraz w tal 
szej konsekwencji przyłączenia -a- 
chedniego Berlina pod względem 


sobie sprawy, iż głcsujaą za utrzy- | 


| 


Debata w Izbie Gmin 


Lerwania z polityka reakcji i wielkiego kapitału 


domugu się poseł Zilliacus 


LONDYN, 11.12 (PAP). W toku debaty nad polityką zagraniczną |interwencji w tym kraju większej 
w Izbie Gmin przemawiał w piątek przywódca opozycji konserwa* 


tywnej Winston Churchill. 


Po omówieniu sprawy t, zw. „jed 
ności europejskiej“ na zachodzie 
Europy, Churcnill przeszedł do pro- 
blemu Niemiec, wykazując — jak 
zwykle — troskę o sprowadzenie na 
rodu niemieckiego spowrotem do 
rodziny europejskiej“. Mówca wy- 
stąpił z nieoczekiwaną tezą, że właś 
nie Francja, która — jego zdaniem 
jest „krajem najbardziej poszkodo- 


wanym“ owinna przewodzić tej 
J 


zj] akcji ażeby Niemcy „mogły odzy- 


skać swą reputację i zająć należne 
im w świecie miejsce“. 
Przechodząc do sprawy stosunków 


niego Berlina i nie żąda w zamian | ze Związkiem Radzieckim Churchill 


sprezentował się tym razem jako 
zwolennik porozumienia, twierdząc, 
że zawse żywił i w dalszym ciągu 
żywi jaknajbardziej poważne prag- 


nienie pokojowego 
tych stosunków. 

Churchili nie sprecyzował oczy- 
wiście istotnych przyczyn, które 
wywołują brak przyjaznej atmosfe- 
ry w stosunkach ze Związkiem 
Radzieckim. 

Churchill twierdził że podczas 
wojny Franco oddał Wielkiej Bry 
tanii „olbrzymią przysługe“ i że nie 
należy utrzymywać bariery pomię- 
dzy Hiszpanią frankistowską a mo- 
carstwami zachodnimi. Logicznym 
wnioskiem z tych wywodów Chur- 
chilla był postulat dopuszczenia 
Hiszpanii frankistowskiej do ONZ 
i przywrócenia z reżimem Franco 
pełnych stosunków  dyplomatycz- 
nych, Co się tyczy Grecji — Chur- 
chill wzywał cynicznie do nadania 


uregulowania 


USA grożą represjami 


i Anglii i Francji 


zamierza zamykać oczu na pewne 
fakty, pesiadające wyraźną wymo- 
wę. Nie było przypadkiem, że wła- 
śnie w dzielnicach robotniczych za 
chodniego Berlina frekwencja wy- 
borcza była najniższa. Tam jednak, 


administracyjnym do państwa za- 
chodnie - niemieckiego W ten spo- 
sób spodziewają się Amerykanie uzy 
skać przynajmniej na pewien czes 


Targ 
i o fabryki niemieckie 


LONDYN, 11.12 (BS). Nowe | delegacji zachednich pomiędzy so- 
nieęporczumienia w toku prac komi-| bą 


„rczwiązanie* problemu  berliń- | tetu Humphrey'a nie pozwalają na 
skiego, który w ostatnim czasie | usunięcie starych rozdźwięków, któ 
przysparzał im tyle kłopotów. 


gdzie przewagę liczebną posiadały 
warstwy mieszczańskie, większość 
wyberców zaakceptowała politykę 
grup politycznych, rządzących do- 
tychczas magistratem, politykę, 
przeradzającą się coraz szybciej 
w kierunek neofaszystowski, 

W tym świetle zwyciestwo partii 
socjaldemokratycznej, która zdoby- 
ła dwie trzecie oddanych w wybo- 
rach głosów, nie cznacza oczywi- 
ście zwycięstwa zwolenników so- 


ś 
cjalizmu i demokracji. W najbar- PARYŻ, 11.12 (PAP). — W dysku 


dziej wytwornych dzielnicach willo- | 533 nad Deklaracją Praw Człowieka 
wych Berlina zachodniego, zamie- | "2 posiedzeniu Zgromadzenia za= 
szkałych nrzez śmietankę kapitali- brał głos delegat polski dr Suchy, 


M. T. ZARZYCKI 
Berlin, w grudniu. 


styczną, partia Franza Neumanna Deklaracja Praw Człowieka, któ- 
zanctowała poważne zwiększenie | 4 nie wiąże praw politycznycn Z 
swojej pozycji, w porównaniu z o- | čWarancjami społecznymi i ekono- 
statnimi wyborami, zdobywając micznymi jest pustym frazesem. 
50 — 60 proc. ogólnej liczby gło- Walka o prawa człowieka jest ści- 
" sów. śle związana z walką o demokra- 


Dzienniki, wychodzące w zachod | SJ* Z walką z faszyzmem. Należy 
nim Berlinie, jak „Der Kurier" | Wyrazić ubolewanie — stwierdza 
oraz amerykański „Tagesspiegel“, | delegat polski — że deklaracja ani 
omawiając sukcesy wyborcze secjal jednym kę łowy oo GU 
demckratów, pośpieszyły ostrzec tę | T9li faszyzmu. 
partię, by nie wyobrażała sobie, iż Polemizując Z wywodami Si 8 
uzyskując bezwzględną większość | ta kanadyjskiego, który zaatakował 
w newych władzach miejskich, bę- | Kraje demokracji ludowej, dr Su- 
dzie mogła bez przeszkód przepro- | ChY Przypomniał sprawę arrasów 
wadzać program socjalizacji, nomi | Wawelskich, których rząd kanadyj” 
nalnie ciągle jeszcze figurujący w | Ski dotąd nie zwrócił Polsce, Mów- 
programie SPD. Ostrzeżenie to jest | CA Zwrócił również uwagę na nie- 
znamienne, chociaż zbyteczne. Lu- 
dzie, kierujący bowiem dziś nie- 
miecką partią secjaldemokratycz- 
ną, nie będą na pewno kruszyć ko 
pii o uspołecznienie pewnych ga- 
łęzi przemysłu, czy też o prawo 
strajków dla robotników; zostali 
oni bowiem już dawno „eblaskawie 
ni“ i „pegodzeni z rzeczywistością”, 
reprezentowaną w ząchcdnich 
Niemczech i zachodnim Berlinie 
przez głosicieli | wyznawców planu 
Marshalla. Znamienne jest jednak, 
że Kierunek, określony nazwą neo- 
faszyzmu, uważa wynik estatnich 
wyborów berlińskich za swój wy- 
łączny sukces i nie zamierza czy- 
nić żadnych ustępstw (nawet for- 
malnych) dla zjednania sobie cze- 
ści wyborców — stanowiących zre 
sztą mniejsześć — która powodując 
się tradycją, głosowała za SPU w 
nadziei, iż umożliwi w ten sposób 


WIEDEŃ, 11.12 (PAP). W parla- 
mencie austriackim rozpoczęła się 
w czwartek debata nad rządowym 
preliminarzem. budżetowym na rok 
1949. Poseł Koeplenig w imieniu ko 
munistów poddał preliminarz ostrej 
krytyce stwierdzając, że projekto- 
wany budżet nakłada olbrzymie cię 
żary na ludność pracującą podczas 
"R Ty RR "R "TR R, 


Przewodniczący węgierskiej carlii 
drobnych rolników — Istvan Dohi zo- 
stał mianowany premierem Węgier na 
miejsce Lajosa Dinnyesa. Tekę ministra 
rolnictwa objął równiez przedstawiciel 
Partii Drobnych Posiadaczy Istvan Csa- 


W kilku wierszach 


r 


re powstały na konferencji w spra 
wie Rukry, Każda następująca po 
sobie konferencja mocarstw zachod 
nich staje się terenem ostrej walki 


Min. Suchy o Deklaracji Praw Człowieka 


Walka o prawa człowieka 


jest związana ściśle z walką o demokrację 


wolnicze warunki, w jakich żyją i 
pracują kobiety polskie ściągnięte 
do Kanady, 

Na zakończenie dr Suchy stwier- 
dził, że z powodu licznych braków 
Deklaracji Zgromadzenie Generalne 
powinno przyjąć rezolucję radziec- 
ką w sprawie odroczenia do nasięp 
nej sesji głosowania nad projektem 
Deklaracji Praw Człowieka, 


Obrady konferencji londyńskiej 
w sprawie Zagłębia Ruhry nie zo- 
staną prawdopodobnie 
w tym tygodniu. Obrady całkowicie 
utknęły na martwym punkcie. Przer 
wane zostały nawet prace pod 
komitetów technicznych, 

Prace komitetu Humphrey'a, któ 
re miały początkowo potrwać tylko 
2 dni — przeciągają się daleko poza 
wyznaczony termin ze względu aa 
głębokie różnice zdań między dele- 
gacjami. Francja i Wielka Bryta- 
nia usiłują wyrwać z rąk Amery- 
kanów możliwie największy pro“ 
cent niemieckich zakładów przemy 
siłowych, które kapitał amerykański 
chciałby uratować od rozbiórki, 
Amerykańscy członkowie komitetu 
Humphrey'a niedwuznacznie grożą 
represjami finansowymi w razie 
dalszej opozycji Wielkiej Brytanii 
i Francji wobec żądań amerykań- 
skich. 


wznowione 


Amb. Lange o sesji Zgromadzenia ONZ 


Sesja paryska wykazała siłę 


ochozu postępu i demokracji 


PARYŻ, 11.12 (PAP). — Ambasa- 
dor Oskar Lange udzielił wywiadu 
„Gazecie Polskiej“, w którym zrea- 


Komuniści austriaccy piętnują 


uniyrobołniczą poliżykę budżetową rządu 


gdy kapitaliści, którzy zagarniają, 
fantastyczne zyski, korzystają z po 
ważnych ulg podatkowych. 

Mówca oświadczył, że partia ko 
munistyczna odrzuca rządowy pre 
liminarz budżetowy jako wyraz an 
tyrobotniczej i antyłudowej polity 
ki rządu. 


— Amerykańska administracja woj- 
skowa w Niemczech oOpracowałą plan 
zricsienia kontroli prasy niemieckiej w 
Bizonii i oddania jej w ręce prywatne. 


— W Atenach odbyła się kolejna od- 
prawa wyższych oficerów wojsk mo- 
narcho-faszystowskich. Na odprawie był 
| obecny generał amerykański — Van 


sumował bilans prac delegacji pol 
skiej na posiedzeniu ONZ. 

„Delegacja polska przyjechała z 
programem obrony pokoju, a zwła- 
szcza rozbrojenia oraz wzmocnienia 
współpracy gospodarczej między 
członkami ONZ“, 

Mówiąc o wynikach paryskiej se 
sji ONZ, ambasador Lange stwier- 
dził, że ocena całości obrad Zgroma 
- dzenia Generalnego jest dodatnia. 

„Osiągnięte rezultaty pozytywne 
są wprawdzie skromne, udaremnią 
no jednakże próby rozbicia ONZ 
zmierzające do przekształcenia jej 
w narzędzie polityczne jednego mo 
carstwa — Stanów Zjednoczonych, 

Sesja paryska ONZ wykazałą si- 
łę obozu pokoju i postępu społecz- 
nego, oraz uwidoczniła głębokie 
pragnienie pokoju, które żywi cały 
świat. Obecna sesja zakończyła się 
klęską tych, którzy dążą do podmi 
nowanią pokoju i osłabienia ONZ, 
wzgl, , Wykorzystania Organizacji 
Narodów Zjednoczonych dla celów 
odmiennych od tych dla jakich zo- 
stała powołana. 


c 


realizację pewnych postulatów so- la, przewodniczący centrali spółdzielni 
cialistycznych. węgierskich. Funkcje ministra finansów 
Neofaszyzm w zachodnim Eerli- | Przejął tymczasowo minister komuni- 


nie czuje się od ostatniej niedzieli 
panem położenia i wysuwa stanow 
czo szereg żądań na  przysziość, 
„Wszystkich komunistów — pisze 
„Der Abend“ w numerze » 7 bm. 
— należy wyrzucić z posad anini- 
stracji zachodniego Berlina, ode- 
brać im kartki żywnościowe i w 
razie potrzeby usunąć z mieszkań”. 
To samo pismo stwierdza z zadowo 
leniem, iż sądy pracy w zachodnim 
Berlinie zatwierdziły ostatnio bez 
terminowe zwelnienie szeregu pra 
cewników administracji z powodu 
ich demokratycznych przekonań po 
litycznych. 

Wyraźne zadowolenie z osistnie | 
go rczwoju wypadków w ħBĐer'inie 
wykazują władze amerykańskie. 
Pezycja Amerykanów, w ostatnim 
czasie szczególnie trudna na skutek 
złego funkcjonowania tzw. mostu 


kacji Erno Gero. W piątek po południu 
nowy gabinet, w którym poza wymie- 
nionymi wyżej zmianami nie nastąpiły 
żadne przesunięcia, został zaprzysiężo- 
ny przez prezydenta republiki Szaka- 
sitsa. 


$ 
— Grupa senatorów Kongresu USA z 
Vandenbergiem na czele opracowuje 
projekt ustawy o ograniczeniu amery- 
kańskich kredytów dla krajów mar- 
shallowskich o 50 proc. 


że 
— W północnej Korel odbywają się 
liczne wiece, na których robotnicy pro 
testują przeciwko niedopuszczeniu db 
ONZ przedstawicieli koreańskiego rządu 
iuacwo-demokratycznego. 


— Szwedzko-angieiskie rokowania han- 
dlowe, które toczyły się od kilku tygod- 
ni w Londynie zostały zerwane i dele- 
gacja szwedzka powróciła do Sztokhol- 
mu w celu otrzymania nowych jin- 
strukcji. Powodem zerwania pertrak- 
tacji były żądania angielskie co do 
zwiększenia eksportu do Szwecji i wy- 
robów tekstylnych i niektórych maszyn, 
które dla stronv szwedzkiej były nie 
do przyjęcia. 


Fleet. Postanowiono usunąć z zajmowa” 
nego stanowiska pułkownika Cynguni- 
sa, którego obarczono odpowiedzialnoś- 
cią za fiasko operacyj wojsk monarcho 
faszystowskich. 


sp 
— Komitet Amerykanów pochodzenia 
macedońskiego przesłał na ręce prezyden 
ta Trumana ilst, w którym domaga się 
zaprzestania polityki ingerencji Stanów 
Zjednoczonych w wewnętrzne sprawy 
Grecji, 


„RZYM, 11.12 (PAP). 9 bm. odbyło 
się posiedzenie „Komitetu Porozu 
miewawczego” partii  socjalistycz 
nej, na którym przedyskutowano sy 
tuację ogólną w kraju, w szczegól 
ności zagadnienia wyborów samo- 
rządowych oraz ofensywy podjętej 
przez rząd przeciwko robotnikom 
prowincji Emilia. 

Postanowiono domagać się od rzą 
du, by wybory samorządowe prze 
prowadzone zostały w terminie jak 
najszybszym. 

Ponadto obie pariie zwracaja się 


$ 

— Na terenach okupowanych przez 
wojska holenderskie na Jawie i Su- 
matrze dochodzi do licznych starć po- 
między oddziałami holenderskimi, a woj 
skami indonezyjskimi. W ostatnim ty- 
godniu doszło ogółem do 30% tego rodza 
ju starć zbrojnych. "| 

— Ministerstwo wyżywienia podało do 
wiadomości, że import bekonów z Ka- 
nady zostanie w tym roku zmniejszo- 
ny o 52 tys. ton. w porównaniu z rokiem 


ub Import jaj zredukowany będzie o 
25 proc. Racje kartkowe wędliny w |z apelem do wszystkich elementów 
Anglii, które wynosiły dotąd 2 uncje demokratycznych bez względu na 


(ok. 60 gramów) na osobę tygodniowo 
zostały ostatnio zmniejszone do jednej 
unrii 


ich przynależność partyjną. by zjed 
noczyły swe siły w celu przeciwsta 


| 


PAG 


=. 


skuteczności, e 
Duży oddźwięk wywołało przemo 
wienie posła Zilliacusa, po którym 
wywiązała się ożywiona dyskusja: 
Zilliacus poddał ostrej krytyce 
dotychczasową politykę zagraniczną 
rządu i jednocześnie wskazał dro- 
gę, która jego zdaniem, winna przy 
świecać kierownikom obecnego rzą” 
du. Zilliacus wystąpił przeciwko U” 
działowi Wielkiej Brytanii w pak” 
cie atlantyckim i Bloku Zachodnim: 
Mówca podkreślił, iż polityka za- 
graniczna rządu Partii Pracy winna 
raz na zawsze zerwać z polityka 
wielkiego kapitału i reakcji, DO 
świadczenia bowiem wykazały nie” 
jednokrotnie, że współpraca i 0 
brona kapitału kończy się faszyż” 
mem i wojną. Rząd brytyjski wi” 
nien odrzucić wszelkie zobowiąza” 
nia wojskowe, gdyż godzą one w z4 
sady Karty Narodów  Zjednoczo” 
nych. Rząd brytyjski winien doma 
gać się do Stanów Zjednoczonych! 
by nie zabraniały Wielkiej Bry- 
tanii prowadzenia wolnego handlu 
z krajami demokracji ludowej ! 
Związkiem Radzieckim. 
Przemówienie brytyjskiego mini” 
stra spraw zagranicznych  Bevina 
w Izbie Gmin wywołało duże roz- 
czarowanie w całej Francji. Doty- 
czy to zwłaszcza jego. oświadczenia; 
że Wielka Brytania odrzuca wszel- 
kie żądania Francji w sprawie Ja” 
kiejkolwiek kontroli międzynarodo 
wej nad Zagłębiem Ruhry. Dzien- 
niki postępowe podkreślają, iż prze 
mówienie Bevina pokrywa się cał 
kowicie z wytycznymi imperiali- 
stycznej polityki amerykańskiej: 
zmierzającej do odbudowy Niemieć 
na prawach pierwszeństwa, 


Nota ZSRR charge d'affaires 


do rządu fińskiego 


HELSINKI, 11. 12. (PAP). Charge 
d'affaires Związku Radzieckiego w He 
sinkach złożył w fińskim ministerstwie 
spraw zagranicznych notę, w której 
zwraca uwagę rządu fińskiego na wro 
gie w stosunku do Związku Radzie 
kiego wystąpienia nieodpowiedzialnyd! 
elementów. Wystąpienia te mają na c? 
lu pogorszenie stosunków między Fif 
landią a Związkiem Radzieckim. | 

Nota wyraża nadzieję, że rząd fini 
ski przedsieweźmie odpowiednie środ” 
ki, by położyć kres tym wystąpienion!: 
przynoszącym szkodę stosunkom fińska 
radzieckim. 


Czechosłowacka delegacja 


w Meskwie 


MOSKWA, 11. 12. (PAP). Czecho” 
słowacka delegacja rządowa z premie” 
rem Zapotockym na czele zwiedziła w 
czwartek Galerię Tre tiakowską. Naa 
stępnie członkowie delegacji czechosło 
wackiej zwiedzili budowe domów tnie 
szkalnych i przeprowadzili rozmowy * 
robotnikami pracującymi przy budowie: 
Wieczorem delegacja czechosłowacka 
ecna była w Wielkim Teatrze 0% 
operze „Książe Igor% 


Młodzież demokratyczna 


w obronie pokoju 


PARYŻ, 11.12 (PAP). Delegacia 
Światowej Federacji Młodzieży D° 
mokratycznej, z przewodniczący” 
Guy de Boysson na czele wręczył” 
w czwartek w sckretariacie genera! 
nym ONZ rezolucję, popierając? 
wniosek ministra Wyszyńskiego, Ś 
tyczący redukcji zbrojeń i zakaz 
broni atomowej. 


Lewicowe partie domagują sie 


wyhorów sumorządowych we Włoszech 


wienia się ofensywie pracodawców 
i policji. Apel podkreśla, iż Po 
ka robotników w prowincji Emi a 
i ich organizacji byłaby i tym a 
zem sygnałem do generalnego 340 
ku przeciwko demokracji, je „aj 
miało miejsce w okresie faszyZ™ 


Mongolska 
delegacja handlowa 


w Moskwie 
MOSKWA, 11.12 (PAP). Dr non 
grudnia przybyia do Moskwy wice 
golska delegacja handlowa K 
premierem Luksanem na cze” 


P 


nego na rok przyszły. 


Projekt ten przewiduje bar- 
dzo znaczne zwiększenie nakła- 
dów inwestycyjnych w roku' przy 
szłym: t. zw. środki limitowane 
w planie wyniosą przeszło 290 
mld. z. Do tego dojdą jeszcze 
nielimitowane środki własne spół 
dzielni i samorządu oraz włączo 
ne ewentualnie w ciągu roku kre 
dyty dodatkowe. 

Projektowana suma nakładów 
jest olbrzymia. Dla porównania 
podamy, że w 1946 na zaplano- 
wane inwestycje wydatkowano 
ze środków publicznych 58,8 mld. 
zł. w 1947 — ok. 127,6 mld. zł. 
zaś w roku bieżącym ponad 221 
mld zł. 

Nakłady w 1949 r. będą wiek- 
sze od tegorocznych o ok. 31 pro- 
cent. Jedocześnie przewyższą bar 


dzo znacznie przeciętną całości 
rocznych inwestycji przedwo- 
Jennych. 


0 poprawą hytu 

Silny wzrost nakładów inwe- 
stycyjnych ściśle się wiąże ze 
wzrostem dochodu narodowego 
w rozmiarach pozwalających na 
zwiększanie inwestycji przy rów 
Noczesnej, stopniowej poprawie 
bytu mas pracujących. 

Cel ten może być osiągnięty je 
dynie w warunkach gospodarki 
planowej. W ustroju kapitalisty 
cznym inwestycje są nieskoordy- 
nowane i chaotyczne, a o ich pod- 
jęciu decyduje wyłącznie mo- 
ment przewidywanego zysku. W 
„gospodarce planowej, o rozmia- 
—rach i kierunkach inwestycji de- 
cydują wyłącznie konkretne po- 
trzeby gospodarki narodowej. 
Plan określa poziom i charakter 
produkcji oraz wyznacza stosu 
nek między celowymi nakła- 
dami inwestycyjnymi a zaspaka- 
janiem zarówno bieżących jak i 
przyszłych potrzeb społeczeństwa, 
harmonizując ogół procesów eko 
nomicznych. 

Obok wzrostu nakładów cha 
rakterystyczne dla planu inwesty 
cyjnego na rok przyszły jest dal 
Sze zwiększenie się procento- 
wego objęcia planem całości do 
konywanych w kraju inwestycji. 
Przy okazji przypomnimy, że w 
1946 r. planem objętych było 60 
proc., w 1947 —dwie trzecie, a w 
roku bieżącym już przeszło trzy 
czwarte inwestycji dokonywa- 
nych ze środków publicznych. 

Idąc konsekwentnie po linii roz 
Szerzenia i pogłębienią planowa- 
nia inwestycyjnego, przy opra- 
cowywaniu planu na 1949 rok 
Przyjęto zasadę, że wszelke inwe 
Stycje sektora uspołecznionego 
mogą być dokonywane tylko w 
ramach i na podstawie Państwo 
wego Planu Inwestycyjnego. 


Usprawniente kontroli 


Usprawniono również znacz- 
nhie metodę budowania planu 
mwestycyjnego. Tak np. plan na 
Tok przyszły sporządzony został 
w trzech przekrojach: rzeczo- 


wym, wykonawczym i regional 
nym, co m. in, bardzo usprawni 
kontrolę jego wykonania. Po 


nadto wprowadzono rozróżnienie 
Inwestycji właściwych (nakłady 
Eospodarcze, zmierzajace do stwo 
Tzenia lub powiększenia objek- 
tów majątku trwałego) i kapi- 
talnvch remontów (nakłady go- 
Spodarcze, zmierzające do Drzy- 
Wrócenia czynnym gospodarczo 
obiektom majatku trwałego ich 
Sprawności technicznej. zmniej- 
Szonej na skutek zużycia lub usz 
kodzenia). Rozróżnienie to ma 
zasadnicze znaczenie pozwala bo 
Wiem na planowe 


rozwiązanie - 


ODCZAS odbytego ostatnio w Warszawie zjazdu kierowników 
oddziałów BGK został omówiony projekt planu inwestycyj- 


podstawowego zagadnienia, 
|kim jest właściwe rozłożenie na- 
kiadów na odbudowę i rozbu- 
aowę. 


Przemysł na czele 


W warunkach gospodarki pla 
(nowej plan inwestycyjny okra- 
śla kierunki rozwoju zarówno ca 
łości jak i poszczególnych gałęzi 
gospodarki narodowej. — W pier 
wszym, dziesięciomiesięcznym 
planie na rok 1946 główny nacisk 
położony był na odbudowę ko- 
munikacji i transportu. W roku 
następnym na czoło wysunęły 
się już inwestycje przemysłowe. 
W planie tegorocznym udział tych 
inwestycji w ogólnej puli zwięk 
szył się. 

W planie na rok 1949 następu 
je dalszy wzrost tego udziału, 
co wskazuje na konsekwentne dą 
żenie do uprzemysłowienia kra- 
ju, jako warunku a zarazem pod 
stawy rozwoju gospodarki naro 
dowrej. 

Podkreślić przy tym należy 
dwa momenty: wzrostu inwesty 
cji nowych oraz przesuwania się 
punktu ciężkości inwestycji na ga 
łęzie przemysłu wytwarzające 
dobra produkcyjne. Tak np. w 
planie na rok przyszły najsilniej 
szy wzrost inwestycji nastąpi w 


ja- 


.przemyśle ciężkim. Ma to za- 
| sadnicze znaczenie, rozwój bo- 
j wiem przemysłu wytwarzające 


| go dobra produkcyjne jest pierw- 
szym i podstawowym warunkiem 
odbudewy i dalszej rozbudowy go 
spodarczej kraju. 

Inwestycje w dziedzinie komu- 
nikacji i transportu zajmują — co 
|jest najzupełniej zrozumiałe 
|drugie z kolei po przemysłowych 
miejsce. Inwestycje związane bez 
, pośrednio z potrzebami rolnictwa 
stanowią ok. 13 proc. planu 
| użyte będą pod kątem  stworze- 
| nia podstaw dła przebudowy stru 
|ktury rolnej i unowocześnienia 
jej produkcji. 


| gutownictwe mieszkaniowe — 
Kultura 

Podkreślić jeszcze należy, że w 
stosunku do roku bieżącego w pla 
nie inwestycyjnym na 1949 rok 
przewidziane jest dość znaczne 
zwiększenie nakładów na budow 
|nictwo mieszkaniowe, a również 
na oświatę, kulturę, opiekę spo- 
łeczną i zdrowie. Świadczy to naj 
dobitniej o tzm, że kładąc nacisk 
na inwestycje w podstawowych 
dziedzinach gospodarki narodo- 
wej, państwo nie zaniedbuje in- 
(nych, związanych z bieżącymi, 
bezpośrednimi potrzebami społe- 
| czeństwa. 
| Jeśli chodzi o finansowanie in- 
rów: to podstawową  gruvę 


U 


środków stanowić będą t. zw. w okresie następnym. 


The Voice of 


emokratyczny Berlin przemówił i wypowiedział się za mocar- 


15 stwami zachodnimi“ 


— ośw iadczą 


„Głos Ameryki“. Wybory 


berlińskie wykazały — stwierdza rozgłośnia brytyjska, że 87 procent 


mieszkańców zachodniej strefy ek 
nymi ideałom demokracji zachod 


Słowem okazało się, że w Berli- 
nie nie ma już w ogóle hitlerowców 
i faszystów. 87 proc. to zwolennicy 
demokracji zachodniej, 13 proc. 
wstrzymujących się to komuniści. 
Ostatni faszysta widocznie nawró- 
cił się przed wyborami i poszedł do 
urny wyborczej. Czyż trzeba lep- 
szego dowodu „słuszności“ polityx* 
demokratyzacyjnej mocarstw za- 
chodnich? 


Załóżmy Że... 


W rubryce „Na widowni miedzy- 
narodowej“ (na str. 2-ej) publikuje 
my artykuł specjalnego korespon- 
denta API, który analizuje kon- 
kretnie przebieg wyborów w świe- 
tle cyfr i polityki władz okupacyj- 
nych. Wiadomo jak zachodnie wła 
dze organizacyjne  .zorganizowałv* 
i przeprowadziły wybory. Załóżmy 
jednak, że wybory te zostały prze- 
prowadzone arcyuczciwie. Zapom- 
nijmy o tym. że działalność orga- 
nizacji demokratycznej jest ściga- 
na w strefach zachodnich Berlina. 
Załóżmy, (wbrew prawdzie), że 
wszyscy mieszkańcy Berlina mogli 
swobodnie zająć stanowisko wobec 
aktu wyborczego. Załóżmy, że 
„Voice of America“ ma rację że 
87 proc. berlińczyków głosowało 
w niedzielę demonstrując swoja no 
parcie dla polityki zachodnich alian 
tów, 

O czym w takim wypadku świad 
czyłby wynik wyborów beriińskich, 
wynik wyborów byłej stoiicy Rze. 
szy, której mieszkańcy przez leta 
wychowani byli w duchu szow'niz- 
mu, w duchu nienawiści do demo- 
kracji, socjalizmu, w duchu aiena- 
wiści do ZSRR. Wynik wyborów — 
jeżeliby przyjąć, że wyraża rzeczy- 
wiste nastroje ludności Berlina -— 
dowodziłby, że ludność ta niczego 
się nie nauczyła od chwili zakoń- 
czenia wojny, że pozostała wierna 
faszyzmowi. To jest bowiem waż. 
ne, że wyborcom powiedziano, iż 
mają wypowiedzieć za lub przeciw 
„demokracji zachodniej“. Ważne 
jest. że dobrze zrozumieli co ta če- 
mokracja ma im zapewniż A ci 
|barlińczycy, którzy rzeczywiście 
poszli do urn wyborczych chcieli 
miec zapewnioną możność agitacji 
i walki o zmiane granie wschod- 
nich Niemiec, wałki przeciw nie- 


mieckiemu. opozowi demokzatyczne- 


upacyjnej Berlina pozostało wier- 
niej”. 


mu, walki przeciw komunistom, 
walki przeciw ZSRR. 


Zwycięstwo neofaszyzmu 


Oczywiście ci sami berlińczycy 
woleliby głosować na odrodzoną 
partię  neohitlerowską. Ponieważ 


jak dotychczas przywódcy demokra 
cji zachodniej okazali się niekon- 
sekwentni i nie wpadli na pomysł 
zlegalizowania partii hitlerowskiej, 
to berlińskim „demokratom* nie 
pozostało nic innego jak głosować 
na inne partie, które walczą o te 
same hasła, na partie konsekwen- 
tnie antykomunistyczne konsek- 
wentnie antyradzieckie i konsek- 
wentnie antypolskie. I zupelnie słu 
sśznie niemiecka prasa demokra- 
tyczna ocenia sytuację w Berlinie 
jako zwycięstwo kierunku  neofa- 
szytowskiego. Nie ulega bowiem 
wątpliwości, że wynik wyborów w 
Berlinie m. in. dowodzi, że polity 
ka mocarstw zachodnich podtrzy- 
muje nastroje nacjonalistyczne i 
neofaszystowskie wśród ludności 
niemieckiej, że ich polityka czyn- 
nie przeciwdziała prawdziwej dena 
zyfikacji i demokratyzacji berliń- 
czyków. 

Nie jest przypadkiem jak 
stwierdza nasz korespondent ber- 
liński — że w najbardziej wytwor 
nych dzielnicach Berlina zachod- 


W 30-lecie Akad 


R7ZZPOSPOLITA T DZIENNIK 


[środki bezzwrotne, wyrażające 
| się ustaloną w planie kwotą w wy 
|sokości 267 mld. zł. Wydatki in- 
westycyjne w myśl zasady jedno 
ści finansowej, objęte będą ra- 
|mowo budżetem państwowym, a 
cały plan inwestycyjny stanowić 
będzie część składową Narodo- 
wego Planu Gospodarczego, po 
zostając w ścisłym powiązaniu z 
całokształtem procesów gospod ur 
czych. 


(Poważny krok naprzód 


|  Ograniczając się do pobieżneso 
| omówienia zagadnienia planu in 
westycyjnego, chcielibyśmy jedy 
nie podkreślić jego charaktery- 
styczne cechy oraz wskazać na 
znaczne rozszerzenie i pogłębie- 
|nie planowania inwestycyjnego. 
| Moment ten będzie miał poważ 
ine znączenie dla realizacji posta- 
wionych zadań, które są duże i 
niełatwe. 


Realizacja planu inwestycyj- 
nego w 1949 roku, stanowić bę- 
dzie dalszy poważny krok na- 
przód w kierunku odbudowy go 
spodarczej kraju: umożliwi wy 
konanie zadań ostatniego roku 
planu trzyletniego, w którym zo 
stanie podsumowany  dotychcza- 
sowy dorobek, oraz — i to prze- 
de wszystkim — stworzy podsta 
wy. dla wykonywania nowych, 
znacznie już rozszerzonych zadań 
(A) 


Berlin 


niego właśnie partia  socjaldemo- 
kratyczna zyskała 50 — 60 proc. 
głosów. Kapitaliści berlińscy do- 
brze poznali się na charakterze tej 
partii i słusznie ci sami, którzy po 
pierali Hitlera widza w partii 
Schumachera swego sprzymierzeń- 
ca i bodajże reprezentanta w wal 
ce o nacjonalistyczne i szowinisty- 
czne hasła wielkoniemieckie. 


Ciężkie zadania 


Niemiecka lewica z SED na cze- 
le ma przed sobą ciężkie zadani 
w walce o zmianę nastrojów lud- 
ności ńiemieckiej. W walce z na- 
strojami faszytowskimi musi co- 
dziennie, nieustannie demaskować 
występujący pod firmą demokracji 
neofaszyzm reklamowany na wszel 
kie sposoby przez propagandę alian 
cką jako prawdziwa i wygodna de 
przyjęcia forma demokracji. Cięż- 
ka to bezwątpienia walka i zasługu 
je na pełną sympatię światowego 
obozu demokratycznego. 

Spytaliśmy na wstępie: „czy trze 
ha lepszego dowodu „słuszności“ 
polityki demokratyzaryjnej mo- 
carstw zachodnich i odpowiedzieli- 
śmy — nie, rzeczywiście lepszego 
dowodu nie trzeba Jeżeii przyjąć za 
Bevinem. że „Voice ot Berlin“ był 
głosem autentycznym to doskonale 
charakteryzuje on osiągnięcia poli 
tyki mocarstw zachodnich w Niem 
czech. Sfałszowany głos Berlina 
jeszcze lepiej charakteryzuje me- 
tody i sens pelityki zachodnich mo 
carstw okupacyjnych. 

EDMUND BORA 


emii Armii Radzieckiej 


Depesza Szeła Sztabu Gen. W.P., 


do komendunia zasłużonej uczelni 


Z okazji 30-lecia istnienia Akademii | 


Wojennej Armii Radzieckiej im. M. W. 
Frunzego, Szef Sztabu Generalnego 
WP Gen. Broni Władysław  Korczyc, 
wysłał do Komendanta Akademii depe- 
szę, w której w imieniu generałów i ofi 
cerów Sztabu Generalnego WP oraz 
kadry i słuchaczów Akademii Sztabu 
Generalnego przesłał uczelni najser- 
deczniejsze pozdrowienia i życzenia o- 
wocnej pracy. 
„Wojsko Polskie 
— głosi depesza 
zerwanie wspólne tradvcie walk wy- 
woleńczych przeciwko faszyzmawi i 
wspólnie przelana krew, 


Armię Radziecką 
polaczyly miero- 


i 


W chwili obecnej łączy nas wspólne 
zadanie walki o pokój, o wolność na- 
rodów, o sprawiedliwość społeczną dla 
mas pracujących. W walce tej jesteśmy 
w jednym antyvimperialistycznym obo- 
zie, cbozie postępu i demokracji — 
którego czołową siłą jest Związek Ra- 
dziecki « Jego Armia. 

My, żołnierze Polski Ludowej — kra- 
ju budującego sie socjalizmu, widzimy 
w Armii Radzieckiej — armii kraju se- 
cjalistycznego, nie tylko potężnego 
sprzymierzeńca i towarzysza broni, lecz 
wspaniałą skarbnice rzetelnej nauki i 


sztuki wojennej, żródło przebogatych 
doświadczeń i wzór godny naślado- 
wania 
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0 zrubo wanych 
skarbach Polski 


mówił prof. Loreniz 
to dziennikarzy zagranicznych 


Na zorganizowanej w MSZ koş 
ferencji dla dziennikarzy zagras 
nicznych naczelny ' dyrektor mum 
zeów polskich prof. dr. Stanisław, 
Lorentz omówił skandaliczną — 
znaną nam powszechnie aferę beg 
cennych dzieł sztuki i kultury pal 
skiej — tzw. arrasów wawelskich, 
zabytków języka polskiego oraz pą 
miątek historycznych, które, wys 
wiezione do Kenady, nie wróciły 
dotąd do kraju, mimo zabiegów: 
Rządu Polskiego. A 

Z 356 bezcennych arrasów, którą 
przekazane Rzeczypospolitej tos 
stamentem Zygmunta Augusta z 
dn. 6 maja 1571 r. do wybuchu o= 
statniej wojny przetrwało na Wawe 
lu 136, w czym 24, zagrabione przen 
rząd carski po rozbiorze Polski, zo 
stały zwrócone przez Związek Ra- 
dziecki wraz z innymi dobrami 
kulturalnymi i 


Po wybuchu wojny arrasy dla 
ocalenia przed Niemcami wywiea 
|zicno za granicę i po długiej wę» 
drówce złożono na przechowanie 
w Kanadzie, gdzie do dziś znajdują 
się w skrzyniach, nie są konserwo 
¿wane i nie mogą wrócić do Polski. 

Wraz z arrasami znajdują się w 
Kanadzie bezcenne pamiątki prze- 
szłości polskiej jak chorągwie zda 
byte pod Wicdniem i Parkanami, 
choragwie konfederackie z czasów 
Jana Kazimierza, buława hetmań- 
ska Rzewuskiego, zbiory broni pol 
skiej. 14 niezwykle bogatych rzę- 
dów końskich oraz wyroby sztuki 
złotniczej i ceramicznej. 

Tam również znajduja się naj- 
dawniejsze zabytki języka wojskie 
go, jak „Kazania Świotok"7"skie*, 
„Psałterz Floriański* wraz z mo- 
dlitewnikiem królowej Bony oraz 
polskie rękopisy Fryderyka Chepi- 
na. 

Kanada ma też u siobie polskie 
insygnia królewskie, , Szczerbiec” 
Bolesława Chrobrego, który był 
mieczem koronacyjnym królów pol 
skich od początku XI wieku. a.da- 
lej łańcuch Zygmunta III. berio 1 
łańcuch Stanisława Auststą oraz 
królewski miecz Orderu Orła Bia- 
łego. 

Te skarby nie dają sie dla Polski 
szacować ani na złoto, ani na do- 
lary. Poza tym — dodał prof. Lo- 
rentz — Polska nie odzyskała je- 
szcze wielu dzieł sztuki, które znaj 
dują się w zachodnich strefach O= 
kupacyjnych Niemiec Do nich na- 
leży autoportret Rafaela z Mu- 
zeum Czartoryskich, który znajdu 
je się w Bawarii w amerykańskiej 
strefie okupacyjnej oraz. zbiór 250 
bezcennych waz greckich z kole- 
kcji gołuchowskiej. które Niemcy 
wywieźli w rejon Hannoveru w os 
becnej brytyjskiej strefie Niemiec, 

Rzeczoznawca polski nadmienił, 
że władze brytyjskie od samego po 
czatku okupacji Niemiec odmawia 
ły wpuszczenia do swei strefy któ- 
regokolwiek z uczonych polskich, 
starniących się o odzyskanie na- 
szych pamiątek narodowych wte- 
dy. gdy władze radzieckie wydały 
Polsce już w r. 1945 wszystkie od- 
nalezione w administ"owanej przez 
nie części Niemiec skarby sztuki 
polskiej, 


x 
Komentuiac wywody rzeczoznaw 
cy rzecznik rzadu min Grosz o- 
świadczył. że ze strony Polski nie 
zostaną zaniechane wszystkie kro- 
ki w celu doprowadzenia do zwrotu 
przetrzymywanych przez Kanadę 
skarbów naszej kultury. 
Przypominając kulisy niesław= 
nych machinacii wokół zbiorów 
polskich w Kanadzie, rzecznik rzą 
du polskiego oskarżył klike emigra 
cyjną z b. posłem rządu londyńskie 
go w Ottawie Babińskim i nieja- 
kim Polkowskim na czele, o zaaran 
żowanie tej całej zbrodni przeciw 
kulturze polskiej. 


Umasc wienie 


wseółzawoć” stwa nracy 
w koleinietw'e, gśrzietwie 


i w innych nrzemysłach 

W-dług danych XCZZ z listopada 
ib. na cgólną ilo‘ 345 tys. kolejarzy 
we współz” Yndnic hierze udział 218 
tys. na 701 tys górników współza- 
wed=iczy 178 tys Ponadto we współ- 
zawodnicti © bierze "dzia! 94 tys. włók 
niarzy 48 tys. bhuiników, 37 tys. ro- 
botników łeśnych i drzewnych oraz 27 
tys. pracowników przemysłu chemicze 
„|negos ; s 
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dlare kłopoly w nowej postaci 


(Od naszego koresvondenta paryskiego) 
AKKOLWIEK nie ma jeszcze oficjalnych danych o przyszłym 


„) budżecie wydatków i 


dochedów gospodarki państwow.j we 


Francji, to jednak powszechnie mówi się już o tym, że budżet na 
rok 1949 pobije wszystkie rekordy w dotychczasowej historii Francji, 
Rozważa się z całą powagą astrenomiczną liczbę 2000 miliardów 
franków, jako sumę wydatków państwowych w przyszłym roku. 


s W sumie tej mieszczą się, wedlug 
jednego źródła, 1050 miliardów na ad- 
ministrację cywilna (włącznie z sub- 
„wencjami i wydatkami na odnowienie 
ekwipunku służby publicznej), 350 mi- 
liardów na wojsko, 350 miliardów na 
odbudowe prywatnych szkód wojennych 
a 250 miliardów franków na moderni- 
„zację wyposażenia technicznego prze- 
mysla i rolnictwa, czyli na tzw. plan 
Monneta. Inni podają w szczegółach 
trochę odmienne cyfrv (np. na odbu- 
dowe prywatnych szkód wojennych tyl 
ko 250 miliardów, ale zato na inwe- 
stycie 440 miliardów), ale rezultat jest 
mniej więcej jednakowy we wszystkich 
obliczeniach. Wynosi on okragła sum- 
ke dwu tysięcy miliardów franków, któ 
rej ogrom trudno sobie wprost wyobra- 
zić. Zaznaczmy mimochodem, że we- 
dług pism komunistycznych, wydatki na 
wojsko są daleko wieksze, niż wyżei 
podano i wvnoszą około 500 do 600 
miliardów. Różnica od liczby oficialnej 
tłumaczyć się ma tvm, że ofcialnie 
„znaczną ilość wydatków wojskowych 
„grupuje się pod innymi pozyciami. W 
iaki sposób zamierza rząd znaleźć po- 
krycie takich ogromnych wydatków? 


500 MILIARDÓW DEFICYTU 


Otóż, także i pod tym względem 
„obserwatorzy tutejsi zgadzają sie co 
do tego, że dla pokrycia budżetu dwóiki 
z dwunastu zerami franków, normalne 
Środki nie wystarcza. Przewiduje się 
deficyt wynoszący nie mniej niż 400 
miliardów franków. Niektórzy podają 
nawet wysokość deficytu na 500 mi- 
liardów franków. Dochody fiskalne ma- 
ja bowiem przynieść okolo 1250 mi- 
liardów, 250 miliardów ma wynosić 
równowartość we frankach planu Mar- 
shalla, pozostaje zatem niedobór 500 
miliardów franków. Jak go pokryć? 
Nad tym właśnie głowia się technicy 
finansowi w chwili obecnej. 


ZNÓW DANINA I POŻYCZKI? 


Widzimy zatem, że Francja znajdu- 
je się obecnie przed tym samym pro- 
hlemem, co rok temu, kiedy Réné 
` Maver zabierał sie do uporządkowania 
skarbu francuskiego. Jasne jest, że Środ- 
ki, które wchodzą w rachubę, sa zno- 
wu te same co dawniej, z „tą różnicą. 
Że teraz jest o wiele trudniej sięgnąć 
do niektórych z nich, gdyż niejedno- 
krotnie już zapewniano, że stosuje się 
je wyjatkowo i po raz ostatni. To od- 
nosi się naprzykład do daniny nad- 
zwyczajnej, czy też pożyczki przymu- 
sowej, które rozważa się w tej chwili. 
Mówi sie naturalnie znowu o reduk- 
cjach i oszczędnościach w samych wy- 
datkach, ale jest malo prawdopodobień- 
stwa, aby na tej drodze udało się bud- 
żet poważnie zmniejszyć. Już w roku 
ubiegłym zmniejszono ilość urzędników 
i pracowników państwowych o przeszło 
100.000, Główne efektywy pracowników 
znajduja się w kolejnictwie, na poczcie, 
w skarbowości i oświacie, a w tych 
dziedzinach trudno coś uiąć. w pozo- 
stałych zaś ministerstwach ilość pra- 
cowników jest stosunkowo niewielka i 
malo się, da zaoszczędzić nawet, gdy 
się zupełnie je zlikwiduje. Pozostaje 
wójsko, + na to zwracają głównie uwa- 
ge komuniści, podkreślając, że Francja 
wvdaje na skutek planu Marshalla wie 
cej na wojsko, aniżeli otrzymuje dzieki 
temu planowi. Nie wydaje się jednak, 
aby praktycznie biorac, w danych wa- 
runkach rząd się zdecwdował na po- 
ważniejszą redukcję wvdatków wojsko- 
wych, które przez kola rządowe uwa- 
żane są za mietykalne, podobnie, jak 
i wydatki na woine z Vietnamem, któ- 
ra kosztuje kilkadziesiąt miliardów rocz- 
nie. 
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Trudno się też zdecydować ma od- 
mowe pomocy państwowej poszkodowa- 
nym przez wojnę, mieszczącym się dzi- 
siaj jeszcze, w trzy i pół roku po ofi- 
cjalnym zakończeniu działań wojennych, 
w barakach i norach. 

Pozostają ostatecznie wydatki na 
odnowienie i modernizację wyposażenia 
technicznego, przewidziane w tzw. pla 
nie Monneta. Ale ten plan ma swoich 
obrońców, którzy powiadają, że jeśli 
Francja nie zmodernizuje swojego apa- 
ratu wytwórczego, to nigdy nie wydo- 
stanie się z zależności gospodarczej -od 
zagranicy. Już i tak z roku na rok od- 
klada się wykonanie tego pianu, 
względnie redukuje się rozmiary doko- 
nywanych inwestycji. 

CO WIEC SIĘ STANIE? 

Wydaje 


się  najprawdopodobniejsze, 


latach powojennych stosuje się we Fran- 
cji z małymi odchyleniami i ciągle 
z nadzieją, że dzieje się to po raz 
ostatni. Otóż, opracowana przez Rząd 
tzw. reforma podatkowa, sprowadza się 
w gruncie rzeczy do większego nacjś- 
nięcia śruby podatkowej na tych sa- 
mych podatników, którzy dotychczas 
już największe ponosili ofiary. W ten 
sposób zdobędzie się około 200 dodat- 
kowych miliardów. Mówi się ponadto 
o wypuszczeniu pożyczek przez przed- 
siębiorstwa znacjonalizowane, ap. Za- 
klady elektryczne z gwarancją zacho- 
wania wartości kapitalu i odsetek w ra- 
zie dewaluacji, zredukuje się może ia- 
kaś część znacznie w tym roku zwis: 
szonych wydatków wojskowych, zma *i- 
szy się wydatki na wyposażenie tech- 
niczne, a jeśli tego wszystkiego będzie 
mało na zatkanie dziur budżetowych, 
to pod taką czy inną formą jest moż- 
liwość zastosowania  „nadzwyczainej” 
daniny, czy pożyczki przymusowej, 0 
której kilka pism francuskich już te- 
raz wspomina. 


J. ANISFELD 


ta powtórzą się te zabiegi, które w ' Paryż, w grudniu. 


Marszałek Żymierski 


W drugim dniu swego pobytu w 
stolidy Czechosłowacji marszałek 
Żymikrski zwiedził Wojskowy In- 
stytut Techniczny w Pradze. a na 
stępnie udał się w towarzystwie mi 
nistra gen. Svobody, ambasadora 
Olszewskiego i wyższych oficerów 
armii czechosłowackiej do obozu 
wojskowego w Milovicach. 

Wieczorem odbyło się w ambasa 
dzie polskiej w Pradze przyjęcie, 
w którym wzięła udział delegacja 
polska z marszałkiem Żymierskim 
na czele, oraz minister obrony na 


zzz 
W Buenos-Aires podpisano 


W Czechosłowacii 


rodowej Czechosłowacji gen. Svo 
boda wraz z szefem eztabu główne 
go gen. Drgacem i licznymi człon 
kami korpusu oficerskiego. człon- 
kowie rządu, przedstawiciele pras 
kiego korpusu dyplomatycznego ©- 
raz osobistości ze świata polilycz 
nego i kulturalnego w Czechosło- 
wacji. 

Prasa czechosłowacka zamieszcze 
liczne artykuły w związku z poby 
tem marszałka Żymierskiego w 
Pradze. | 
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Polsko - argentyński układ handlowy 


W Buenos Aires zakończono ro- 
kowania w ceiu zawarcia pierwsze 
go po wojnie układu handlowego 
pomiędzy Polską a Argentyną. We 
dług pierwszych wiadomości, jakie 
otrzymano w Min. Przemysłu i 
Handlu w Warszawie, układ, podpi 
sany w Buenos Aires oparty jest 
na zasadzie clearingu towarowego. 
Układ przewiduje, że Polska dostar 
czy Argentynie poważniejszych ilo 
ści węgle, a także papieru, cemen- 
tu i innych produktów. Wzamian 
importować będzie z Argentyny 
skóry bydlęce, wełnę, 
garbnik quebracho i inne artyku- 
ły. 

Układ polsko - argentyński pre- 
cyzuje obustronne ułatwienia fi- 
nansowe natury technicznej, przy 
czym załatwiono pewne sprawy © 
charakterze odmrożeniowym, zwal 
niające nasze należności, które na 
skutek zmian w reglamentacji de- 
wizowej w Argentynie nie mogły 
być ostatnio transferowane do Pol 
ski. 

Momentem istotnym jest, że wza 
jemne zakupy, które dotychczas 
musiały być opłacane w dolarach 


| 


tłuszcze. | 


USA, będą obecnie rozliczane w 
cłearingu. Odbije się to niewątpli 
wie korzysinie na wzmożeniu na- 
szych obrotów z Argentyną, 


W przededniu podpisania układu |, 


przybył do Argentyny w doskcna- 
łym stanie pierwszy ładunek pol- 
skiego węgla (ok. 7 tys. ton), sprze 
danego do tego kraju jeszcze poza 
ramami układu. 

Jak oświadczył przedsiawicie!o- 
wi PAP poseł Republiki Argentyń- 
skiej w Warszawie, p. Mariin Luis 
Drago, Argentyna podejmuje do- 
piero pierwsze kroki w celu uru- 
chomienia wydobycia węgla i im- 
portowała ten materiał głównie ze 
Stanów Zjednoczonych oraz w 
mniejszych ilościach z Chile. a u- 
kład zawarty z Polską jest bardzo 
korzystny dla obu stron. 

Poseł Drago stwierdził nastepnie. 
że Argentyna nie stosuje żadnych 
ograniczeń w swej polityce handlu 
zagranicznego i dąży do rozszerze 
nia wymiany z wszystkimi pań- 
stwami. Niedawno zawarty został 
układ handlowy z Jugosławią, a 
obecnie toczą się rokowania z Buł 
garią i Czechoeowacją. 


Uroczysta akademia w Paryżu 
z okuzji rocznicy układu z ZSRR 


PARYŻ, 11. 12. (PAP). Z. okazji; 
czwartej rocznicy podpisania układu o 
sojuszu i wzajemnej pomocy między 


Francją i ZSRR odbyła sie z inicjaty- 
wy Towarzystwa Przyjaźni Francusko- 


Radzieckiej, uroczysta akademia w sali 
„Mutualite“. , 
Na trybunie zasiedli m. in.: sekre- 


l tarz generalny francuskiej partii komu 


Kronika parlamentarna 


WSPÓLNE POSIEDZENIE TRZECH 
KOMISYJ 


W dniu 10 bm. odbylo się wspólne 
posiedzenie komisji Odbudowy oraz 
Prawniczej i Regulaminowej, na którym 
poseł Tolwiński  zreferował rządowy 
projekt ustawy o zmianie rozporzadze- 
nia Prezydenta RP z dnia 16 lutego 
1928 r. o prawie budowlanym i żabu- 
dowaniu osiedli. Projekt ustawy został 
przez Komisję przyjety. 


KOMISJA PRAWNICZA 
I REGULAMINOWA 


dokonala przydziału referatów poszcze- | Oba 


gólnym sprawozdawcom na plenum. 
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KOMISJA ODBUDOWI 
omówiła dekrety: 

1) o obrocie i gospodarowaniu. m e- 
riałami, pochodzącymi z rozbiórki bu- 
dynków, oraz 

2) w sprawie zmiany dekretu o roz- 
biórce i naprawie budynków zniszczo- 
nych i uszkodzonych wskutek wojny. 

W dyskusji podkreślono, że dekret 
o gospodarowaniu materiałami nie był 
w dostateczny sposób wvykorzvst=ny 
przez Min. Odbudowy, jeśli chodzi o 
regulowanie obrotu marerialami. Dekret 
o rozbiórce i naprawie budvnków Ko- 
misja uznała za pożyteczny i wslazany. 
dekrety Komisja przyjęla w 
brzmieniu rządowym 


nistycznej — Maurice Thorez, posel 
Billoux. generałowie Jouneaw, Joinville 
i Capdeville araz szef gabinetu Schu- 
mana — Angla'ses. 

Diuższe przemówienie wygłosił czło | 
nex Biura Politycznego francuskiej par 
tii komunistycznej Ravmond Guyon. 

Przez 4 lata naród francuski walczył 
o odzyskanie swej niezałeżności naro- 
dowej. Był on świadkiem, jak naród ra 
dziecki i generalissimus Stalin w bo- 
haterskiej walce zadali ostateczny cios 


armii hitlerowskiej. Francuzi nigdy nie 
zapomną, że swe wyzwolenie zawdzię 
czają narodowi radzieckiemu i jego bo 
haterskiej armii". 


Piąta rocznica 
podp'sunia umowy 


czechostowacko-radzieckiej 
PRAGA. 1112 (PAP). W dniu 12 


bm. odbędzie się w auli Domu Re. 
prczentacyjnego w Pradze uroczy- | 
stość. poświęcona uczczeniu piątej 
rocznicy podpisania czechos'owac- | 
ko - radzieckiej umowy sojuszni- 
czej. Protektorat nad tą uroczysta 
ścią objął rząd czechosłowacki 


ZĄ GRANICĄ PISZĄ 
Dwie linie rozwoju gospotłarczego w Eurepie — 
Kaujania o jakość przdukcji w ZSRR 


„Norooje Il remia” 


Zwraca uwagę na dwie charakterystycz 
«e tendencje w rozwdju  ckonomicz- 
nym Europy, ejawniające się w stałym 
wzroście produkcji przemysłowej i rol 
nuiczej państw demokracji ludowej z 


jednej strony oraz chaosie życia gospo-| 


darczego krajów objętych planem Alar 
shalla z drugiej. 


Anglia — stwierdza czasojństio — 
przekroczyła w listopadzie roku ubieg 
łego przedwojenny poziom prodakcii 
zaledwie o 5 proc. Począwszy jednak 
od tego czasu, przemysł angielski wyka 
zuje stala tendencję  zniżkową. We 
Franci wskaźnik produkcji w paździer 
niku rb. wynosił 92 proc. w porówna 
niu z poziomem 1938 roku, który — 
jak wiadomo — był rokiem kryzyso- 
wym. We Włoszech svtuacja gospo- 
darcza jest jeszcze bardziej rozpaczli- 
wa. Indeks produkcji przemysłowej w 
tym kraju zmarshallizowanym w porów 
naniu z rokiem 1939 wynosił w pierw 
szym kwartale rb. 63 proc. Podobna 
sytuacja gospodareza panuje w Belgii 
oraz w innych krajach Europy Zachod 
niej. 

Całkiem inny obraz przedstawia go- 
spodarka krajów demokracji ludowej — 
stwierdza czasopismo. Sukcesy życia 
gospodarczego krajów demokracji ludo- 
wej są bardzo wyrażne w Polsce, której 
przemysł. nie bacząc na wielkie znisz 
czenia wojenne, już w drugiej połowie 


W sali Teatru Nowego w Warsza 
wie odbyło się zebranie około 1.000 
osób — pracowników teatrów war 
szawskich, partyjnych i bezpartyj- 
nych oraz przedstawicieli Zarządu 
Głównego i poszczególnych okrę- 
gów Z.Z.ASP 

Referat na temat połączenia 
Partii Robetniczych wygłosił mini 
ster Sokorski. Po dyskusji zebrani 
uchwalili jednogłośnie następującą 
rezolucję: 

„Zebrani w dniu 10 grudnia 
1948 r. pracownicy featrów war- 
szawskich i cale aklerstwo pol- 
skie, partyjni i bezpartyjmi, wi- 
tają z radością połączenie obu 
partii rebotniczych i w przede- 
dniu Kongresu Zjedneczeniowe- 
go teza się we wspólnym wycił 
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Pracownicy teatra 


rb. przekroczył  półtorakrotnie poziom 
S z 1938 roku. i 
| Czasopismo szczegółowo podaje plan 
| produkcji na rek bieżacy, który prze” 
"widuje w porównaniu z rokiem ubief” 
lym wzrost o 23 proc. W rzeczywisto 
ści jednak — dodaje „Nowoje Wre- 
mia" — plan ten został znacznie prze 
kroczony. Znaczny wzrost zaznacza 
się w produkcji rolnej. Oto jasny obraz 
lket krajów demokracji ludowe ! 
unadku krajów zmarshallizowanych 
kończy „Nowoje Wremia . 

„Praroda 

poświęca artykuł wstępny sprawie dal 
"cej popramy jakości tewarów pierwsze] 
potrzeby, która byla przedmiotem ob- 
rad Moskiewskiej Rady Miejskiej. 

„Włączenie sprawy jakości towarów 
pierwszej potrzeby do porządku dzien“ 
nego sesji Rady Stołecznej posiada zna 
czenie zasadnicze. Moskwa, która za 
inicjowała wiele wybitnych poczynan 
patriotycznych i kroczy na czele tych 
którzy wałcza o przedterminowe wyko 
nanie planu pięcioletniego, rozpoczynā 
obecnie kampanię o podniesienie jako“ 
jści predukcji przemysłowej i zwiększe 
nie jej asortymentu", 

Dziennik stwierdza, iż jest to wywo 
lane ogólnym podniesieniem poziomu 
życia mate''alnego i kulturalnego lu 
| ności radzieckiej i może hyć urzeczy* 
wistnione w peli, gdyż warunki tech- 
niczne i możliwości przemysłu pozwala 
ją już na to w zupełności. 


More MÁ 

Ini — Kongresowi 

, ku budownictwa Nowej Kultu- 
ry Narodowej epoki Socjalizm, 
zgłaszając swój solidarny akces 
do olbrzymiego wysiłku najszef 
szych mas pracujących nad odbu 
dową naszego kraju", 


De!eracia polska 
na Kongres 
Włoskich Rad Zskładowych 


W dniach 18—2t bm. odbędzie się 
w Turynie Kongres Włoskich Rad Za” 
kladowych. 

Jako delegaci polskiego ruchu zawo” 
dowego wyjadą na Kongres red. Szy” 
mon Dobrzyński — przedstawiciel KC 
ZZ i Wit Hanke — delegat Zw. Zaw- 
Metalowców., 
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(ABELA WYGRANYCH 34 LOTERII 


4-ty dzień ciqąynenia ł-e, kiasy 


Wygrane po 500.000 zi padły na Nr 
Nr: 29541 w Kielcach 36666 w Lodzi, 
68418 w Bydguszczy, 68638 w Łodzi 

Wygrane po 340.000 zł padly na Nr 
Nr: 21604 w Kaliszu 33587 w Kato- 
wieach 533939 w Łodzi, 57428 w Poz 
naniu. 

Wygrane po 200.009 z! padły na Ni 
Nr: 19400 w Warszawie, 68981 w Fa 
dz: 86545 w Toruniu, 34782 w Toru- 
niu. 


Wygrane po 109.000 zł padły na Nr 
Nr: 3606 6323 10723 31304 32883 
42103 44640 46789 64362 65712 67020 
67101 38831 33550 96358 96323. 


Wygrane po 50.090 zł padły na Nr 
Nr: 12851 13974 16764 2030U 20508 
34849 36611 43342 44247 59647 67360 
10392 80817 48584 86615 89326, 


Wygrane po 20.000 zł padly na Ni 
Nr: 183 1870 8618 15336 16595 16640 
17450 18376 21657 22586 29651 29433 
47200 47443 47694 57252 64540 68612 
79552 80515 84876 88799 87247 873i 
87562 88417 88641 93743 95930 96990 


Wygrane po 10.000 zł padiy na Nr 
Nr: 342 82: 1001 1921 2232 3721 3972 
4162 6396 9518 10446 10748 10853 
11556 1260; 13247 15952 14685 14911 
1545: 16138 i6832 17114 17717 16254 
18757 {8877 l83i1 18835 20467 21102 
21834 23256 23654 24080 24956 25111 
25220 26143 26849 27216 27391 29884 
31414 352135 33451 33666 34518 34487 
36402 36903 37377 37432 38144 39026 
40810 42448 42578 42591 43604 +3633 
43790 43796 43814 43919 44036 44240 
44496 44617 44729 45113 46831 50452 
5U663 33750 34412 35085 58288 58448 
58606 09642 60378 61334 61360 61411 
63266 43269 64021 64552 6639] 66324 
67139 67851 69215 693763 72238 13418 
4348] 14372 14591 16532 18563 19797 
80734 n4328 34623 84979 36478 58246 
8638u 363954 89175 39691 33270 30765 
90232 20855 31267 91410 33360 33684 
B570 36324 34254 94414 34485 38940 
99610 3320 


Wygrane po 5090 zł padły na No 
Nr 1318 3052 359 4263 8%2 5023 6363 
617 703 1310 943 838: 9512 138 187 
10016 11064 853 12272 315 13253 44% 
494 557 14114 134 267 379 Ti6 86) 
16787 17i08 139 378 13324 934 20J8! 
461 21143 630 733 793 23360 25037 314 
888 893 27101 28049 090 436 505 69, 
29236 799 964 30410 674 789 31210 377 
421 35143 666 37151 287 323 353 447 
930 38473 790 991 40012 41304 44314 
44163 17631 847 936 48704 50542 5153, 
53369 604 54890 978 55244 343 366 B s 
57393 436 58435 463 962 939 59502 a 
60257 61426 620234 819 63292 770 8i 
64338 65009 880 66088 907 62607 i 
69225 GiB 786 814 70549 398 71098 87% 
12548 778 181 73166 242 735869 U 
78404 19731 793 918 89034 038 170 4% 
80627 B1144 232 262 319 82419 88 
82852 84014 546 140 85752 790 W 
86722 Y9U 87500 826 84240 658 Ba 
90533 693 92480 617 93027 94068 gó 
425 185 909 96528 97979 98471 õi 
99416 728 307 


Dalszy ciąg wygranych po 4000 © 


z 1-go dnia ciągnienia 


38018 28 180 236 289 367 B1 85 9%% 
833 62 926 56 71 72 83 39013 2! H 33 
60 12 102 42 208 21 54 73 338 "sd 1 
416 61 76 500 1 45 46 60 700 ky” 51 
9 74 850 52 63 82 939 93 40003 - 
8 83 122 53 70 202 62 376 80 438 371 
17 638 703 29 41620 40 213 
579 631 8 739 55 940 68 42013 1 
2181230421343121 pri SUME 
-17 845 66 75 926 86 95 43000 000 zg 
52 6 64 7 70 B1 106 68 89 31 21l y 37 
70 338 4:0 90 51 65 639 326 s 1 
44604 30 53 68 157 74 204 63 JU" gzą 
94 623 43 720 39 55 92 97 A 
45066 8 71 482 5 110 82 331 62 i 
57 495 507 29 86 624 725 87 BOU „a 
43 996 46014 111 17 18 88 97 © 
450 615 24 41 2 731 41 60 77 
98 987 34 47045 B5 107 73 95 mag 
311 430 59 524 773 829 61 75 Wy 
4 10% 13 71 224 41 316 140 30 09 gq8 
64) 723 36 10173 284 83 05 IE 
600 60 21 


w 
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Dalszy ciąg wygrunych podany Lędzie jutra 


jysł si 


iórzany 


podwość predukcję 


DBUDOWA 
skórzanego w Polsce 
natrafiała na ogromne trudności. Naj- 


produkcji przemyslu 


po wojnie 


większą z nich był brak surowców, 
zarówno krajowych (wyniszczenie po- 
głowia), jak i z importu. Niemałą trud 
hość stanowiło również zdobycie 'garb- 
ników zagranicznych, a poza tym po- 
` ważnie dawał się we znaki brak tłusz- 
czów, niezbędnych do produkcji gar- 
barskiej. 

Mimo tych trudności przemysł skó- 
rzany stopniowo rozwijał swoja produk- 
cię. Rok 1947 przyniósł o decydują- 
cym znaczeniu poprawę sytuację, a to 
dzięki dokonanym zmianom w struk- 
turze przemysłu skórzanego, co wyra- 
zilo się m. in. w komasacji poszcze- 
gólnych zakładów, w makładach in- 
westycyjnych, w usprawnieniu zaopa- 
trzenia w surowce oraz zwiększeniu 
importu. 

ROK 1947 

Pradukcja przemysłu skórzanego zna- 
cznie wzrosła, zwiększając się w sto- 
sunku do 1946 roku na odcinku pro- 
dukcji garbarskiej o 22 proc., w pro- 
dukcii obuwia o 29 proc., w produkcji 
artykułów technicznych © 122 proc. 
Poważnym sukcesem było przekrocze- 
nie planu rocznego o 15 proc. przez 
przemysł obuwiany, który wyproduko- 
wai około" 6500 tys. par obuwia (w 
1946 r. — 5.032 tys. par). Artykułów 
technicznych w 1947 roku wyprodu- 
kowano 207 ton wobec 94 ton w 1946 
roku, zaś pasów — 360 ton wobec 291 
ton w roku poprzednim. W produk- 
cji garbarskiej na skutek obiektywnych 
trudności planu nie wykonano, mimo 
wzrostu wytwórczości w liczbach bez- 
względnych (przerobiono 19 tys. ten 
skór surowych). To zadecydowało o wy 
konaniu przez cały przemysł skórza- 
ny ogólnego planu rocznego wg. war- 
tości zaledwie w 80 proc. 5 

Osiągnięcia w pierwszym roku pla- 
tm trzyletniego należy ocenić jako du- 
że. Stworzyły one konkretne warunki 
do pelnej „nehabilitacji* przemysłu skó- 
rzanego w roku bieżącym. Dzięki do- 
statecznemu zaopatrzeniu w surowce i 
środki materiałowe, jak. również. dzięki 
` dalszym nakładom inwestycyjnym" prze- 
myst skórzany, jako jeden z pierw- 
szych wykonał przedterminowo swój 
plan roczny: rA , i 
Zadania produkcyjne na rok bieżący 
mie były bynajmniej łatwe. Według 
planu wartość całej produkcji w sto- 
eumku do r. 1947 ma wzrosnąć o 33 
proc., co znajdzie swój wyraz m. in. 
w przerobieniu 31,4 tys. ton skór su- 
rowych, wyprodukowaniu 6,7 mln. par 
obuwia, 480 ton pasów i 276 ton ar- 
tykułów technicznych. i 


NA PEŁNYCH OBROTACH 


Już od stycznia «b. przemysł skó- 
tzany wykonuje w podstawowych dzia- 
łach wytwórczości plany miesięczne z 
nadwyżką. Okres półrocza zamyka pel- 
nym sukcesem, zarówno na odcinku wy- 
konania planu, jak na innych odcin- 
kach, że wymienimy pomyślne wyniki 
akcji oszczędnościowej. 

Osiągnięcia pierwszych sześciu mie- 
sięcy stworzyly podstawy do dalszego 
rozwoju produkcji przemysłu skórzane- 
go w trzecim kwartale. 

W lipcu przemysł skórzany, ptzy 
103 czynnych zakładach, wykonał swój 
ogólny miesięczny plan produkcji w 110 
proc. Plan produkcji garbarskiej wy- 
konano w 113 procentach. produkcji zaś 
obuwia w 111 procentach. 

W. sierpniu czynnych było 104 za- 
kłady, a stan zatrudnienia wynosił 18,3 
tys. praco'«ników. Plan miesięczny wy- 
konany został w 110,2 proc. (produkcji 
Rarbarskiej w 118, produkcji obuwia 
w lMiogprocD). 

Wrzesień minął pod znakiem dalsze- 
go wzrostu produkcji w liczbach bez- 
względnych oraz wykonania planów z 
nadwyżkami we wszystkich nieomal 
dzialach produkcii. Liczba czynnych 
zakładów pozostała bez zmiany. 


W ciagu calego trzeciego kwartału | 


Wyprodukowano m. in. 2597,6 ton skór 
podeszwowych 394,8 tys. m. kw. skór 
wierzchnich, 3807 ton skóry juchto- 
wej, 211,4 ton skóry pasowej, 120,7 
ton skóry technicznej, 43,7 ton skóry 
blankowej oraz 93,1 tys. m. kw. skóry 
Świństiej, Obuwia wyprodukowano ogó 
łem 17853 tys. par (110 proc. planu), 
W tym skórzanego 1179,7 tys. par. 
Prodnkcja pasów pednvch wyniosła w 
trzecim kwartale 1329 ton, artyku- 
łów technicznych 99,9 ton, skór ręka- 
Wiczniczvch 42,3 tys. m. kw. ręka- 
wicze 41 tys. par, chemikałii garbar- 
skich 201,8 ton. j 

W październiku przemysł skórzany 
Fomn-czął „finisz“ do planu rocznego. 
Miesięczny ogólny plan produkcii wy” 
onany został w 117,3 proc. W mie- 
Siącu tym, na skutek przejścia Dza 
kladów do przemysłu miejscowego, 


ba czynnych zakładów przemysłu skó- 
rzanego zmniejszyla się do 99, przy 
stanie zatrudnienia 18,4 tys. pracow 
ników. 


6,6 MLN. PAR OBUWIA 


O wykonaniu planu rocznego jako 
pierwsza zameldowala branżą białoskór- 
niczo-rękawicznicza, a nastepnie w 
dniu 8 listopada branża  obuwiana. 
Przemysł obuwiany wyprodukował do 
dn. 8 listopada ogółem 6.666 tys. par 
obuwia, w tym 4.083.500 par obuwia 
skórzanego. Podczas kiedy w roku 1947 
produkcja obuwia skórzanego wynosiła 
48 proc. całej produkcji, to w roku 
bieżącym wyniosła ona przeszło 60 proc. 

Szybki rozwój produkcji obuwia jest 
wynikiem zwiększenia zdolności produk 
cyjnych fabryk na skutek odnowienia 
w dużym stopniu parku maszynowego 
oraz postępów mechanizacji. Np. za- 
stosowanie systemu taśmowego w Ślą- 


skich Zakładach Obuwia zwiększyło 
sześciokrotnie produkcję w stosunku do 
1946 roku. 

Jako ostatni z poszczególnych branż 
przemysłu skórzanego zameldował o 
przedterminowym wykonaniu planu rocz 
nego (w dniu 23 listopada) przemysł 
garbarski, który przerobił zaplanowa- 
ną ilość 31.400 ton skór surowych. 
W ten sposób na dzień 23 listopada 
cały przemysł skórzany wykonał swój 
ogólny plan roczny w 105 procentach. 
Produkcja tegorcczna stanowi 203 proc. 
produkcji z 1946. roku, a 165 proc. z 
roku 1947. 

Należy się spodziewać, że do dnia 
31 grudnia przemysł skórzany przekro- 
czy zaplanowaną na rok bieżący pro- 
dukcję o 15 proc., wytwarzając znacz- 
ne nadwyżki, m. in. ok. 4 tys. ton skór 
różnego rodzaju i gatunku, ok. milio- 
na par obuwia oraz znaczne ilości in- 
lnych wyrobów, w 


Szczecin — Białogard 


Nowa linin wysokiego napięcia 


Na terenie Zjednoczenia Energe- 
tycznego Okręgu Szczecińskiego u- 
ruchomiona będzie do końca br. li- 
nia wysokiego napięcia Szczecin — 
Stargard — Białogard. 

Uruchomienie nowej linii będzie 
posiadało wielkie znaczenie dla ak 
tywizacji rejonu szczecińskiego. 
Nadwyżki produkcyjne energii za- 
kładu w Białogardzie będą mogły 


| być przesyłane do Szczecina, Z 
drugiej strony odcinek linii Szcze- 
cin — Stargard stanowi jeden z od 
cinków magistrali, która połączy e7 
lektrownie rajonu szczecińskiego z 
| wielkimi elektrowniami w Pozna- 
| niu i Gorzowie. Współpraca z ty- 

mi elektrowniami zapewni terenom 

nadmorskim pełne zaopatrzenie w 
| energię. s 


Naukowe budania metod pracy 
przodujących górników 


a AZ INA 


licz | 


Inżynierowie Gliwickiego Zjedno- 
czenia Przemysłu Węglowego prze- 
prowadzają dokładną i szczegółową 
analizę metod pracy górników, któ- 
rych osiągnięcia są o wiele wyż” 
sze od przeciętnych. Prace te mają 
na celu upowszechnienie metod i 
usprawnień stosowanych 
przodowników, co pozwoli ułatwiś 
pracę szerokim rzeszom ich kole- 
gów. Niezależnie od tego na wszyst 
kich naradach wytwórczych przo- 
downicy pracy informują kolegów 
o tym, w jaki sposób doszli do prze 
Kkroczenia normy. 

Obecnie na ukończeniu jest bada 
nie metod pracy górnika Ciuka z 
kopalni „Sośnica“, który ostatnio 
osiągnął 594 proc. normy, Prowa- 
dzone są również szczegółowe bada- 
nia metody czołowego rekordzisty 
Zielińskiego. | 

Wyniki tych badań pozwolą na 
wytypowanie  najracjonalniejszych 
metod pracy w najrozmaitszych wa 


150 delegatów z 


przez , 


runkach, Przeprowadzone następnie 
szkolenie pracowników da możność 


RZECZPOSPOLITA I DZIENNIK GOSPODARCZY Nr. 341. Str. $ 


Przed Kongresem Zjetlnoczeniowym 


Wykonanie zohowiązań świału pracy 


Z zakładów pracy całej Polski 
napływają w dalszym ciągu wiado 
mości o wykonaniu przedkongreso- 
wych zobowiązań. 

M. in. meldunki takie złożyły: 

Załoga elektrowni w Wałbrzychu 
o uruchomieniu turbozespołu. 

Fabryka maszyn rolniczych w 
Strzelcach o wykonaniu 560 ma- 
szyn rolniczych ponad plan. 

Fabryka maszyn rolniczych 
„Kraj o wykonaniu 597 pługów, 
1134 bron zwykłych, 210 bron sprę- 
żynowych oraz 163 kultywatorów. 

Pomorskie zakłady budowy ma- 
szyn o wykonaniu 360 ton maszyn 
ponad pian. 

Płecka fabryka maszyn rolni- 
czych o wykonaniu nadprogramo- 
wej produkcji wartości 27.583.077 
zł. 

Zjednoczone zakłady śrubiarskie 
wykonały 2.507,4 ton produkcji po- 
nad plan wartości 3.711 tyś. zł. 

Załoga huty „Laura* wykonała 
roczny plan produkcji z nadwyżką 
12 proc. 

Pracownicy huty  przepracowali 
również dodatkowo dzień 5 grudnia 


R A A 


dla uczczenia Kongresu Zjednocze 
niowego i zarobek przeznaczyli na 
budowę Wspólnego Domu. 

Fabryka Okuć Budowlanych 
„Korgolt* i „Rozner“ w Krakowie 
przekroczyła zobowiązanie, wykonu 
jąc plan w 119 proc. 

Fabryka Mydła „,Śmiechowskł* 
w Krakowie wykonała ponad plan 
1642 tony mydła, 199,4 tony pro- 
szku do prania oraz 15,4 tony glice 
rolu. 

Kolejarze warsztatów P. K. P. 
Gdańsk—,Zawiśle* wykonali dnia 
9.b. m. zobowiązania kongresowe, 
oddając dla Faństwa darmo 15,4 
roboczo-godzin 

Państwowa Centrala Handlowa 
uruchomiła z dniem 7 bm. w Wał- 
brzychu pięć wzorcowych sklepów 
detalicznych. 

W Fabryce Papieru „Malta“ uru- 
chomiono wielką maszynę  karto= 
niarkę o 22 dni wcześniej. 

Załcga Państwowych Zakładów 
Samcchodcwych Nr 3 wykonała 
ponad plan roczny kapitalny re- 
mont 38 wraków samochodowych 
oraz wyprodukowała 17 ton roz- 
maitych części. 


Chorzowskie Zjedn. P.W. wykonało plan 


Chorzowskie Zjednoczenie Prze- 
mysłu Węglowego wykonało przed 
terminowo 10 bm. roczny plan pro 
dukcji, wydobywające prawie o 600 
tys. ton więcej niż w r. ub. 

Chorzowskie Zjednoczenie osią- 
gneto podobnie jak w ubiegłych la 
tach najwyższą wydajność ze wszy 
stkich zjednoczeń węglowych, wy- 
noszącą ponad 1.500 kg. na pracow- 
nika. 


Na pierwszy plan wysuwają się 
kopalnie „Matylda“ i „Sląsk“, któ- 


stosowania w ogólnej praktyce me-'re już wcześniej wykonały roczny 
tody jak najbardziej ekonomicznej, plan produkcji oraz kopalnia „Mi- 


sprawnej i wydajnej. 


chał“, 


LE ET TIEU ER ES BE T 


| Podziękowan 


Min. Minc przesłał Dyrekcji Zjedno- 


aw. 


Do Zakładów Metali Nieżelaznych 


inisira Minca 


noczonych Zakładów Metali Nieżelaz- 


czonych Zakładów Metali Nieżelaznych |nych za wykonanie planu produkcji w 
telegram, w którym dziękuje kierow- |dniu 20 listopada rb. 


nictwu i wszystkim pracownikom Zjed- 


c "AW 


Do Centrali Handl. Przem. Metalowego 


Depesza wiceministra Szyru | 


W dniu 10 bm. Podsekretarz Stanu 
w Min. Przemysłu i Handłu E. Szyr 
wystosował telegram gratulacyjny do 
pracowników Centrali Handlowej Prze- 


10 Dyrekcji P.K.P. 


przy obradach nad rozkładem jazdy pociągów towarowych 


W dniu 10 bm. w Toruniu rozpo- 
częły się obrady nad przygotowaniem 
rozkładu jazdy pociągów. towarowych. 
W konferencji uczestniczy 150 delega- 
tów z 10 dyrekcji kolejowych. Obrady 
te stanowią dalszy ciąg międzynarado- 
wej konferencji kolejowej w Rzymie i 
konferencji rozkładu jazdy pociągów 
osobowych w Poznaniu. 


Celem konferencji ma być opraco- 
wamie takiego rozkładu jazdy, aby w 
roku przyszłym wyzyskanie parowozów 
w ruchu towarowym było o 10 proc. 
lepsze w stosunku do rb. Do osiągnię- 
cia takich wyników przyczyni się zwięk 
szenie w roku przyszłym liczby war- 


sztatów naprawczych PKP z 750 do 
1200, umiejętne wyzyskanie wagonów 


p 


towarowych, budowa 13 tys. nowych 
wagonów, 


Przygotowania na Śląsku na dzień Kongresu 


W ostatnich dniach , napłynęły 
nowe meldunki o wykonaniu rocz- 
nego planu produkcji przez poszcze 
gólne kopalnie: 

Dnia 9 bm. o godz. 16.25 kopalnia 
„Bytom* wykonała roczny plan 
produkcji wydobycia węgla kamien 
nego. Do końca roku kopalnia wy- 
dobgdzie 72 tys. ton węgla ponad 
plan. 

Dnia 9 bm. o godz. 17.15 kopalnia 
„Czeladź“ wykonała roczny plan 
produkcji węgla kamiennego. 

Dnia 9 bm. o godz. 19.45 kopal- 
nia „Radzionków“ wykonała rocz- 
ny plan produkcji. Wydobyto ple. 
nowaną ilość węgla kamiennegi 
Do końca roku kopalnia wydobę 
dzie ponad plan 60 tys. ton. Z te 
kopalni dwaj przodownicy prac 
Sznurfajn i Patron są delegatan 
na Kongres, Zjednoczenia Part 
Robotniczych. 

Dnia 10 bm. o godz. 1140 kopa! 
nia „Makoszowy“ wykonała prze 
terminowo roczny plan produkcj 
Wydobyto o 385 tys. ton wegla ki 


! miennego więcej niż w ciągu całe- 


, g0 ub. roku. 

Dnia 10 bm. o godz. 9.30 kopalnia 
„Piast“, należąca do Jaworznicko- 
Mikołowskiego Zjednoczenia Prze- 
mysłu Węglowego wykonała przed 


mysłu Metalowego w związku z wyko: | terminowo roczny plan produkcji 


naniem rocznego planu zbytu. 


„Przedterminowe wykonanie zbytu — 
brzmi depesza — jest pięknym osiągnię 
ciem dyrekcji i pracowników Centrali. 
Życzę dalszych powodzeń w walce o 
zwiększenie rozmiaru obrotów, skróce- 
nie cyklu obrotu handlowego, zmniej- 
szenie kosztów handłowych i likwidacji 
wszelkich objawów biurokratyzmu w co 
dziennej pracy. 


Obchody, dekoracje i dary 


Świat pracy Śląska i Zaglębia Da- 
browskiego przygotowuje się do uczcze 
nia zjednoczenia polskiej klasy robot- 
niczej. 

W miarę zbliżania się terminu Kon- 
gresu coraz szersze rzesze robotników 
biorą udział w przygotowaniach do ob 
chodu. Robotnicy malują wykresy ilu- 
strujące ich osiągnięcia produkcyjne, 
dekorują swoje zakłady pracy, ilumi- 
nują wieże kopalniane i hutnicze, przy- 


;„S$Sciany pionierów” 


(am) We wszystkich kopalniach Dol! pracy. Górnicy, o mniejszych kwalifi- 
nośląskiego Zjednoczenia Przemysłu Węj kacjaci zawodowych będą zatrudnieni 


glowego odbywały sie ostatnio zebrania 
i narady czołowych górników, rad za- 


kładowych, kół partyjnych oraz kierow | 


nictwa kopalń. Na zebraniach tych 
punktem obrad była kwestia zwiększe- 
nia wydajności pracy. Na podstawie 
bowiem przeprowadzonej lustracji po- 
szczególnych oddziałów w kopalniach, 
przekonano się, iż wydajność pracy 
może ulec zwiększeniu. 

W wyniku przeprowadzonych 
oraz na podstawie doświadczeń 
downików pracy Dolnośląskiego ZPW 
postanowiono utworzy tzw. „Ściany 
pionierów“, w skład których wchodzi- 
liby najlepsi górnicy, którzy będą pra- 
cowali na najtrudniejszych odcinkach 


narad 
przo- 


na łatwiejszych odcinkach produkcyj- 


nych. 
„Ściany pionierów“ przyczynią się 
niewątpliwie do  wyłowienia jeszcze 


większej ilości czołowych górników ko- 
palń dolnośląskich, usuwając jednocześ- 
nie tych, którzy nie wykorzystują na- 
leżycie czasu pracy. Nowa forma 
współzawodnictwa wzmoże  niewątpli- 
wie dyscyplinę pracy. 

O tym, iż „Ściany pionierów“ cieszą 
się już uznaniem wśród górników, świad 
czy fakt, że wszyscy czolowi rębacze 
ze wszystkich kopalń dolnośląskiego 
ZPW podpisali już odpowiednie zobo- 
wiązania. 


gotowują upominki, które 


zostaną Kongresowi. 

Kopalnia Zabrze-Wschód prześle na 
Kongres wykonaną w węglu rzeźbę se- 
kretarza generalnego KC PPR Bolesta- 
wa Bieruta. Inne zakłady pracy przy- 
gotowują ozdobne telegramy z życze- 
niami, barwne meldunki o wynikach 
produkcjj oraz deklaracje dalszego 
zwiększenia wydajności i podniesienia 
produkcji. 

Do chwili obecnej robotnicy przygo- 
towali kilkaset upominków dla Kongre- 
su. Są to: rzeźby Marksa, Stalina i Łe- 
nina, postacie gómików i hutników, wi- 
doki zakładów pracy, plakiety pamiąt- 
kowe itp. W hutach, kopalniach i fa- 
brykach instaluje sie megafony, przez 
które robotnicy wysłuchają aktu zjed- 
noczenia partii robotniczych, transmito- 
wanego przez radio, 

Trzy czołowe zakłady pracy woj. 
śląsko-dąbrowskiego kopalnia „Zabsze- 
Wschód”, huta „Pokój“ i kopalnia im. 
gen. Zawadzkiego, wyślą do Warszawy 
specjalne delegacje, które złożą me!dun- 
ki o wykonaniu zobowiązań przedkon- 
gresowych i wynikach produkcyjnych, 
osiągniętych w roku zjednoczenia pol- 
skiego ruchu robotniczego. 

W dniu Kongresu odbędą się we 
wszystkich zakładach pracy oraz na 
wsiach, w domach ludowych i świetli- 
cach uroczyste akademie, a następnie 
zabawy ludowe, 


przekazane 


! węgla kamiennego. 
Z LEŚNICTWA 


Pracownicy Dyrekcji Lasów Pań 
siwowych Okr. Krakowskiego wy- 


konali plan przemysłowy w 119 
proc. 

Pracownicy Tartaku Dyrekcji 
LP Okr. Olsztyńskiego wykonali 


plan przetarcia w 101,3 proc, zwięk 
szając © 100 proc. zdolność produk 
cyjną tartaków. 

Zakłady przemysłu  drzewmer 
Dyrekcji LP Okręgu Toruńskieg 
przetarły 293.988 m. sześc. surowce 
przekraczając plan © przeszło : 
proc. Plan przetarcia ma  ekspo.. 
wykonany został w 100 proc. 

Załoga fabryki dykty w Bydgosz 
czy, posiadająca tylko połowę urzą 
dzeń przedwojennych, wykonała 
plan w 106 proc. Również podległe 
tej dyrekcji wełniarnie, skrzynkar- 
nie oraz stolarnie wykonały plan 
produkcyjny ze znacznymi nadwyż 
kami. 

W PAŃSTWOWYCH ZAKŁADACH 
WYDAWNICZYCH 


Państwowe Zakłady Wydawnictw 
Szkolnych do dnia 1.XII. 1948 r. wy 
konały całoroczny plan wydawnie 
czy w 105 procentach. 


Z PLANTACJI ROŚLIN 
PRZEMYSŁOWYCH 


Członkowie Zrzeszenia Plantato= 
rów Roślin Włókaistych i Olei- 
stych, meldują o przeks”czeniu w 
66 proe. planu obsiewu plantacji 
rzepakiem ozimym w jesieni roku 
1948. 

Zəsiewy w ramach 
cyjnych obięły abs” 
u 27.818 plantatorów. 


omów planta- 
25 352,92 ha 
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Ô somowystarczalność w nasiennictwie.. 


T. „DYCYJNE Targi Nasienne w 
Warszawie (XX z kolei) zgroma- 
dziły w r. b. niebywałą, jak na sto- 
sunki powojenne, ilość i różnorodność 
eksponatów.  Przebogaty wachlarz od-_ 
mian nasion WIĘ RY przemysłowych, 
pastewnych, arzyw i kwiatów jest 
dowodem Ee osiągnięć naszego 
nasiennictwa. Pozwala to również mnie- 
mać, że już w niedalekiej przyszlo- 
ści będziemy na tym odcinku nie tylko 
że samowystarczalni, ale będziemy mo- 
gli pewne ilości przeznaczyć na eksport. 
Warunki klimatyczne i glebowe na- 
szego kraju pozwalają na uprawę wie- 
łu roślin, których nasiona, względnie 
susz, sprowadzamy dotychczas z za- 
granicy. I tak np. Ricinus Communis 
służący do producji rycyny, sprowadza 
się z Włoch, gdy roślinę tę z powo- 
dzeniem można uprawiać w Polsce, 
podobnie jest z lawendą lekarska, na- 
sionami końskiego zebu (wysokowarto- 
Ściowej rośliny pastewnej), a już naj- 
gorzej chyba z nasionami znanych po- 
wszechnie warzyw. W roku ub. spro- 
wadziliśmy z zagranicy nasiona wa- 
rzyw za sumę sięgającą dwustu milio- 
nów zł. Fakt ten da się wytłumaczyć 
jedynie zniszczeniami wojennymi i ko- 
niecznością szybkiej odbudowy naszej 
gospodarki nasiennej. 


PRZEDE WSZYSTKIM 
WARZYWA 
Jak już wspomnieliśmy tegoroczne 
Targi MNasienne wypadły pod znakiem 
„obfitości“. _ Wśród stoisk wystawców 


spółdzielczych i prywatnych zwracaja 
specjalną uwagę stoiska Państwowych 
Zakładów Hodowli Roślin. Instytucja 


ta jest najpoważniejszym w Polsce pro 
ducentem nasion. Interesuje nas w tej 
chwili przede wszystkim dział produk- 
cii nasion warzywnych. Warzywa mają 
być tym artykułem, który w przyszło- 
ści zmieni jadłospis naszej ludności, 
zwłaszcza wiejskiej. Warzywa nie tylko 
urozmaicają skład naszego pożywienia, 
ale posiadaja bezsprzeczna wartość od- 
żywczą. lch uprawa winna być pro- 
pagowana wśród najszerszych mas lud 
ności. Akcja ogródków działkowych w 
mieście i ogródków warzywnych na wsi 
jest poważnym osiągnięciem na tym 
odcinku i winna być kontynuowana 
w przyszłości ze wzmożonym nasile- 
niem. Rola PZHR jako producenta wy- 
sokowartościowych nasion warzyw na- 
biera tu szczególnego znaczenia. In- 
stytucja ta przystąpiła do pracy na 
tym odcinku w 1946 r. Poczatkowo po- 
sługiwano się materiałem / nasiennym 
zakupionym od prywatnych hodowców. 


Nowe zudania spółdzielni pracy 


S PÓŁDZIELCZOŚĆ pracy stanowi 
12 obok spółdzielczości rolniczej dzie- 
dzinę, której rozwój związany jest ści- 
śle z przebudową ustroiu społeczno-go- 
spodarczego w Polsce, Stopniowe uspo 
łecznienie drobnych przedsiębiorstw wy 
twórczych lub usługowych następować 


powinno przez rozbudowę spółdzielni 
pracy. 
Zasadniczym kierunkiem rozwoju 


spółdzielczości pracy, nakreślonym przez 
Centralę Jpółdzielni Pracy na rok 1949 
jest przekształcanie warsztatów prowa- 
dzonych przez drobnych wytwórców i 
rzemieślników na spółdzielnie. 

p Zadaniem Centrali jest stworzenie z: 
istniejących f  nowozorganizowanych 
spółdzielni aparatu gospodarczego, uzu 
pelniającego działalność państwowych 
pr smysłów kluczowych w dziedzinie 
drobnej wytwórczości.  Spółdzielczość 
pracy będzie zwiększała swój stan po- 
siadania przede wszystkim w tych dzie 
dzinach, gdzie stanowić będzie wytwór 
czość pomocniczą dla przemyslu pań- 
stwowego. Nastąpi to w przemyśle me 
talowym, elektro- i radiotechnicznym. 
drzewnym, w przetwórczym przemyśle 
papierniczym oraz w niektórych dzia: 
łach przemyslu chemicznego jak farma- 
ceutyczny i kosmetyczny. 

Staly rozwój spółdzielni pracy pote- 
gawany bedzie w tych działach, w któ 
rych zajdzie potrzeba uzupełniania luk, 
powstałych wskutek postępującego pro 
cesu zwężania się zasięgu dzialalności 
sektora prywatnego. Już w roku bieża- 
cym nastąpił tego typu proces w okoli 
cach Łodzi, gdzie drobni wytwórcy, 
przeważnie branży dziewiarskiej, pracu 
jacy dotąd na zlecenie nakładców pry- 
watnych — stworzyli spółdzielnię pra 
cy. W woj. warszawskim tego rodzaju 
spółdzielnie powstały z inicjatywy rze 
mieślników budowlanych. 

Dalsze cele Centrali Spółdzielni Pra- 
cy na r. 1949 to spotęgowanie, zapocząt 
kowanej w rb., aktvwizacii zatrudnienia 
nieposiadających kwalifikacji zawodo 
wych bezrobotnych, zwlaszcza — bez 
robotnych kobiet. 

W roku przyszłym zrealizowana zo- 
stanie w szerokim stopniu spółdziel- 
czość inwalidzka, do której wciapnieci 
zostaną m. in. podopieczni Zw. 


stników Walki Zbrojnej i ofiary walki 
z faszyzmem. 

Duży nacisk kładzie Centrala na 
spółdziclnie przemysłu ludowego i arty 
stycznego. W roku przyszłym nastapi 
uspółdzielczenie naturalnych regional- 
nych ośrodków chałupniczych, Pozwoli 
to na wyeliminowanie nakladców pry- 
watnych z użytkowego i artystycznego 
przemyslu ludowego. 

Spółdzielczość pracy dąży również 
do zatrudnienia młodzieży , kończącej 
szkoły zawodowe o ile ta nie znajduje 
w danej chwili pracy w przemyśle pań 
stwowym, a to w celu włączenia jej do 
gospodarki uspołecznionej. Wiąże się to 
ściśle ze zmniejszającym się zapotrze- 
bovaniem pracowników w rzemiośle i 
przemyśle prywatnym. 

Do zadań ogólnych Centrali Spól- 
dzielni Pracy na „rok przyszły, należa 
rozbudzenie ś$wiądomości klasowej 
i wzrost aktywności mas członkowskich 
co realizowane będzie przez samorząd 
terytorialny i branżowy. 

W r. 1949 uregulowana bedzie osta- 
tecznie sprawa stosunku  spółdzielczo- 
ści pracy do związków zawodowych. 
Obecnie pracownicy - czlonkowie spół- 
dzielni są członkami związku zawodo- 
wego, co budziło pewne zastrzeżenia 
w KCZZ, ze wzgledu na specyficzny 
charakter spółdzielczych zakładów pro 
dukcyjnych. Jako przyklad odmiennego 
rozwiazania tego zagadnienia podaje 
się Zw. Radziecki — gdzie role związ 
ku zawodowego odgrywa w stosunku 
do członków spóldzielni pracy — spół 
dzielcza centrala gospodarcza. 

HALINA BRODZKA 


Z początkiem r. 1947 PZHR zorgani- 
zowaly własną  stacię hodowlaną wa- 
rzywną (maj. Koserz, pow. Kutno), 
która rozwinęla się na dużą skalę. W 
| najbliższej przyszłości zostanie ona prze 
niesiona w okolice Warszawy, gdzie 
wyposaży się ją w niczbędne urządze- 
nia techniczne. 


NAJPOWAŻNIEJSZY 
PRODUCENT 


Postawienie nasiennictwa na 
wiednim poziomie 


dużej wiedzy ze 


odpo- 
wymaga nie tylko 
strony fachowców i 
czasu na przeprowadzenie doświadczeń, 


ale również i poważnych nakładów pie- i 


niężnych. Prowadzi się u nas ostatnio 

na wielką skalę prace hodowlane w ce- 
lu wytworzenia odmian warzyw odpo- 
wiednich dla naszych warunków klima- 
tycznych i glebowych. Niejednokrotnie 
trzeba zaczynać od podstaw, opieranie 
sie bowiem na badaniach przeprowa- 
dzonych w innych krajach jest wysoce 
zawodne, 

W dziale produkcji nasion warzyw- 
nych PZHR postawily sobie za cel zor 
ganizowanie reprodukcji nasion na po- 
krycie zapotrzebowania wewnętrznego. 
Osiągnięcia roku bież. wskazują na to, 
że PZHR zbliżają się szybko do wy- 
tyczonego celu. Produkcja nasion w 
stosunku do r. 1947, wzrosla następu- 
jąco: kapusta — 363 proc., marchew 
— 346 proc., buraki — 220 proc., fa- 
sola — 169 proc., cebula — 147 proc. 
Udział PZHR w oficjalnej 
1948 wynosi: 


produkcji 
krajowej w roku 
midory — 30 proc., 
` proc, buraki ćwikłowe i kapusta — 
23 proc., ogórki — 10 proc. 


Pa 


cebula — 28 


RYNEK WŁASNY 
I ZAGRANICZNY 


PZHR kładą szczególny nacisk na 
umiejętną reprodukcję nasion, do- 
chodowość i wysoką jakość. Nasiona 
warzywne reprodukowane przez PZHR 


jej 


dzięki ścisłej selekcji spełniają te wa- 
runki znakomicie. Tegoroczne wyniki 
osiągnięte przez PZHR pozwalaja tej 
instytucji wziać udział, 
buraków ćwikłowych, marchwi, 
rzodkiewki i innych nasion. 
rozwój ekspartu uzależniony jest od 
produkcji jednolitego i materiału.  Zagad- 
nieniu temu PZHR. poświęcają wiele 
uwagi, specjalizując się w produkcji 
poszczególnych gatunków. Zamiary 
PZHR na przyszłość to przede wszy- 
stkim: uregulowanie stosunków pro- 
dukcyjnych i handlowych nasiennictwa | 
warzywnego, wyeliminowanie „dzikiej 
produkcji", zaopatrzenie. gospodarstw 
państwowych i spółdzielczych w nasiona 
o wysokiej wartości. 


w eksporcie 
grochu, | 


Dalszy | 


Zadanie to spelniły MA częścio- 
wo Targi Nasienne w Warszawie, któ- 
re nie tylko że pozwolily na zorien- 
towanie sie w zapasie nasion warzyw 
znajdujących sie w kraju, ale co naj- 
ważniejsze nawiązały ściślejszy kontakt 
między producentem i drobnym planta- 
torem. 


{mil.) 


138 wsi olirzymuło światło 


ma D. 


Plan inwestycyjny Zjednoczenia E- 
nergetycznego Okręgu Dolnośląskiego 
przewiduje w rb. elektryfikację 290 gro 
mad, kosztem 196 mln. zł, z czego 118 
mln. pokrywa państwo, 42 mln. samo- 
rząd terytorialny, a resztę zaintereso 
wani. Ostatnie należności dość wolno 
wpływają, wskutek czego tempo akcji 
doznało pewnego zwolnienia. Zjednocze 


Ucze- “nie mogło przystapić do odbudowy je- 


Przodnjące gromady w rzeszowskiem 


Za wysokie 
zawodnictwie wyróżniono w powiecie 
dębickim gromadę Bobrowa. Gromada 


ta zagospodarowała 28 ha odłogów na 
terenach dawnego lotniska. W groma- 
dzie założono 8 nawych sadów oraz 
12  warzywników. [Na zaplanowane 
9.000 m rowów odwaniaiących wyko- 
nano 9.500. Poprawiono drogi gromadz 
kie na przestrzeni 2 km, odremonto- 
wano dom ludowy, szkołę i wybudo- 
wano barak szkolny. 


W/ powiecie Gorlice wyróżniono wieś 
samopomocową Uiście Karpackie. Zlik- 
widowano tu odłogi, rozpoczęto budo- 


wę mostów, przystąpiono do urucho- 
mienia piekarni spółdzielczej ł zagospo- 
darowania bacówek. 


W 
made FHarklowa 


Jasło wyróżniono gro- 
za racionilra gospo- 
darke rolną i czystość w obejściach. 
Kosztem gromady wybudowano dom 
ludowy, uporządkowano i naprawiono 


powiecie 


osiagnięcia we współ- i wszystkie drogi, obsadzając je drzewa: 


mi  owoącowymi. 


Sląsku 


dynie tych gromad, które 


zgodę partycypowania w kosztach. 


tuacja poprawiła się pod tym wzglę-| Siano zw. prasowane 


dem po żniwach. 

Do dnia 21 sierpnia zejektryfikowa- 
no na Dolnym Śląsku 138 wsi. W^ pod- 
okręgu wrocławskim 60, Fam 
i, w jeleniogórskim 23 i w legnickim 
54. llość przyłączonych W: wynio- 
sla 6.091, a długość linii ponad 500 ki- 
lometrów. 

Kursy przeszkoleniowe dla %dbior- 
ców wiejskich odbędą się w miesiącach 
zimowych, przy czym Zjednoczenie 
fe dostarczy odpowiednich 
| wykładowców. 


Więcej drzewek owocowych 


Przeprowadzona w roku bieżącym 
przez Min. Rolnictwa i RR kwalifika- 
cja szkółek wykazała, że w kraju jest 
352 szkółki, prowadzone z ogólnie przy 
ietymi wymaganiami techniki szkółkac- 
skiej. Szkółki te zajmują obszar 975 ha, 
prz” czym drzewka owocowe hodowane 
są na obszarze 673 ha, a drzewka 
ozdobne na obszarze 250 ha. Na 52 ha 
szkółek produkuje się podkladki drzew 
owocowych. 


W szkółkach jest obecnie 7.622 tys. 
sztuk dziczków wyhodowanych z na- 
sion i 319 tys. sztuk podkładek wyho- 
dowanych wegetatywnie z odkładów. 


Z ogólnei ilości szkółek 39 proc., tj. 
379 ha prowadzi sektor państwowy, 
12 proc. ha należy do instytucji sams- 
rządowych, 9 proc. — 74 ha do insty- 


tucji spółdzielczych i 40 proc. — 39% 
ha do szkólkarzy prywatnych. 

W celu polepszenia jakości kodowa- 
nych drzewek, jak również w celu roz- 
budowy szkólkarstwa w dostosowania 
do rzeczywistych potrzeb rejonów sa- 
downiczych, wszystkie szkółki, prowa- 
dzone przez poszczególne zainteresowa- 
ne sektory: państwowy, spółdzielczy i 
prywatny dostosują swą produkcję do 
uzgodnionego ogólnego planu państwo- 
wego. 

Wedlug planu P. N. Z. w okręgach 
przeznaczonych na produkcję sadowni- 
cza, zostaną założone tzw. bazy szkół- 
karskię, tj. duże obszary ziemi wydzie- 
lone specialnie pod hodowlę drzewek. 
Przewiduje się dwa rodzaje baz, jedne 
o obszarze odi U0RdOMIÓW hani _ pomoc- 
nicze do 50 ha. 


iioii a h a EOT" 
irch- ti 
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Bydgoszcz | Warszawa Lublin Katowice 
LOŻA R AXN 10.X11 6.XII | 6.XII 
"Ęszeńicac, ASB 3.500 3.550 3.450 3.550 
UŁO ac => 22175 2.225 2 225 | 2.240 
Jęczmień pasteurny . r = = = — 
Jęczmień przemiałowy. 2.075 2.075 2.075 2.140 
Jęczm eń A CA = == = — 
Owies. . . 3 2.075 2.075 2.075 2.090 
Mieszanka pastewna == — = | — 
GrUKS mat’ oN 3 909 3900 3 800 4.000-4.200 
Proso grube . . . 3.600 3600 3.600 — 
Kukurydza . . -. . -— — — — 
Maka pszenna 97% . 4600 4.600 4.650 4.658 
Mąka pszenna 80% . ! 5.400 5.400 5.400 — 
Mąka pszenna 70% . 5 600 5.700 5 600 5.600 
Mąka pszenna 67% . 6.600 6 000 6.050 6.05a 
Mąka pszenna 50% . 6.650 6.650 6.700 6.700 
Mąka poslednia . . 3,300 3.250 — 3.350 
Mąka żytnia 97%. . 3.000 3.000 3.100 3.054 
Mąka żytnia 80%. . 3 300 3.250 3.400 3.350 
Mąka żytnia 654. 4.060 4.00 ) 4.100 4.050 
Mąka ziemniaczana. — 7.900- 8.200 a 8.300 
Otręby pszenne . 1.350 1.350 | 1.350 1.350 
Otręby żytnie. . . 950 950 950 950 
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Otręby ousiane . . == = ię = 
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Pęczak .„ . « « » 4,100 4 100 4.100 — 
Groch palny . . = 4.100-4.4G0 | 4.200-4 400 | 4.200-4.400 — 
Groch Victoria aas 5.500-5.800 | 6 000-6.260 5.800-6.000 
Groch „Folger” . . 4.700-5 G00 — — — 
Groch pastewny, . ca = > e, 
Fasola biała jedn . 5 209-5 400 | 5.000-5.200 | 7.20°-5.400 | 5.000-3.2% 
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Fasola »Jasiek« „ . — Z a IEA 
BODIE ES ESNA — A z. ge: 
NVa WANNĘ 3 500-3.800 == sM 7.000-7.500 
Pełuszkaw . i" MN 3.500-3 800 = = m 
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| Lubin słodki „ e » 2; ca m e 
| Łubin gorzki . « » ps em PA is, 
Lubin niebieski . . = za 4 x = 
Łubin odgoryczony . = = E a. 
Serodelani 5050 5 = 2 = = 
Rzepak ozimy. - « . | 6.400 6.600 | 6.100.6 600 = ' 6.600-6.900 
Rzepak jary. . . - 6 000 6.200 | 5.800-5 900 | 5.300-6.000 — 
| Rzepak przemysłowy . 3 ~ es ie SR ri 
Rzepik letni . a - N sk z: 
Semic lniane . . » . |11.000-12.000|11.000-12.000 11.500-12000| 12.000 
Siemie konopne - . . = 6.590 6.400-6.590 c 
Lnianka . . : - = 4.540 ža za 
Mak niebieski do siewu,  |13,500-14.500 16 000- 18.800 14. 500-16.500|15.500- 16.500 
Gorczyca. = ee e eii — | -hd? 443320 A | 4320 
inkarnatka „* inhaa yw iy 22 zk tat 
Konicz, czerw. czyszez. = R TOD ez 
Konicz. b'ała czyszcz ia fk pa; p 
Roniczyna czerw. sur 25 sz sz 2 
Koniczyna biała sur. ga FA -f sz 
Koniczyna szwedzka ia "S m = 
| Nasio: a buracz. past. 8 ą 4 yk 
Nasiona buracz. miesz. ZE = pz = 
minek oa a 2 «sł ie” x. 
Rzepa LOW wę A ex eż 
Tymolkao SZ SB w. e a: 
Nasiona marchwi. . z = — 
Nasiona brukuwów . z: Aa | = 
Nasiona pomid « . e, sa © | ma. 
Lucerna . 5 24 se! us = 
Mskuch kokosowy i a 38 ŻE a 
| Makuch |nianu . 3 600-3.80) ; 3.300-3.400 | 3.300-3,500 3.700-3.900 
Makuch rzepakowy . 1 400-1.500 ra | 1.600 1700 A 
Śrut kokosowy «+ . m ak res = 
Srut Intang. . . . 2,800 3.000 | 2.100-2.200 1,800-2.090 
Śrut rzepakowy . . . | 1,200-1.300 i. i w pe 
Śrut sojowy - « « « na 5 za e. 
O'ej Iniany, . . 1.000-60.000/47.000- 48 000 — Fi 
Olej rzepakowy surow: 6 t C0- 23.000|22.600-23 0 0) — 
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{ hmiel (50 kg I gat. h A: z SZ 
Sioma żytnia luzem. 440-450 rb p = 
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Sy-| Siano zw. luzem. . P>, e zz — 
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Siano pras n noleckie 655 725 = sE 2 
Ziemniaki jadalne , > 530-600 
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dla ap. handlowego). PA 570 nes ES 
Ziemniaki przemysłow. dż 480-550 
(dla praducenta) 450 450 450 p- 
{dla ap. bandlowego). Pa 520 + - 
Marchew jadelna. . 630 750 600-700 400-500 600-700 
Kapusta . . . . . 60970 1200-1.300 sti 850 
Kapusta kiszona . . 1.500-1.800 | 2.700-2.900 = = 
Buraki, Ten . | 750850 | L300-1.400 | 1000-1301 650-750 
Pietruszka . . . . 2.300-2.600 | 1.700-1.800 | 2 00-2300 | 2.400-26 
Jablka jadalne. . | 7. 00 9.000 — 12.000- 15.000 ET 
Jabłka przem. < = a m — 
Jabtka zimowe I ga — = p zę 
Cebula SAEN „ 00-1.200 | 1.6 0-170 | 1000-1.200 ar 0-900 
Tendencja : . . . spokojna spokojna spokojna spokojne 
Kodaz e so AG = = <= 
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Ceny żywca 


Na targowisku zwierzęcym w Pozna- 
niu, ceny żywca w dniu 7 bm. notowa- 


loco 
handlowymi): 


no (ceny 
kosztami 


targowisko 


iącznie z 


Bydło: krowy dobrze opasione 130— 


136, 


średnio opasione 115—125, 


mało 


opasione 100—110, buhaje dobrze opa- 


sione 130—135, 
bukaty © dobrze 
miernie odżywione 
mięsiste 135—140, 
123, chudżce. 75—85. 

Świnie: sloninowe 


sal, 


115, 


średnio opasione 
odżywione 


120. 
120—135, 


cielęta pelno- 


małomiesiste 


poniżej 
mięsno-słoninowe powyżej 130 kg 


110— 


150 kę 


221, poniżej tej wagi 203, mięsne p 
wyżej 80 kg 185. i 
d- 

Owce: młode skopy i maciorki Ae 


nomięsiste 150—155, małomiesiste we, 
—148, starsze skopy i maciorki 
142. 

Mięso dowozowe notowano: 
fna 185, wieprzowina 259, ciele 
skopki 290, 

Nastrój na targu ożywiony: 
cja utrzymana, obrót mały. 
podaży do popytu: popyt przew 
podaż, 
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Rutiowęglowiec ledno 
spłynie na wodę 12 b. m. 


+ 
AF 


s 


ść 


Nie tak dawno bo na początku listopada, przemysł okrętowy 


ol uedził uroczyście wodowanie p 


iei wszego statku, wyprodukowa- 


nego w kraju na Stoczni Gdańskiej, 


Stojące nieopodal kadłuby następ 
mych dwóch statków z tej „serii .ru 
do-węglowej* były wówczas w ta- 
kiej fazie budowy, która pozwala 
domyślać się kształtu kadłuba 
wśród krat rusztowania, ale która 
tylko przez fachowców może być 
oceniona właściwie. Bardziej pew- 
ni siebie stoczniowcy przewidywa 
li, że prace przy drugim kadłubie 
zostaną zakończone w końcu grud 
nia i gdzieś przed nowym rokiem 
nastąpi wodowanie. Tymczasem jed 
nak postanowiono, wbrew tym prze 
widywaniom, wykonać roboty kad 
łubowe wcześniej — na 15 grudnia 
tj. na dzień Kongresu Zjednocze- 
niowego. Dalsze wzmożenie tempa 
współzawodnictwa pracy jeszcze 
skróciło ten termin — o całe 3 dni. 
W końcu więc, statck spłynie na 
wodę 12 grudnia, czyli przed Kon- 
gresem, na którego cześć nazwany 
został „Jednością Robotniczą”, 

Mimo zimnej mgły „przejmują- 
cej do szpiku kości“ i dość nieprzy 
jemnych nadmorskich powiewów 
praca nad wykończeniem kadłuba 
2-go rudowęglowca nie ustaje. Lu- 
dzie ubrali się nieco cieplej i roz- 
grzewają się pracą. Spawacze i ni 
terzy od czasu do czasu ocierają 
nawet rękawem kombinezonu spo- 
cone czoła, ale szybko z powrotem 
nasuwają na oczy okulary ochron- 
ne mocniej i ujmują palnik lub 
pneumatyczną nitownicę. Syczenie 
spawancj stali i trzaskanie nitow- 
nie rozlega się ze wzmożoną siłą... 
Na statku trzeba zanitować około 
300 tysięcy nitów! 

Nie chodzi tu o wykonanie planu, 
bo plan dawno już został zrcalizo- 
wany. Teraz pracują stoczniowcy 
nawet nie po to, by uzyskać maksy 
malną nadwyżkę  przekroczonych 
norm. aby bić rekordy współzawcd 
nictwa. Teraz chodzi o rzecz jesz- 
cze ważniejszą: o wykonanie kad- 
łuba „Jedności Robotniczej* przed 
wielkim Świętem Zjednoczenia kla 
Sy robotniczej, Nazwa tego statku 
i praca, w jego wykonanie włożona. 
to s«nboł i treść sprawy najbliż- 
szej sercu i życiu robotnika. 

Z prawie 200 ludzi, którzy pra- 
cują przy kadłubie, żaden dziś nie 
ma czasu na rozmowy. Nie chce 
odrywać się od pracy, wiedząc, że 
cenna jest każda chwila, każdy za- 
łożony nit. i każdy spawany decy- 
metr Disen. 

Dzięki tej postawie  stoczniow- 
ców praca idzie bardzo szybko. 
Kadłub cały już prawie. poza świe 
żo zamontowanym fragmentem nad 
budówki. jaśnicje pomarańczową 
minia, Na jego dziobie. przesłonię- 
ta jeszcze paroma belkami ruszto- 
wania, lśni biela równych liter 
nazwa: „JEDNOŚĆ ROBOTNICZA“, 
Dno statku i tę część burt, która 
znajdzie się pod wodą. pomalowa- 
no ciemno brązową farba. odborna 
na działanie wody morskiej. Robot 
nicy rozbierają już 
zewnetrzne, a cieśle budują amen 
na których kadłub zostanie wciąg- 
niesty do doku. 


rusztowania i 


Drugi rudo-węglowiec będzie bo 
wiem wodowany inaczej niż pierw 
szy sis „Sołdek*. Tu konstrukcja 
kadłuba nie mieści się na pochyl- 
ni, z której statek ześlizguje się do 
wody. ale w suchym doku o pozie 
mym dnie. Do doku takiego wpusz 
cza się wodę z basenu, podprowa- 
dza zwykły dok pływający i zam- 
knąwszy wlot, ponownie wypompo 
wuje wodę. Pokłady obu doków są 
na jednym poziomie. Z pierwszego | 
na drugi biegną „szyny* czaki 
ne, dobrze wysmarowane tłuszczem, 
po których przeciąga się kadłub, | 
gdy znajdzie się on ha doku pły- 
wającym. Wówczas wpuszcza się 
do basenu wodę i dok. mający du- 
żą wyporność, unosi statek. Teraz 
trzeba odholować dok i „zatopić“ a 
kadłub, dzięki własnej wyporności. 
sam pozostanie na wodzie. Oczywiś 
cie z komór doku można później 
wypoimpować wodę i użyć to cenne 
urządzenie do dalszych prac. 


Trzeci rudo - weglowjec Spłynie 
na wodę prawdopodobnie dopiero 
w lutym. jeśli kanały nie zamarzną. 
uniemożliwiając w ogółe wodowa- 
nie. Nie będzie jednak nawet i w 
tym wypadku straty czasu, gdyż 
rąk fachowców domagają się także 
czwarty i piąty statek, budowane 
na terenie „R“ oraz szósty, które- 
go stępkę położy sie lada dzień na 
(Boka z której wodowano „Scłd 

as 


Trzy następne kadłuby (3. 4 i 5) 
bedą ukończone niemal równocześ- 
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Wsyomn!enie 
z lut koszmurnych 


G? w radosne, ostatnio obchodzone 
pl szczególnie uroczyście, święto gór- 
nika, Premier Cyrankiewicz w kolebce 
Czynu Przedkongresowego, zwracając 
się do górników - ślązaków przypom- 
niał im koszmarne, na szczeście bezpo- 
wrotnie minione czasy, w których trud 
swój za mędzne grosze nieśli przeważ- 
nie obcemu kapitalizmowi i rządom, 
które ich na równi z tym kapitałem wy 
zyskiwały — w niejednej sztygarskiej 
rodzinie, w której z dziada-pradziada 
całe pokolenia z ich rodzimej ziemi wy- 
kuwały jej skarby dla obcych, odży- 
wały we wspomnieniach dziadów i oj- 
ców najokrutniejsze z okrutnych dla 
Śląska czasy. 


= 


Oto w roku 1888, gdy sztygarzy w 
owe czasy widzieli we wzmagajscym 
się ruchu socjalistycznym jedyną broń 
Ido walki o poprawę ich bytu i gdy 
ba zebraniach swych „bractw“ i w pod 
ziemiach swych kopalń coraz śmielej 
szukali w tym kierunku wzajemnego 
ze sobą zbliżenia, rząd pruski wydał 
zakaz mówienia po polsku urzędnikom 


w triumialnym marszu na północ 


"F ropikalne rolnictwo w ZSRR 


jest w całym tego słowa znacze 
niu dziecięciem Wielkiej FRewolu- 
cji Październikowej. Za czasów 
carskich plantowanie cytryn i po- 
marańcz miało charakter wyłącznie 
amatorski — w sumie jakieś 300 
ka, rozrzusonych po rnzmaitych ma 
jatkach Teren rozpawszechnientia 
tych roślin ograniczał się zresztą 
wówczas jedynie do zakaukaskiej 
części wybrzeży  czarnomorskich 
masowej produkcji cytryn, poma- 
rańcz i innych podzwrotnikowych 
roślin w Rosji przedtewolucyjnej w 
cgólc nie zapocząłkowywano. 
Prare nad rozbudową tropikalne- 
go rolnictwa zaczeto w epoce pierw 
szej pięciołatki stalinowskiej Wte- 
dy powstają włzśnie pierwsze duże 
pion acje cytryn i herbaty, w roku 
zaś 1931 pierwszy trust sowchczów 
kodujących pomarańcze i manda- 
_run"i Jednocześnie kołchozy. | 
dut'"jace te 'rośliny, wchodza pod; 
spr-'alna ochrone państwa. które | 
łży na nie znaczne sumy. a | 
Dziś pod plantacjami cytryn 1 po 


pro- j 


marańcz znajduje się ponad 22 tys 
ha — przede wszystkim na terenie 
Gruzji, Azerbejdżanu i tzw kraju 
Krasnodarskiego (m. Soczi i Adler) 
Niewielkie plantacje są i na połud- 
niowym wybrzeżu Krymu. 

Mimo swej młodości gospcdarka 
tropikalna posiada już poczesne 
miejsce w hierarchii gospodarki o- 
gólnonarodowęj a owoce jej, o wy- 
sokiej wartości odżywczej i smako- 
wej, ponadto zawierajace dużo wi- 
tamin. słają się z dniem każdym 
coraz bardzie produktem pierwszej 
potrzeby mas. Są one zarazem bar- 
dzo ważną  gałezią produkcji w 
skali ozólnonaństwowej. no i po- 
płatną dla rolnika. biorac pod uwa- 
gę, że niektóre kołchozy zarabiają 
na tym miliony, 

Wiedza radziecka, udoskonalając 
z każdym dniem metody techniki 
rolnej i selekcji widzi już dziś moż- 


liwość przesunięcia terenów upra- 
wy roślin padfropikalny** daleko 
niza granice Gruzi! * " vjdżanu! 
i kraju Krasnodars.. «29. 


Wprawdzie zdaniem prof, Miczu- 


Robotnicza 


nie i zostaną spuszczone na wodę 
w niewielkich odstępach czasu. Bu 
dowa ich idzie coraz sprawniej — 
widać, że stoczniowcy wykorzystu- 
ją doświadczenie nabyte przy bu- 
dowaniu „Sołdka”* i „Jedności Ro- 
botniczej”. Poza tym dużo lepiej 
pracują też kadłubownie, na któ- 
rych przygotowywane są elementy 
konstrukcji. Studia przeprowadzane 
w tym dziale pozwalają na coraz 
dalej idącą prefabrykację fragmen 
tów statku. Dotychczas waga pre- 
fabrykowanych części, gotowych 
do zamcntowania, nie przekracza 
kilkunastu ton. Zbyt duże i skom- 
plikowane fragmenty mogłyby pod 


legać ockształceniu — do czego nie 
wolno dopuścić — jednakże doś- 
wiadczenia, nabyte przez naszych 


stoczniowców we Francji (stocznia 
Nermand) i we Włoszech (Ansaldo), 
zostaną wykorzystane m. in. i dla 
podwojenia wagi tych elementów, 
co znacznie przyśpieszy całą robotę. 
Im dalej bowiem posunięta będzie 
praca prefabrykacyjna w kadłubow | 
niach, tym- mniej „drobiazgów” | 
trzeba będzie robić na pochylni. 
Rezultaty praktyki zagranicznej 
stoczniowców widać w różnych 
działach Stoczni przy organizowa-. 
niu pracy, wykonywaniu urządzeń | 
pomocniczych, rozpłanowtniu ro- 
bót itd. Doświadczenia te są nader 
cenne. zwłaszcza, że Stocznie przy- 
stępują niebawem do budowy stat- 
ków służących do przewozu drobni 
cy motorowych i parowych, jeszcze 
trudniejszych do wykonania. Część 
rysunków tych statków. uzupełnia 
na i studiowana we Włoszech, jest | 
Już w kraju. Rozpracowują je nasi 
stoczniowcy, którzy na pewno i te 
mu zadaniu sprostają. KRZ. 


i robotnikom we wszystkich kopal- 
niach, hutach i fabrykach rządowych 
pod grożbą wydalenia z pracy. W ślad 
za  przedsiębiorstwami rządowymi. po- 
szli prywatni przemysłowcy pruscy i z 
całą gorliwością przestrzegali zakazu. 


| Do kopalń i hut zaczeli przenikać szpie 


dzy, co nie tylko uniemożliwiało wza- 
iemne porozumiewanie sie górników pol 
skich ze sóbą w sprawach organiza- 
cyjnych, ale jednocześnie budzilo nie- 
ufność do robotników niemieckich, któ 
rych coraz więcej sprowadzano na zie 
mię śląską na miejsce rugowanych Po- 
laków. Mimo to nie zamarł jezyk rodzi- 
my ślazaków i polski ich duch wy- 
zwoleńczy w glębi kopalń śląskich i jak 
dynamit poklady węglowe rozsadzał ob 
cy nalot prusactwa i kapitalizmu. Wte- 
dy w głębi kopalń ziemi śląskiej rodzi- 
ly się potrzeby zjednoczenia ruchu ro- 
hotniczego i zrozumienie solidarności ro 
botniczej w walce z wyzyskiem rządu 
i kapitalizmn, co dziś na bogatej, choć 
obcymi rządami zubożonej ziemi ślą- 
skiej tak owocne dla zjednoczenia kla- 
sy robotniczej i dla dobrobytu Polski 
Ludowej daje wyniki. 
KAZ. POL. 


Byla Polsku 


rina: „Wszelkie odmiany wiecznie 
zielonych należą do rzędu roślin 
które wyjątkowo trudno aklimatyzu 
ja się w chłodniejszych krajach, 
ale bądź co bądź takie możliwości 
istnieją i należy je w miarę możno- 
ści wykorzystywać. Z czasem, po 
wyhodowaniu paru generacji hib-| 
ridowych wysiewów podzwrotniko- 
wych roślin, jest to rzeczą w zasa- 
dzie możliwą“. 

Jednocześnie z próbami przysfo-| 
sowania pedzwrotnikowych roślin | 
do zimniejszego klimatu odbywa 
się ich selekcja pod kątem widzenia 
urodzajności i smaku. A możliwo- 
ści gospodarki socjalistycznej są w 
tej dziedzinie clbrzymie. 

| 
| 


Osia'nio Rada Ministrów ZSRR 
na wniosek Stalina postanowiła po- 
czynić odpowiednie kroki w kie- 
runku przesunięcia obszaru sadze- 
nia cytryn, pomarańcz i eukaliptu- 
su poza północne granice Gruzji. na 
Krym, południowe powiaty Ukrai- 
ny oraz w nowe regionv Azerbej- 
dżanu i krsiu Krasnodars'i-zo Uz- 
bekistanu. Tadżykistanu, Turk- 
monii. Mołdawii i Dagestanu 


W roku 1949 ma być posadzeńe| 
ns tych abszarach co najmniej 400; 
tys cytryn 1 pomareńcz oraz 200: 


tys eukaliptusów — nie licząc in-! 


przed terminem kończy pracę 


stalingradzka -zaoszczędziła przeszlo 30 


Berezy, b 
i~ budujemy Polske d 
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Cytryny i pomarańcze 
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” Kolejarze okręgu łódzkiego Kolei 
Państwowych zgłosili szereg pomysłów 
racjonalizatorskich, które wplyna na 
ulepszenie metod pracy przyniosą 
oszczędności w gospodarce kolejowej. 

Ministerstwo Komunikacji przyznaio 
nagrody pieniężne:  podreferendarzowi 
w parowozowni w Piotrkowie Mariano- 
wi Kotapczukowi — 30 tys. zł za pro- 
jekt aparatu do zewnetrznego oczyszcza 
nia parowozów. Przodownik Kowalski z 
parowozowni Lódź Kaliska otrzymał 14 
tys. zł za projekt przyrzadu do rozcią- 
gania końcówek rur plomiennych. Pel- 
niący obowiazki pomocnika naczelnika 
parowozowni w Ostrowie Wielkopolskim 
Stanisław Wolniak otrzymał nagrodę 
w wysokości 21 tys. zł za projekt przy 
rządu do wytaczania otworów stożko- 
wych dla trzonów tłokowych w krzy- 


i 


żułcach, jak również przyrządu do 
ustawiania noża w wytaczarce panwi 
osiowych. Kierownik robót Stanislav: 


Zepa i przodownik rzemieśników Ta- 


deusz Granica nagrodzeni zostali za 


R 


Pomysły racjonalizatorskie kolejarzy 


zgloszone pomysly premią po 15 :ys. zł 


każdy. 
Poważną ilość pomysłów racjonaliza* 
torskich zgłosili również pracownicy 


DOKP Szczecin. Rzemieślnik kolejowy 
Paweł Omietański, wpadł na pomysl 
zastosowania  sklejonych i wyginalnych 
listew do wagonowych krokwi dacho- 
wych. Pomysł ten przyniesie szczecin- 
skiej dyrekcji PKP oszczędności do 
100 tys. zł w stosunku rocznym. Stani- 
sław Przychodzeń — robotnik z paro- 
wozowni Słupsk zastosował przy napra- 
wie parowozów  gwintownicę pionową. 
Urządzenie to przyczynia się do zna- 
cznego usprawnienia pracy i daje 150 
tys. zł. oszczędności rocznie. W ykorzy= 
stany został również pomysł Antoniego 
Machowicza, robotnika warsztatów wa 
gonowych kolei wąskotorowych w Gry- 
ficach. Pomysł ten dotyczy użycia prze 
nośnej wiertarki o napedzie elektrycz- 
nym i daje oszczędności obliczane w 
stosunku rocznym dla DOKP Szczecin, 
na sumę 100 tys. zł. 
. 


Z życia gospodarczego ZSR 


Osuszanie kłet na Ukrainie 


Kołchozy ukraińskie osuszyły w r. b. 
przeszlo 60 tys. ha terenów biotnistych. 
Na osuszonych gruntach uprawia się 
cbecnie kartofle ,warzywa, konopie, bu 


raki cukrowe 1 różne kultury tech- | 
niczne. W roku przyszlym ma być osu- 
szonych jeszcze ponad 100 tys. hà 


obszarów  błotnistych. 


Młodz'eż stalingradzka 


Na terenie Stalingradu istnieje 1075 
brygad młodzieżcwych, które wspólza- 
wodniczą między sobą o jak najszybsze 


i jak najlepsze wypełnienie planów dia 
uczczenia 30 rocznicy Komsomolu. 

15 tys. mlodych robotników stalin- 
gradzkich zrealizowało o 2 miesiące 
przed terminem swe plany roczne, a o- 
koło 5 tys. zakończyło plany, nakreślone 
na czwarty rok pięciolatki, a 252 człon 
ków Komsomołu przekroczyło już za- 
dania pięcioletnie. 

W ciagu 11 miesiecy: rh. młodzież 
milionów rubli, około 8 tys. ton metali 
i prawie 346 tys. ton paliwa. 


Robotnicy radzieccy - czionkami 
towarzystw naukowych 


Radzieckie Tow. inżynierów i techni- 
ków przemysłu budowy maszyn przy- 
ielo na czlonków rzeczywistych prze- 
szło 500 majstrów i robotników. Znśj- 
duia się wśród nich: majster zakładów 
„Kalibr“, laureat nagrody stalinowskiej, 
Rosyjski, tokarz leningradzkich zakła- 
dów budowy maszyn Bortkiewicz, ślu- 
sarz zakładów „Kalibr“ Zdanow, to- 
karz zakładów budowy obrabiarek im. 
Ordżonikidze — Kirilin i in. Wszyscy 


ci członkowie Towarzystwa mają za so- 
ba wielkie zasługi w dziedzinie u- 
sprawnienia i ulepszenia produkcji. Ka- 
la techniczne z wielkim zainteresowa- 
niem odnoszą się do ich pracy. 


ob 


żyru, granatów, churmy i innych 
owoców tropikalnych. 
Przygotowania są już w toku 


Wydano szereg konkretnych zarzą- 
äzcń co do przygotcwywania grun- 
tu oraz sadzenia flance w cieplar- 
niach przede wszys'kim. Okres zi- 
mowy będzie wykorzystany poza 
tym na kszałcenie kadr asgrono- 
mów i personelu pomccniczego 
plantacji. 

Rząd radziecki wprowadza jedno- 
cześnie szereg ulg podatkowych 
w dostawach oraz inne środki 7a- 
che(y dla kołchozów, kfóre zamic- 
rzają uprawiać południcwe owoce 

Na zlecenie rządu sadzonki będa 
w latach 1949 i 1950 qaostarczene 
z Gruzji. I z kolei kołchozy tego 
pzństwa, w nagrodę za terminowe 
dostawy sadzonek o'rzymają rów- 
nież szereg ulg. Odpowiednie szkół- 


ki zostały już wytypowane i gru- 
zińskie ministerswo rolnictwa wy- 
delegowało do pielęgnow=nia ich 


najwyhbitniejszych specjalistów. 
Wielką i odpowiedzialną pracę w 
dziele przesuniecia na północ rcś» 
lin południowych podejmują ra- 
dzieckie naukowo-bsdawcze insty- 
fue'- Celem ułatwienia im n"cy 
per, FAM "kazdej Z NICH, An 
określcae tereny. Wie” np. Wsz*ch- 
związkowy Naukowo-Badawczy In- 


| 
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Praca nad instrumentami 
trecyzyjnymi wśród kwiatów 


Wielkie zaklady przemysłu precyzyf- 
nego „Kalibr“ w Moskwie słyna m. in. 
z tego, że cały teren zakładów wyglada 
jak ogromna kwiaciarnia. Kwiaty rosna 
na podwórzu, wzdluż ogrodzeń, w po- 
mieszczeniach i w specjalnych cieplar- 
niach. W rb. wysadzono ogółem na te- 
renie zakładów okolo 10 tys. drzew, 
przeszlo 20 tys. krzewów oraz ponad 
10 tys. krzaków chryzantem, peonii £ 
innych kwiatów dekoracyjnych. 


Rozwój mechanizacji rolnictwa 


W rb. przy pomocy traktorów zera- 
no o 41 milion ha ziemi więcej, aniżeli 
w roku ub. 

W/ porównaniu z r. 1940, rolnictwo 
radzieckie otrzymało w rb. trzykrotnie 
wiecej traktorów, dwukrotnie więcej sa 
mochodów i dwukrotnie więcej maszyn 
rolniczych. 

Przykładem wzrostu produkcji ma- 
szyn „rolniczych może, poslużyć produk- 
cja kombajnów., Przed wojną istniały 
zaledwie dwa zaklady, «które wytwa- 
rzały maszyny tego rodzaju. Obecnie 
w ZSRR istnieje 10 takich zakładów, 
które wyprodukowaly w trzecim kwar 
tale rb. 4.5 raza więcej kombajnów, 
aniżeli w odpowiednim okresie r. ub. 

Obok produkcji kombainów zbożo- 
wych rozpoczęto seryjna produkcję kom 
bajnów do sprzetu buraka cukrowego, 
Ina, bawełny i innych upraw. 


Dwułetni plan w 1 roku 


Wielkie zaklady Kondopolskie w Re- 
publice Karelo-Fińskiej zakończyły rocz 
ny plan produkcji papieru i celulozy 
o kilka miesiecy przed terminem. O- 
statnio doniesiono, iż zakłady zrealizo- 
waly również plan 1949 roku. Plan 
pięcioletni ma być wykonany w pierw- 


l szej połowie 1949 r. 


eztohkociu, ciemnoty 
robyiu, kuliury, wolności 


ZUNKSZSSRZKOWNZKAKKZZAKAWEGZZGOGC JOENSEN 


stytut Herbaty i Roślin Podzwrot- 
nikcwych objał pitcze nad połud- 
niem Ukrain". Nikicki Ogród Bo- 
taniczny im. Mołotowa opickować 
się będzie  plantacjami Ks;mu. 
Azerbejdzański Instytut  Wielo!>t- 
nich Roślin ma piecze nad Dager a- 
nem, Stacja Doświadczalna w So- 
czi zajmie sie północnym Kauka- 
zem i Mołdawią, wreszcie Wszech- 
związkowy Naukowo-Budawczy In- 


stytut Surhych Tropików — Uzbe- 
kistanm  Tadżykistanem i Turk- 
menia 

Nau :cwo-me!odolociczne kierow- 
nictwo nad całością obejmie 
Wszechzwirzkocia Akademia Nauk 
Rolniczych im. Lenina. 


Rolnictwo radzieckie z roku na 
rok zdobywa coraz to nowe pozycje. 
Rzeczy nie do pomyślenia w Rosji 
carskiej stają się teraz rzeczywisto 
ścią, Człowiek radziecki kształtuje 
nowe gsatunki roślin i zwierząt, się- 
je pszenicę na terenach tradycyjnie 
„żytnich*, a melony i arbuzy hoe 
duje już w okolicy Moskwy, Riaza- * 
nia i Tuly Sady owocowe przesu”q+ 
ły sie z»rorom daleko na półn "i 
nin -w chód vaju T tak dla dr "a 
ludzi tworzy się nowa geogr" a 
rośli. na. 


c 
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wiceminister rolnictwa ZSRĘ. 
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Nowe normy techniczne 
zwiększą sprawność PKP 


Ministerstwie Komunikacji od) 
była się z udziałem ministra i 
komunikacji inż. J. Rabanowskiego . 
i wyższych urzędników tego resox-! 
tu konferencja okresowa poświęco- | 
na sprawie norm i premii w roku 
1949 
Przewodniczący konferencji Dyr. 
do spraw PKP inż. Młodecki omó- 
wił wyniki tegorocznych przewo- | 
zow jesiennych. PKP dzięki soli- 
dnemu przygotowaniu się wywią- 
zały się ze wszystkich zobowiazań 
wokec swoich klientów. W okresie 
„Szczytowym' w październiku za- 
ładowano 663.000 wagonów, w li- 
stopadzie 675.000 wagonów, co w 
porównaniu z tymi miesiącami w, 
ub. roku stanowi wzrost o 27 proc. 
Największy załadunek w poszcze- 
gólnych dniach dochodził do 27.500 
wagonów, podczas gdy w ub. roku 
szczytowy załadunek wyniósł 21.000 
wagonów. Osiągnięcia te stały się 
możliwe dzięki wprowadzonym no- 
wym premiom i współzawodnictwu 
pracy, które pobudziło szerokie ma- 
sy kolejarzy do podniesienia spraw 
ności i zwiększenia wydajności pra 
cy. W wykonaniu przewozów je- 
siennych rywalizowały ze sobą 
wszystkie służby, przy czym naj- 
większym wysiłkiem może się po- 
szczycić służba ruchu, która polep- 
Szyła obrót wagonów o 26,2 proc. 
Rok 1949 przewiduje wzrost prze 
wozów o 20 proc. w stos. do 1948. 


Plan ten jest realny, ale wymaga 
dokładnego opracowania całego 
kompleksu zagadnień. Ponieważ 


przewidywany wzrost taboru wyno 
sić będzie tylko ok. 7 proc. aby wy 
konać więc przewozy o 20 proc. 
większe, trzeba będzie dalszego wy 
siłku masy pracowniczej oraz o 15 
proc. lepszego wyzyskania parowo 
zów. o 13 proc. lepszego wyzyska- 
nia wagonów iowarowych i osobo- 
wych o 10 proc. W przyszłym ro- 
ku dzięki ulepszeniu stanu na- 
wizrzchni i urządzeń zabezpieczają 
cych, będzie można pcdwyższyć 
szybkość handlową peciągów od 8 
do 10 proc. 

liość pociągów osobowych bę- 
dzie dosteszwana de istotnych po- 
trzeb przewozu podróżnych, przy 
czym muszą być uwzględnione prze 
de wszystkim potrzeby ludzi pracy 
w zaktcsie dojazdu do pracy i z 
pracy. Dla unormowania tego zada- 
nia, ogłoszono współzawodnictwo 
między wszystkimi zespołami dy-| 
rexcyinymi i przeznaczono 6 na”, 
gród. Nowy rozkład jazdy pociągów | 
pasażerskich przewiduje skrócenie! 
czasu jazdy w pociągach dalekobież | 
nych w granicach ok. 8 godz. o jed. 
na g "z. w granicach 14 godz. o 2 
godz. a w granicach 18 godzin o 
3 godz. Niwy rozkład jazdy pocią- 
gów towarowych wpłynie również 
na lepsze wyzyskanie parowozów i 
zmniejszenie obrotu wagonów to- 
warowych. Po opracowaniu i zrea- 
lizowaniu tych wytycznych wyko- 
nanie planu przewozów w r. 1949 
posiadanym taborem będzie możli- 
we, zwłaszczą jeśli się weżmie pod 
uwagę ścisłą t przyjazną współpra” 
cę czynników społecznych, które 
tak skutecznie działały w b. roku. 
Współpraca ta daje gwarancje, że 
PKP nie zawiodą nadziei ani Rzą- 
du ani społeczeństwa i wywiążą się 
jak dotąd z powierzonego im zada- 
nia. 

W roku 1949 oczekuje sie od PKP 
nie tylko wykonania planowych za- 
dań, ale również niezbędnego po“ 
ważnego obniżenia kosztów włas- 
nych przewozów, na które składa 
się: robocizna, materiały, utrzyma- 
nie maszyn i urządzeń. Zmniejsze” 
nie kosztów własnych może nastą- 
pić głównie przez zwiększenie wy- 
dajności pracy. Zwiększenie wydaj 
ności pracy o 10 proc. da oszczęd- 
ności ok. 10 mld zł które mogą być 
zużyte również na poprawę bytu 
mas pracowniczych. Nowe systemy 
akordowe i premiowe wprowadzo- 
ne na PKP przed kilku miesiącami 


Spółdzielcze Przeds gbiorstwo »Zeglug 


powstało 


W ostatnim czasie w Gdyni roz- | 
poczęła pracę nowopowstała spół- 
dzielnia pracy pod nazwą „Żegluga 
Morska“ 

Przedsięlyorstwu femu przydzie- 
lone zostało szereg wraków ponie- 
mieckich, zatopionych na polskich 
wodach terytorialnych. z prawem re 
montu, przebudowy i eksploateeji. 
Przydział zatopionych wraków no” 
wopowstałemu przedsiębiorstwu po 
zwoli na jak najlepsze wykorzysta= 


wytrzymały próbę życią stworzyły 
bazę pod należyty rozwój współza- 
wodnictwa i racjonalizacji pracy. 
Kilkumiesięczne doświadczenia z 


| nowym systemem akordowym i pre 
i miowym ujawniły szereg błędów i 


usterek hamujących racjonalną wy 
dajność pracy i powodujących nie 
zawszc sprawiedliwy udział w za- 
robkach. Błędy te i usterki muszą 
być  jaknajszybciej usunięte, tak, 
by w roku przyszłym współzawod- 
nictwo oraz walką o wydajność pra ' 
cy mogły się rozwijać w jaknajłep 
szych warunkach. 

Zagadnieniu temu poświęcił rów 
nież swoje przemówienie minister 
komunikacji inż. Rabanowski, któ- 
ry na wstępie wyraził zadowolenie, 
z udziału w konferencji delegatów 
ZZK oraz przedstawicieli Partii Ro) 
botniczych. Minister Rabanowski po 
dziękował dyrektorom kolei za 
sprawne wykonanie przewozów je- 
siennych polecając przekazać swo- 
je uznanie wszystkim pracowni- 
kom na linii, po czym obszernie o- 


mówił zagadnienie  współzawod- 
nictwa, norm i wydajności pracy I 
Minister przestrzegał zebranych 


przed sztywnym stosowaniem prze- 


Duża racjonalizacja w cukrownictwie 


starzałych norm przedwojennych 
które zalecił traktować tylko jako | 
wskazówki i poddawać stałej kon 
troli. Normy muszą być dostosowa- 
ne dc postępu technicznego i uspraw 
nień pracy w kolejnictwie; mają 
następnie służyć skorygowaniu me- 
tod pracy i poprawie systemu płac. 
Prace nad normami powinny być 
oparte na podstawach naukowych. | 


| 


Prezes ZZK pos. Kuryłowicz za-; 
deklarował jaknajdalej idącą współ_ 
pracę czynnika społecznego i pomoc 
dla ciężkiego zadania administracji. 
kolejowej, uwypuklając rolę jaką | 
ma do spełnienia ZZK w Polsce Ea 
dowej. 


Przedstawiciel KE PPR Gordon 
stwierdził, że dotychczasowe normy 
o charakterze doświadczalnym mu- 
szą być uważane jako przejściowe. 
Należy je poddać rewizji, zmienić 
i oprzeć o zasadę: „Za tę samą pra” | 
cę — przy tej samej kwalifikacji — 
ta sama płaca“. Czynniki partyjne 
uważają za swój cbowiązek pomóc 
administracji kolejowej i Związko- 
wi Zawcedowemu w olbrzymiej Faj 
cy nad usprawnieniem norm i BES-| 
mii. 
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„PZFIR-cztery” — 
najsłodszy burak 


Na odbytej ostatnio konferencji 
prasowej w Państwowych  Zakła- 
dach Hodowli Roślin zapoznano 
przedstawicieli prasy z dorobkiem 
PZHR osiągniętym w okresie trzech 
letniej działalności. Ten obszerny 
materiał sprawozdawczy, będący 
swego rodzaju bilansem, wymaga 
obszernego omówienia. Tu chcemy 
zwrócić uwagę przede wszystkim 
na konkretne dane świadczące o 
bezsprzecznych osiągnięciach PZHR. 
zwłaszcza na odcinku produkcji 
nasion kwalifikowanych. 


Zagadnienie materiału siewnego 
jest bodaj jednym z najważniej.- 
szych czynników, mającym wielki 
wpływ na podwyższenie produkcji 
w rolnictwie. Bez dobrych nasion 
nie może być dobrego plonu cho- 
ciażbyśmy nawet najlepiej upra- 
wiali i nawozili glebę. Produkcja 
FZHR nie jest jeszcze wystarczają 
ca, niemniej jednak 30 tys. q na- 
sion kwalifikowanych zbóż, które 
dostarczono drobnym rolnikom w 
sezonie jesiennym r.b. jest osią- 
gnięciem dość poważnym. Z każ- 
dym rokiem liczby te będą wzra- 
stać. Wystarczy porównać dane pro 
dukcyjne dotyczące ubiegłego trzech 
lecia. I tak kiedy w dziale zbóż w 
roku 1946 wyprodukowano 130.445 


Perspektywy rozwoju przemysłu melasowego 


rzy produkcji cukru otrzymu- 
je się szereg produktów ubocz 
nych jak: wysłodki. melas i błoto 


defekacyjne. Wysłodki używane są 
chętnie ma paszę dla inwentarza, 
zaś błoto defekacyjne służy jako 


nawóz. Mełas używany jest rów- 
nież jako pasza, ale zarazem stano- 
wi on cenny surowiec chemiczny. 
Melas jest to gęsta czarno-brunat- 
na ciecz, często o zielonkawym od- 
cieniu. Zawiera ona ok. 50 proc. 
cukru, 20 proc. organicznych nie- 
cukrów, 10 proc. popiołu i 20 proc. 
wody. Na niecukry . składają -się 
kwasy organiczne, kwas mlekowy, 
i pentozany, a przede wszystkim 
organiczne związki azotowe. Na po 
piół składa się potas, sole sodowe, 
wapniowe, ślady magnezowe, żela 
za, kwas fosforowy. 


Produkcja melasu w Polsce po- 
siada już pewną tradycję; wahała 
się ona od 70 tys. ton w roku 1931- 
32, do 91 tys. t. w latach 1938-39. 
W latach 1947-48 produkcja wyno- 
si'a 125 tys. t. Najważniejszym skład 
nikiem melasu jest cukier, z które- 
go można produkować: alkohol e- 
tylowy, drożdże, butanol i aceton. 
glicerynę, kwas mlekowy, kwas cy 
trynowy, węgiel aktywowany i bar, 
wniki. Przeróbka melasu daje róż 
nego rodzaju drożdże. Ze 100 kg me 
lasu i 19 kg soli amonowych i fosfo 
rowych otrzymuje się 80 kg praso- 
wanych drożdży piekarskich. Przy 
pomocy pewnych bakterii drogą 
fermentacji można otrzymać z cuk 
ru zawartego w melasie butanol i 
aceton. Ze 100 kg meiasu otrzymu- 
je się 75 kg butanolu, 5 kg aceto- 
nu i około 25 kg etanolu. Z mela- 
su można otrzymać również glice- 
rynę, a mianowicie ze 100 kg me- 
lasu otrzymuje się 17 kg gliceryny | 
oraz 25—40 kg kwasu mlekowego i 
15—22 ks kwasu cytrynowego. Gdy 
do produktów tych dodamy jeszcze 
możliwość otrzymania z  melasu 
węgla aktywowanego oraz barwni- 
ki jadalne, otrzymamy niezwykle 
różnorodną gamę produkcyjną war 
tościowych surowców. które daje 
melas przy przeróbce. 


FABRYKA W CHEŁMŻY 


Największe ilości melasu przera- 
bia się w Polsce na alkohoł etylo- 
wy. W zawiązku z tym powstała w 
1945 r. myśl budowy specjalnej fa 
bryki, któraby zajęła się wyłącznie 


Morskie '« 


+ a 
w Gdyni 

nie tych wraków i zapobiegnie dal 
szemu niszczeniu  niejednokro:nie 
dosyć wartościowych obiektów pły 
wających. 

Udziasłewcami spółdzielni są ofi-! 
cerowie i marynarze polskiej N 
tynarki handlowej, Spółdzielnia zo 
bowiazała sie podnieść z wody 
przydzielone jei wraki na włesny 
koszt. przyhorować je do po.tu, od 
remontować oraz uruchomić statki 
pod polską banderą, ` 


przeróbką melasu na alkohol ety- 
lowy. Fabrykę wybudowano przy 
największej cukrowni w Chełmży. 
Że względu na brak paliw płyn- 
nych i stale wzrastającą motoryza 
cję w Polsce, produkcję alkoholu 
bezwodnego z melasu uważano za 
najodpowiedniejszą. Drogą  szero- 
kiego zastosowania spirytusowych 
mieszanek pędnych będzie można 
zaoszczędzić znaczne ilości benzy- 
ny. 

Wytwórnia alkoholu bezwodnego 
została wybudowana w ciągu 16 
miesięcy i w paźdżierniku 1947 10- 
ku rozpoczęła produkcję. Pierwot- 
nie norma przeróbkowa wyznaczo= 
na została na 12.500 litrów na dobę. 
Minimalna norma wydatkowa 25 
litrów spirytusu  100-stopniowego 
ze 100 kg melasu została natych- 
miast przekroczona, tak, że już w 
styczniu br. ustalono nowe normy: 
produkcja — 18 tysięcy litrów na 
dobę, wydatek — 28 litrów ze 100 
kg melasu. Nowe normy zastały o- 
siągnięte. a ze 100 kg melasu o za- 
wartości 50 proc cukru, otrzymuje 
się 31 litrów 100-stopniowego spi- 
rytusu. Umiejętne prowadzenie fer 
mentacji kontrolowane stale przez 
miejscowe laboratorium pozwoliło 
pracować bez przerwy tymi samy- 
mi drożdżami od czasu uruchomie 
nia fabryki. Już w pierwszych ty- 
godniach pracy spirytus mełasowy, 
otrzymywany w wytwórni chełm- 
żyńskiej, nie tylko nie ustępował 
innym, ale został uznany za rektyfi 
kat odpowiedni do konsumcji. W 
dniu 11 marca 1948 r. uruchomiono 
resztę aparatury wytwarzającej al- 
kohel bezwodny, którego produkcja 
z każdym dniem wzrastała. W ten 
sposób wszystkie działy produkcji 
wytwórni alkonolu bezwodnego są 
czynne i dostarczają cennych su- 
rowców w myśl planu przewidzia- 
nego na rok 1948. 


OSZCZĘDNOŚĆ SUROWCÓW 
W PRODUKCJI 


Wybitny specjalista przemysłu 
melasowego w Polsce inż. St. Za- 
grodzki uważa, że utylizacja wy- 
waru melasowego przez spalenie go 
na węgiel wywarowy winna być 
obowiązkowo dokonywana w ca- 
iym przemyśle wywarowym. Dia 
racjonalnego wykorzystania związ- 
ków potasowych zawartych w wy- 
warze, nie powinno się na tym po- 
przestać. Dopiero rafinowanie węs- 
la wywarowego i otrzymywanie czy 
stego węglanu potasu daje całko- 
wite wykorzystanie surowca. 


Stojąc na gruncie oszczędności 
wszelkich surowców w produkcji, 
podjęto budowę rafinerii związków 
potasowych przy wytwórni ałkoho- 
lu bezwodnego w Chełmży. Techno 
logiczne laboratorium badawcze 
przeprowadziło próby i sprawdza 
ostatecznie metody funkcjonowanej 
krystalizacji związków potasowych. 
Pomimo. że szczupłość kredytu in- 
westycyjnego nie pozwała na urzą- 
dzenie rafinerii na wietczą skalę, 
to jednak przy pomocy nowych me 
tod będzje można lepiej wykorzy» 
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stać aparaturę w Chełmży i roz- 
począć na szerszą skalę produkcję 
technicznego węglanu potasowego. 

Produkując alkohol etylowy z 
cukru zawartego w melasie, wyko- 
rzustujemy go tylko w części, gdyż 
w czasie fermentacji oprócz alko- 
holu powstaje dwutlenek węgla w 
ilości wagowo prawie równej. O- 
trzymujemy więc kilkanaście ton 
czystego dwutlenku węgla. Idąc po 
linii racjonalizacji i oszczędności 
inż S. Zagrodzki uważa za koniecz- 
ne zmontowanie w Chełmży fabry- 
ki suchego lodu. Przemysł rybny i 
mięsny rozwinięty na Pomorzu od 
bierałby całą tę produkcję. 

Na razie wysokoprocentowy dwu 
tlenek węgla zastosowany zostanie 
jako gaz saturacyjny w okresie kam 
panii cukrowniczej. Będzie to pier 
wszy przykład w historii cukrowni- 
ctwa, że dla oczyszczenia cukru zo 
stał zużyty cukier zawarty w imie- 
lesie, przez wytworzenie dwutlen- | 
ku węgla dla saturacji. Przykład | 
Chełmży świadczy najlepiej o celo, 
wości i konieczności rozbudowy | 
przemysłu melasowego przy cukrow 
niach. | 


q żyta, w roku bież. liczba ta wzre 
sła już do 318.183 q. Rzepaku ozi- 
mego wyprodukowano w r. 1948 
zaledwie 1.908 q, a w r.b. 12.507 q- 
Podobnie przedstawia się również 
sprawa z innymi roślinami. Duże o= 
siągnięcia zanotować również nale 
ży na odcinku buraka cukrowego. 
W roku 1947 plantacje elit i wysad 
ków obejmowały 473 hektary, w 
roku bież. — 1.346 ha. Tu podkre= 
Ślić należy, że buraki cukrowe mar 
ki PZHR tzw. „PZHR4* zajęły 
pierwsze miejsce pod wzelędam wy 
dajności cukru (48,65 q), spośród 
wszystkich marek polskich. 

Wraz ze wzrostem działów pro- 
dukcyjnych PZHR wzrosły poważ= 
nie obroty Wydziału Handlowego. 
I tak kiedy w roku 1945/46 wynosi 
ły one ok. 38 milionów zł, to w ro 
ku 1947/48 wzrosły aż do 428.529 
tys. zł. Nadmienić tu również nałe 
zy, że zbiory z hektara osiągane 
na plantacjach PZHR są bodajże 
najwyższe w Polsce i przekroczyły 
normy, które PZHR zobowiązały się 
wykonać na Zjeździe Szczecińskim 
w roku ub, 

W dziale hodowli zwraca uwagę 
nastzpujący fakt. PZHR zwiększa 
ja pogłowie bydła i trzody chlew= 
nej nie przez zakupy na wolnym 
rynku, ale przez własną racjonalną 
hodowlę. Przyrost jałowizny w 0-7 
kresie trzechłetnim wyniósł 70 
PCE. 

Duże osiągnięcia zanotować rów 
nież należy na odcinku poprawy 
bytu pracowników. zatrudnionych 
w gospodarstwach PZHR. W każ- 
dym majątku znajduje się świetlica 
odpowiednio wyposażona, przede 
szkole itp. Osiągniecia PZHR, któ 
re w roku 1945 przystąpiły do pra+ 
cy w naprawdę trudnych warun* 
kach są dowodem stałego rozwoju 
tej instytucji. 


2 mid na zakup 
nawozów szłucznych 


Na zlecenie Ministerstwa Rolnictwa 
i R. R. — Państwowy Bank Rolny 
uruchomił kredyt krótkoterminowy na 
zakup nawozów sztucznych „w sezonia 
wiosennym 1949 r. Ogólna suma prze- 
znaczona na tę akcję wynosi pona 
1,9 mld. zł. 

Z kwoty tej przeznaczono dla mała 
i średniorolnych gospodarzy 750 mina 
zł. Państwowe Nieruchomości Ziemskie 
otrzymają ponad 913 mln. zł. Państ< 
wowe Zakłady Hodowli Roślin — pos 
nad 178 mln. zł, Państwowe Zakłady, 
Chowu Koni prawie 66 mln. zł 

Ponadto przewiduje się dla wyższych, 
uczelni rolniczych i zakladów naukov 
wych kredyt na razie do wysokości 
około 46 mln. zł. W miarę potrze 
kredyt zostanie podwyższony. 


—— Mal 


Pod Wrocławiem znajduje się ma! 
jątek należący do Państwowego In | 
stytutu Naukowego  Gospod:.s wa 
Wiejskiego — Czechnica. 

Przed wojną folwarki Czechnica, 
Pleszewice i Łukaszewice tworzyły 
największy w Europie zakład do- 
świadczalny hodowli zwierząt domo 
wych i produkcji pasz dla inwen- 
tarza, 

W roku 1946 zakład został obję- 
ty przez profesora Uniwersytetu 
Wrocławskiego, Konopińskiego. Ok. 
400 ha leżało odłogiem, zabudowa= 
nia gospodarcze były zniszczone, a 
całą spuściznę żywą stanowiło 12 
koni i jedna krowa. 

Ministerstwo Rblnictwa wyasyg" | 
nowało kredyty na zakup bydła. | 
przydzieliło konie, dało maszyny | 
rolnicze. Przeprowadzono  niezbęd- 
ne remonty. 

W roku bieżącym Czechnica jest 
prawie samowystarczalna. Inwen- 
tarz żywy jest zupelnie wystarcza” 


e O - — 


3.96! człon a 


'Gzechnica - Zakład Boświadczalny Rolnictwa 


jący. 76 koni roboczych, 180 prze” 
ważnie rasowych krów i 200 czystej 
rasy owiec stanowią dostateczny 
materiał dla prowadzenia doświa 
czeń. Grunty orne są nie tylko z3- 
gospodarcewane w całości, ale na* 
wet w stosunku do stanu przedwo* 
jennsro ze stu hektarową nadwyż” 
ką. Do pracy na roli używa się WY 
remontowanych we własnym zakre 
sie pługów parcwych. d 
Zakłady powróciły do upraw do 
świadczalnych i o'rzyraały już po" 
myśln= wyniki, Do końca lutego 
przysziego roku wyremontuje siĘ 
obory dla cieląt, dwie nowe OW- 
czarnie, resztę budynków mieszka” 
nych oraz doprowadzi do należyte” 
go stanu budynki laboratoryjne 
pracownie. Zakład ruszy wówcza 
całkowicie i będzie spełniał bardzo 
ważną rolę jednego z pomiędzy ms 
ciu na terenie kraju zakładów d9 
świadczalnych rolnictwa. 


w Zrz "zen a 


Producentów Nusion nv 37874 


Zrzezzonie Preducentów Nasion 
powałane zostało do życia w maju 
br. Początkowa liczba czatów z 
160 wzrosłą d> 3.901 producenów. 
Zrzeszenie posiada 22 Koła Powia- 
towe, Plan państwowy w blok-ch 
nasiennych, który przewidywał 220 
ha żyta i 150 ha pszenicy został 
przekroczeny w olbrzymim proczn-, 
cie. W życie osiągnięto 2.689 ha, w, 
pszonicy 993 ha Na specjalne wy- 
różnienia zasługują Kąła Powiato- l 
we w Rybniku į Lublińcu liczące 


900 członzów. W maju br 10 człone 
ków Zrzeszenia brało udział W 
cjalnym kursie kwalifikacyjny 0 
który się odżył w »ólnie dla * , 
jewódziw w Woli Jus owskiej p 
Krakowzm. Zrzeszenie przepro go 
dziło w tym roku cały szereg A ob. 
lifikacji na terenie wojewódzkie 
Wszyskie: sbrawy nasican role 
wśród chiorów mało i średni or, 
nych przeprowadza Zrzeszenie 

ducentów Nasion. i 


w 


Zmarnowany sezon 
międzynarodowych spolkań polskich piłkarzy 


EGOROCZNY sezon piłkarski 


W 


spotkanie o tytuł mistrza Klasy 


€ C zakończony został dopiero 5 grud- 
nia, kiedy to rozegrano ostatni mecz o puchar Kałuży i decydujące 


Państwowej. 


Wreszcie najlepsze 


drużyny pelskie będą mogły odpocząć i zaleczyć swe rany, w postaci 
licznie kontuzjowanych graczy. Można więc chyba pokusić się już o 


krótkie omówienie bardzo długiego, ale nie zaszczytnego 


sezonu pil- 


karskiego, Przede wszystkim zajmiemy się „sukcesami“ międzynaro- 


dowymi, 


W obliczu Olimpiady piłkarze na 
si wyszli na boiska ligowe już 14 
marca, a na Siąsku grano bez przer 
wy całą zimę, Rezultaty tego ro 
dzaju eksploatcwania zawodników 
okazały się bardzo smutne. Piłkar- 
stwo nasze jako zbyt słabe nie mo- 
gło reprezentować Polski na Igrzy* 
skach Olimpijskich w Londynie, a 
tym samym sezon 1948, który był 
przedolimpijskim, musimy uważać 
za zmarnowany. 


ŻRÓDŁO WSZELKIEGO ZŁA 


Zanim przejdziemy do omówienia 
tegorocznych rozgrywek międzyna- 
rodowych, warto zastanowić się nad 
przyczynami, które spowodowały 
ten stan rzeczy. Można powiedzieć 
bez przesady, że głównym źródłem 
wszelkiego zła było ostatnie Walne 
Zgromadzenie PZPN. Zebrani przed 
stawiciele okręgów nie potrafili 
stanąć na wysokości zadania i 
wznieść się ponad lokalne interesy 
i indywidualne „ambicyjki”. W cią 
gu dwudniowych obrad mówiono b. 
dużo, może nawet za dużo o pie- 
niądzach, trudnościach, interesach 
okręgowych i klubowych, ale nic 
nie zrobiono dla piłkarstwa. 


FATALNA CZTERNASTKA 


Charakterystycznym przykładem 
może być fakt, że zebrani w trosce 
o nieskrzywdzenie jednego klubu 
kóry nie znalazł się w Klasie Pań 
stwowej, zapomnieli o zaintereso- 
waniu się ogólnym dobrem polskiej 
piłki nożnej i zbyt pochopnie po- 


większyli ekstra klasę do 14 klw 
bów, zwiększając znacznie ilość 
spotkeń ligowych. "Torpedowano 


słuszne wnioski zarządu PZPN, ale 
nie zatrószcżóno się o właściwy ter 
minarz tałorocznych rozgrywek, nie 
omówiono spraw szkoleniowych, nie 
pomyślano o skompletowaniu i od- 
powiednim przygotowaniu kadry 
reprezentacyjnej, nie zainteresowa- 
no się palącą kwestią braku sił tre 
nerskich. nie zaplanowano żadnych 
poważnych inwestycji piłkarskich. 
nie poczyniono koniecznych zmian 
statutowych. ale utrzymano slano 
wisko kapitana związkowego, który 
nie wywiązał się później z nałożo 
nych nań obowiązków. 


KOMERCJALIZACJA 


Drugim źródłem tegorccznego kry 
zysu w naszej piłce nożnej to sko- 
mercjalizowanie tej najpopularniei 
szej w Polsce gałęzi sportu. które 
doprowadziło do tego. że czołowi gra 
cze dzielili się z klubami pieniędzmi 
które wplynęły do kas Z rozgrywa- 
nych meczów. Jeśli weźmiemy pod 
uwagę, że tylko mecze ligowe ogie- 
dało 1.464 tys. widzów (wę. „Sport i 
Wczasy* nr 23), to możemy sobie 


T 


ZDZ a 

dzynarodowych. Niestety, bilans 
ten nie jest wesoły. Możemy opis- 
rając się na nim powtórzyć za jed- 
nym z pism sportowych — źle jest 
z polskim piłkars'wem. Na sześć 
spotkzń międzypaństwowych wy- 
graliśmy tylko z „bitą“ przez 
wszystkich Czechosłowacją 3:1 i b. 
słabą Finlandią 1:0, zremisówaliś- 
my z Bułgarią 1:1, ale przesraliś- 
my z Jugosiawią 0:1, z Węgrami 
2:6, a z Danią aż 0:8. Stosunek bra* 
mek 17:7 na niekorzyść Polski 
Mecz pelskich „Orląt“ z węgierski 


mi „Źrebąkami” przyniósł zwycie- | 


stwo 1:0 naszej młodzieży piłkar 
skiej, ale ich koledzy węgierscy nie 
są ieszcze wielką klasą, bo przegra 
li z Rumunią w znacznie gorszym 
śtcsunku. Jedyny występ drugiej 
reprezentacji Polski w Budapesz- 
cie zakończył się klęską 0:8. 

Aby uzupełnić wykaz stosunków 
międzynarodowych musimy wspom 
nieć o zwycięstwie Śląska nəd Pra 
gą (właściwie repr. CSR) 2:1, ale 
jednocześnie o porażce tej drużyny 
z prawdziwym zespołem Pragi 2:2 
i remisie 2:2. Poza tym repr. War- 
szawy przegrałą z Ostrawą 2:6, a 
Kraków z Pragą 2:4, O porażkach 
Cracovii w Zlinie i innych naszych 
drużyn z zespołami 
możemy już nie mówić, bo to i tak 
nie poprawi bilansu międzynarcdo 
wego naszych pilkarzy. 

Dzisiaj analizując sprawozdania 
z tegorocznych spotkań międzyna- 
rodowych, mcżemy powiedzieć bez 
przesady, że Polską włsściwie nie 
ma pełnowartościowej reprezentacji 
piłkarskiej. Dorywczo  ,„sklejana* 
nasza drużyna narodową nigdy nie 
była wyrównanym .i zgranym ze- 
społem Zawsze byli w niej indy- 
widualiści o dużej klasie, ale resz- 
ta zawodników swym wyszkoleniem 
technicznym nie potrafiła  dorów- 
nać asom i nawiązać z nimi nor- 
malnej współpracy. Rezullat — gra 
chaotyczna całej drużyny, akcje o- 
fensywne — to improwizacją bez 
jakiejkolwiek myśli taktycznej. de 
fensywa — to ambitna walką o każ 
dą piłkę i dobrze grający bram- 
karz od którego szczęścia zależał 
zawsze wynik meczu, 


ODMŁODZIĆ REPREZENTACJĘ 

Takicj drużyny mieć więcej nie 
możemy i trzeba się wreszcie zde- 
cydować na całkowite odmłodzenie 


| niech grają młodzi 


zagranicznymi! 


j 


reprezentacji. Starych repów nicze” | 


go już się nie nauczy, więc uczmy 
młode talenty. Nawiązanych z wiel- 
kim wysiłkiem kontaktów zagra- 
nicznych tracić nie 


możemy, ale- natomiast, za zgodą lokatora, pobie 


| ści, o którą chodzi, publiczna gos 


mm neta 


Ogólnopolska konferencja w spra | 
wie ustalenia kolejowych rozkła- 
dów jazdy, obradująca w. ciągu mie 
siąca w Poznaniu, zakończyła swe 
obrady. 

W wyniku konferencji postano- 
wiosno wykorzystać do maksimum 
przebieg parowozów ti wagonów, 
zwiększyć szybkość handlową po 
ciągów wynoszącą przeciętnie 31 
km, na godzinę do 35,2 km, Skró- 


i systematycz- 
nie doszkalani na obozach wyszko” 
leniowych (a pie kondycyjnych) pod | 
opieką dobrego trenera zagraniczne 
go lub najlepszego z polskich. 

Nie ulega wątpliwości, że będzie- 
my nadał przegrywać spotkania 
międzypaństwowe, mając jednak na 
dzieję, na przyszłe zwycięstwa. W 
ubiegłym sezonie przegrywaliśmy 
bszazdziejnie i bez widcków na 
lepszą przyszłość, 

Żyjemy w okresie wszelkich prze 
mian społecznych, więc nie bójmy 
się rewolucyjnych zmiar w sporcie. 
Nowy sezon spotkań międzypa:ń- 
stwowych zacząć trzeba pod dwoma | 
hasłami — oczyszczenia niemeral- | przeznaczenych do rozbiórki do- 
nej atmosfery otaczającej piłkar" | mów, zapoczątkowana jesienią b. 
stwo i odrałodzenia kadry reprezen | roku, dała dobre wyniki, choć nie 
tacyjnej. M. WIERZBOWSKI l obyło się i na tym odcinku bez in- 


mieszkań- | 
zagrożonych i 


Akcja przesiedleńcza 
ców Warszawy zZ 


(hóz pracy — za handel surowcem tytonicwym 


-< 


Handel surowcem tytoniowym od | Podczas jednej z takich „wy- 
bywa się jeszcze w mniejszym lub | praw“ nie powiodło się  szajce. 
większym zakresie. Na jednym z | Uczestnicy zostali zatrzymani, a 
ostatnich posiedzeń komplet orzeka | „towar“ w ilości około 2.5 tony 
jący Komisji Specjalnej rozpatrzył | liści tytoniowych zarckwirowany. 


właśnie kilka spraw tego typu, przy | Postanowieniem kompletu orzekają 
czym handlarze — tym razem „hur jcego Komisji Specjalnej wszyscy 
townicy* — ponieśli surowe kary, | ukarani zostali obozem pracy przez 
I tak Korzeniowski Kazimierz z Ot | przeciąg 12 miesięcy, zaś surowiec 
wocka, Baranowski Wacjaw z Karcz | tytoniowy przeszedł na własność 
misk k/Puław, Przyjazny Leon 2 | Skarbu Państwa. 

Warszawy. Rosiecki Władysław .z 
Wygody k/Anina oraz  Wołodkie- 
wicz Antoni szofer Gł Zarządu 
Związku Rewizyjnego R. P. z War 
szawy, tworzyli dobrze prosperują 
cą szajkę. Działając wspólnie sku 
powali i przewozili z terenu woj. 
lubelskicgo na teren Warszawy i o- 
kolic znaczne ilości surowca tyto- 
nicwego, celem dalszej odsprzeda- 
ży. 


Ten sam komplet orzekający skie 
rował do obozu pracy za uprawia- 
nie handlu surowcem tytoniowym 
jeszcze kilkanaście osób, a m. in 
nymi: Gwazdę Helenę z Filanko- 
wie k/Krasnegostawu, Pietrenik 
Władysławę z Obłęgorka  k/Kielc, 
Dobroczewską Natalię i Szymczyk 
Wandę obie z Lublina, Zwodińskie 
go Stenisława z Sosnowca i innych. 


Odpowiedzi redakcji 


Stefan Jurkowski - Boruszowice. -rać dopłaty na kosziy eksploatacji 

Dekret o najmie lokali nie ustala | domu. Wysokość podatku od nieru 
przestrzeni „mięszkalnej, którą mo- | chomości nie ma: wpływu na wyso 
że zajmować jedna  csoba. Osrani | kaść komornego, które płacą lokato 
czenia takie wynikają natomiast z |rzy, a odwrotnie podatek od nieru 
dekretu o publicznej gospodarce lo | chomości wymierza się od rzeczy- 
kalami j kontroli najmu z dn. 21 | wistej sumy pobieranego komorne 
grudnia 1945 r. (Dz. U. R. P. z 1946 | go. Jako podatek od nieruchomości 
r. Nr. 4, poz. 27), ale odnoszą się | za r. 1948 powinien Pan był zapła- 
tylko do tych miejscowości. które | cić 30 proc. sumy, należnej od loka 
zostały działaniu tego dekretu wy- | lorów za komorne w r. 1947. 
rażnie poddane Czy w miejscowo- 


M. N. — Suwałki. 

Od lokalu użytkowanego bezpłat 
nie należy sie wpłata na Fundusz 
Gospodarki Mieszkaniowej. jeżeli 
użytkownik nie należy do kategorii 
osób, które mają prawo płacić ko- 
morne dotychczasowe. Wolne cd 
wpłat na FGM jest mieszkanie wia 
ściciela domu oraz wszystkie leka 
le mieszkalne w domach. mających 
nie więcej niż 8 izb mieszkalnych 
(kuchnic, łazienki itp. nie licza się). 

KAZIMIERZ LIPIŃSKI 


podarka lokalami lub kontrola naj 
mu została wprowadzona, może 
się Pan dowiedzieć w Zarządzie 
Gminnym. Jeżeli nie, to lokator mo 
że zajmować mieszkanie dowolnej 
wiclkości. 

Emeryci. jeżeli nie są jednocześ 
nie płatnikami podatku obrotowe- 
so. płaca komorne dotychczasowe i 
właściciel domu nie ma prawa żą- 
dać komornego wyższego. Może 
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Szybciej, sprawniej i wygodniej 


Będziemy jeździli kolejami 
przy nowym rozkładzie jazdy pociągów 


cić czas trwania przejazdu na lini. 
Poznań — Warszawa o jedną godzi” 
nę, Poznań — Lublin o 3 godziny, 
Warszawa — Kraków o 1,20 godz. 

Omówieno również szereg proble 
mów, związanych z usprawnieniem 
ruchu pasażerskiego, ze szczegól- 
nym uwzgiędnieniem zapewnienia 
ludziom pracy jak najlepszych wa” 
runków dojazdu do miejsc zatrud= 
nienia. 


Wójt gminy Falenica — w obozie pracy 


terwencji Komisji Specjalnej. Jak 
już donosiliśmy, gmina Falenica. a 
właściwie jej wójt Stanisiąw Kar 
bowski, mimo ciążącego na nim o- 
bowiązku nie dokonał rejestracji 
wolnych lokali na terenie gminy i 
nie przekazał do Resortu Mieszka 
niowego m. st. Warszawy wykazów 
wolnych mieszkań. Dążąc zaś do 
wydzielenia gromady Świder z gmi 
ny w celu uwolnienia tejże groma 
dy od obowiązku dostarczenia mie 
szkań dla mieszkańców Warszawy 
Karbowski utrudniał akcję prze- 
siedleńczą i dezorganizował jej 
plan. 

Komplet orzekający Komisji Spe 
cjalnej skierował niesfornego wój 
ta do obozu pracy. 


Gztery i pół mid. zł 


na surowce 
dla rzemiosła 


Spółdziclczo-Państwowa Fzemie- 
ślnicza Centrala Spółdzielni Cecho 
wych wykonała w ciągu 11 miesię 
cy bieżącego roku plan zaopatrze= 
nia rzemiosła w 126 proc., dostar- 
czając zakładom rzemieślniczym su 
rowców wartości 4,411 milj. zł. 

Na odcinku przerobów surowców 
dostarczonych pomocniczym spól- 
dzielniom cechowym, w ramach 
transakcji wiązanych, zrealizowano 
zakreślony plan roczny w 119 proc. 

Fian gospodarczy '* Centrali na 
rok 1949 przewiduje» bardzo znacz- 
ne podniesienie obrotów Centrali, 
przy zdwojeniu sieci spółdzielni do 
łowych i usprawnieniu metod dy- 
strybucji zaopatrzeniowej, przezna- 
czonej wyłącznie na przerób. 


Wrażenia z ZSRR na zebraniu 


klubowym w »Gzytelnikie 


Koło Tow. Przyjaźni Polsko-Radziec 
kiej, przy Sp. Wyd. Ośw. „Czytelnik“ 
urządziło w dniu 7 bm. zebranie khrbo 
we, na którym poseł Olszewski wygło- 
sił interesującą pogadankę ma tema‘ 
„Moje wrażenia z podróży po ZSRR”. 
Następnie Felicja Wożniakówna odspie 
wała trzy pieśni w ięzyku rosyjskim 

Na zakończenie wystąpił zespół „%7 
wego Słowa“ [Instytutu — Kulturaine- 
Oświatowego „Czytelnika“, 
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Mie iskie 


RZEC Z = RK 


wyobrazić jak wielkimi sumami 
dysponoweły kluby. Jest ciekawe 
jak te pieniądze zostały wykorzy” 
stane, bo zachodzi obawa, że nie 
zawsze tylko na cele sportowe. 


BRAK DYSCYPLINY 


Trzecią poważną przyczyną wielu 
niepowudzeń międzynarodowych jest 
brak dyscypliny zawodników na bo 
iskach i poza nimi, brak poszano- 
wania dla orzeczeń sędziowskich i 
nieliczenie się ze zdrowiem prze” 


93 
STE RoN jest“ pisarzem bardzo in- 
teresujacym. Ma odrazę do szablo- 
nu, nie znosi latwizny, szuka skompli- 
kowanych sytuacji i najtrudniejszych 
| oSA, Jest to temperament móz- 
gowca, pasja szaradzisty, polączona ze 
znakomitą znajomością rzemiosła. Tego 
ciwników. Stąd -powstawały awan- rodzaju pisarz może dać sztukę bardzo 
tury na stadionach piłkarskich. licz- dobrą lub bardzo złą, nigdy nie da 
ne koniuzje i dziwne skoki w for" | poprawnie przeciętnej. 
mie drużyn oraz poszczególnych gra | „Archipelag Lenoir" nas niepokoi. 
czy. ; Sztuka niesłusznie nazwana komedią, 
Można byłoby tu przytoczyć jesz | sklada się z dwóch części. Poza wystę- 
cze anormalne i amoralne stosun<i | pującynu osobami te dwie części nie 
panujące w wielu klubach, czy też! mają ze sobą nic wspólnego. Cześć 


związkach ókręgowych, brak do= | pierwsza została napisana i drukowana 
brych sędziów piłkarskich itd. dtd.| w miesięczniku „Róvue Thćatrale" — 
Wszys'kie te sprawy odbiły się| część druga powstaje znacznie później. 
również na poziomie naszego PM Część pierwsza stawia „odważnie zagad- 
karstwa nienie, część druga nieudolnie je roz- 


wiązuje. Część pierwsza jest świetna, 
zamkniętą w sobie całością — cześć 
druga jest sztucznym i niepotrzebnym 
zakończeniem. Część pierwsza jest re- 


NIE WESOŁY BILANS 


Przejdźmy z kolei do zrobienia 
próby bilansu rozgrywek między- 


państwowych i ważniejszych mię” wolucyjna — część druga banalna. 
Część pierwsza to dzieło artysty i my- 

IETA śliciela — część druga to wykonane 

KOB zamówienie dyrektera teatru. S:anow- 


czo sztaka zyskałaby niezmiernie wie- 


Jak dziś 
= osiąga pełnię Życia 


= le, gdybyśmy nigdy nie oglądali części 
= i Życie drugiej. 

= a " Zapytujemy teraz. co jest tak niepo- 
== Praktyczne kojące w tej sztuce. Ktoś powiedział, 
= W kal że sztuka jeśt cyniczna.. .te nieporo- 


zumienie, 


teatry dramatyczne 


że Borescu, rezoner sztuki, doszedł do; 


— m am | wa TATY 


finansowe, ba! małżeńskie Lenoira, ale 


rchipelag Lenoir" 


(Komedia w 2-ch częściach Armanda Sałacrou) 


Salacrou wprowadza nas w środowi- 
sko bogatej burżuazji francuskiej. Se- 
kret wyrobu likieru jest fundameniem 
dobrobytu rodziny Lenoir. Zbankruto- 
wana arystokracja wchodzi w związek 
z Lenoirami,.. stanowiac jedna rodzinę. 
Likier jest jak ocean, wśród którego 
poszczególne osoby to wyspy archi- 
pelagu. 

Nagle powstaje burza. Paweł Albert 
Lenoir, senior rodu, senior firmy, ko- 
chany 74-letni dziadzio, uwiódł sicdem- 
nastoletnią dziewczynę. Ulsiłowania za- 
łagodzenia skandalu spełzły na niczym, 
policjant . czeka na. dziadzia, aby go 


|odprowadzić do więzienia. Rodzina za- 


Czyna się naradzać. 
najlepszym wyjściem bylaby jego śmierć. 
Każdy naświetla to ze swego punktu 
widzenia. Dochodzi do wykonania wy- 
roku, pada strzał... 

Czy to cynizm? Musi istnieć jakaś 
wielka siła, która nierobów, wygodnic- 
kich. spryciarzy prawie pchneła do mor 
derstwa.  Cynicy.. cynicy by powie- 
dzieli „niech dziadzio maszeruje do 
więzienia” — kpiliby i starali się u- 
trzymać firmę poza granicami skan- 
dalu. (Trudno zresztą przypuszczać, 
aby tego typu skandal zaszkodził fir- 
mie). To nie są cynicy. To są ludzie 
działający pod wpływem strachu. Ogar 
nia ich lek, że cale ich życie nagle zo- 
stanie ujawniońe, zdemaskowane. Ksią 


Bardzo kochają. 
dziadzia, ale uważaja, że w tej sytuacji. 


tego, że nie sobie z niczego nie robi. | autor szybko robi go echem innego 
On jest dojrzałym cynikiem. Rodzina cienia, zmarlej żony i postrachu dzia- 
Lenoir nie osiągnela tego poziomu. Ją | dzia. Lenoir'a. Wszyscy są siebie warci. 
niesłychanie obchodzi to, co mówią] Sztuka była grana zaledwie po- 
i co piszą. Ona żyje „społecznie — prawnie. Jej wartość polega na d- 
to znaczy, że chce społeczeństwo albo logu, stąd też każde słowo pow' 10 
okłamać, ałbo przekupić. Popada w pa- | brzmieć czysto i dźwięcznie. Parad: "s 
nikę na myśl, że ujawni się prawda. | zarysowuje się wyraźnie, gdy sytuac'a. 
Panika jest tak wielka, że skłania do | „ której wykwita, jest jasna — tym- 
morderstwa. Milość rodzinna, religia, | czasem svtuacje były niedociągnięte, za 
etyka.. to wszystko okazuje się fraze- | mązane. Reżyser ustalił charakterysty*ę 
SEE postaci bezbłędnie, lecz utrzymanie cha 
Na tej kanwie Salacrou wyhaftował j rakteru sie nie powiodlo. 

serię kapitalnych powiedzeń i para-| Jan Kochanowicz reżyser, grał rę 
doksów. One są rakietami, które dema- | dziadzia-uwodziciela. W jego inte © 
skuja archipelag Lenoir i jemu podob- |tacji była to postać zlekka skretys - 
ne. Można je przenosić w dowolne śro- | co niezupelnie jest zgodne z ini 

autora. Stary Lenoir jest potrosze 


dowiska. 
triarchą rodu, trochę bon-viveurem 


a 


Niestety autor dorobił część drugą. 


W tej drugiej- części, jako deus ex ma- SE EE sia Gi Ta 
Fehi rystepuje kamerdyner Józef, któ- | SA] duze poia A a 
china występuje kamerdy Jz tora. Mimo tej krytyki dziadzio był 


ry żeni się z uwiedzioną wyznaczając 
sobie w nagrodę posag miliona franków 
i reprezentację firmy na Meksyk. Ro- 
dzinie Lenoir „przybył“ uczestnik, naj 
mlodszy arrivista. W tej drugiej czę- 
Ści nie ma nic interesującego, cale to- 
warzystwo robi wrażenie zmęczonego po 
dużym pijaństwie. 

Wymowa społeczna sztuki? Pisano 
już o tym, że Salacrou ujawnił zgniliz- 
ne środowiska burżuazyjno - demokra- 
tycznego, ale to tylko przypadek. Gdy- 
by to bylo zamierzeniem autora, to 
przeciwstawiłby tej zgniliźnie zdrowie. 
Tego przeciwstawienia nie ma. Nie jest 
na szczęście przedstawicielem ludu ka- 
merdyner Józef, nie jest nim nawet 
unoszący się cień ojca uwiedzionej. Ów 
ojciec coprawda odrzuca propozycje 


interesujący, czego nie można powie- 
dzieć o innych współgrających. Wio- 
nęlo od nich nudą i niedołęstwem, a 
ruchy oficera armii francuskiej żywo 
nam przypominały krygowanie się pulch 
nej a podstarzałej babiny. 

Zespól kobiecy był znacznie le” =v 
choć równicż nas nie zachwycił. 7 
wymienienie zasługuje Żme 
Jasnorzewska i Ka-rtw ez 
kracja w interrer'=c" - 
odznaczała się tyn 
nienaturalnie Są ta 
Ordynata Michoro. 
nika. 

Dekoracie Tadeusza 
bez specjalnego wyrazu. 
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TUR i TUL jeńnoczą swoje wysiłki 


KCZZ i 
wie przebudowy 


Głos kolejno 
Ignar, Siekierska, 
Piotrowski. 

Praca kulturalno - oświatowa w 
terenie ma fatalną tradycję dwuto- 
rowości stwierdzali mowcy — 
taki stan rzeczy leżał w interesie 
klas posiadających, które przez sze- 
reg lat oddziaływały na chłopa i 
robotnika przez rozmaite  instytu- 


Wojciechowski i 


W piątek w gmachu Samopomocy Chłopskiej w Warszawie 

się wspólną konferencją działa czy Towarzystwa Uniwersytetu Ro- 
betniczego i Tow. Uniwersytetów Ludowych przy 
Samopomocy Chłopskiej. Konferencja poświęcona była spra- 
społecznych corga nizacji 


cje t. zw. „odpolitycznione*. Stwa- 
rzały fikcję osobnej kultury ludo- 
wej, by tym pewniej odciagnąć 
wieś od wspólnej walki o socja- 
lizm. 

Rok 1948 jest znamienny w dzie- 
jach Polski przez fakt jednoczenia 
ruchu robotniczego z jednej stro- 
ny, a porozumienia partii chłop” 
skich z drugiej, przez połączenie or 
ganizacji młodzieżowych i powoła- 
nie do życia „Służby Polsce“. Upa- 
miętni się on i na odcinku kultu- 
ralno - oświatowym przez sharmo- 
nizowanie organizacyjne i progra- 
mowe oświaty dla dorosłych na wsi 
i w mieście, 

Obie dotychczas oddzielnie pra- 
cujące instytucje wyłonią nadrzęd- 
ny instytut Oświaty Dorosłych, któ- 
ry prawdopodobnie  oddziedziczy 
nazwę obu instytucji oświatowych 
(TURiL) Nie będzie on jednak bez- 
pośrednio kierował pracą w tere- 
nie, lecz stanie się nadrzędną insty 
tucją instruującą i badawczą. W 
zakresie jego dzisłania leżeć bę, 
dzie: 1) kształcenie kadr oświato- 
wych. 2) poradnictwo oświatowe, 3) 
badania oświatowe. 

Tu będzie miał TURiL olbrzy- 


mie i dotychczas leżące cdłogiem 
pole do precy. Że wymienimy np. 
badanie współczesnej literatury 
pzd kątem widzenia jej użytecz- 
ności społecznej, ustalanie, czego 
szuka w książce 


odbyła 


udziale działaczy 


kulturalno-oświatowych. 


zabierali ob. ob.: |żą do uspołecznienia i wydźwigsnię 


cia na wyższy poziom gospodarki 
wiejskiej. 

Rezolucja kończy się zobowiaza- 
niem, że działacze kulturalno- | 


,oświatowi znajdą się w pierwszych ! 


szeregach tych, którzy powiodą na 
ród po drodze nowych dziejowych | 
przeznaczeń ku socjalizmowi. 

Na zakończenie obrad zebrani | 
cdśpiewali „Gdy naród do boju“ 
oraz „Międzynaradówkę”. 

Dziś dysponuje TUL 65 uniwersy | 
tetami ludowymi z 2000 słuchaczów, | 

Uniwersytety (z wyjątkiem przed 
wojennego w Gaci) mieszczą się z, 
reguły w resztówkach. Posiadają 
na miejscu internaty i dlatego na- 
uce poświęca się tu codziennie | 
znacznie większą ilość godzin niż, 
to ma miejsce w uniwersytetach 
powszechnych. Za to kurs nauki 
trwa zaledwie od 5 do 10 miesięcy. 
Obok uniwersytetów  koedukacyj- 
nych istnieją uniwersytety ludowe 
meskie i żeńskie. 

Na czele TUL-u stoi pos, Wysoc- 
ki. Sekr. Gen. jest Jan Makaruk. 

Towarzystwo Uniwersytetu Ro. 
botniczego powołane zostało do ży- 
cia w r. 1922 przez Ignacego Da- 
szyńskiego, jako odpowiedź na 


„Bibloteka wPrenumerucie* 


W dalszym ciągu charakterystyk 
autorów „Biblioteki w Prenumera 
cie* podajemy trzy nazwiska — z 
tych jedno Czechowa, oddawna 


i nam znane. 


ANTONI CZECHOW 
„OPOWIADANIA“ 


Znakomity pisarz rosyjski uro- 


człowiek nic-{ dził się w Taganrogu w r. 1860. W 


wykształcony na wsi i w mieścief r. 1884 ukończył wydział medycyny. 


i jak reaguje na takie 
sprawy tam poruszane, zagadnie- 
nia analfabelyzmu powrotnego i 
powrotnego ,„nieuctwa* ludzi z ma- 
turami w kieszeniach itd. 

Instytucją czuwającą nad kształ 
ceniem dorosłych z ramienia pań- 
stwa będzie Komisja Główna do 
Spraw Kultury przy Prezydium 
Rady Ministrów, 

Kształcenie dorosłych odbywa się 
jak wiadomo trzema drogami: 1) 
poprzez książkę, 2) poprzez wykład, 
3) poprzez imprezy widowiskowo- 
kulturalne. TUR i TUL posiadają 
znaczny dorobek we wszystkich 
trzech dziedzinach. który z całą 
pewnością nie pójdzie na marne. 
Szkoły stworzone przez te insty” 
tucje przejmą poszczególne kurato- 
ria, a uniwersytety powszechne i 
ludowe oraz świetlice — instytucje 
umasowione, a przede wszystkim 
Związki Zawodowe i Samopomoc 
Chłopska. bo łatwiej im będzie do-| 
trzeć do najszerszych mas odbior" | 
ców oświaty. 


czy inne 


* 

Po ożywionej dyskusji, w której 
zabrało głos kilku mówców, uchwa 
lono jednomyślnie rezolucję, w któ 
rej działacze TUR i TUL, zebrani 
na konferencji akiywu społeczno- 
oświatowego postanowili: 

połączyć wysiłki wszystkich dzia 
łaczy kulturalno oświatowych, 
pracujących zarówno na terenie ro- 
botniczym jak i chłopskim 

dażyć do wyrównania przez wie- 
ki narosłych różnie kulturalnych 
między miastem i wsią, poprzez 
podniesienie gospodarcze wsi i po- 
przez rozwój uspołecznionych form 
jej gospodarki, 

oprzeć treść wychowawczą prac 
kulturalno - oświatowych w mie- 
ście i na wsi o zasady naukowego 
socjalizmu, 

pracować w „Centralnym Ośrod- 
ku Oświaty Dorosłych -- TURiL* 
nad dostarczeniem społecznemu ru 
chowi kulturalno oświatowemu 
kadr fachowców i działaczy, wy- 
szkolonych i wychowanych w du- 
chu nowych olbrzymich zadań, ja- 
kie przed ruchem tym stoją, 

zwalczać nieugięcie wszelkie pró 
by zaszczepiania wstecznych i wro 
gich interesom mas ludowych ideo 
logii agrarystycznych i drobno- 
mieszczańskich. zmierzających do 
rozbicia sojuszu robotniczo-chłop- 
skiego. 

wytężyć wszystkie siły, aby w po 
tężnym rozkwicie ruchu kultural- 
nego najszerszych mas ludowych. 
ugruntować i pogłębić niezłomną 
jedność ludzi pracy miast i wsi, jed | 
ność tych, którzy budują fabryki, 
kopalnie i huty z tymi, którzy dą 


2 


Antoni Czechow 


Studia przyrodnicze dały mu prze- 
nikliwy, niezawodny wgląd w du- 
sze ludzi. Pisze dużo, jakby w prze 
czuciu szybko zbliżającej się śmier 
ci. Umiera młodo, w 1904 r. w prze 
ciwgruźliczej miejscowości kura- 
cyjnej Baden Weiler w Szwarewal 
dzie. 

W pierwszym okresie twórczości, 
utwory Czechowa odznaczają się 
pogodą i humorem. Z czasem coraz 


DEA E OCZ * 
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, zbrodnię  popełnioną na osobie 
' Pierwszego Prezydenta Polski. 
Reaktywowane w Lublinie w 


r. 1944, posiada szeroko rozbudowa 
ną sieć szkół dla dorosłych, Należy 
iu wymienić przede wszystkim 19 
szkół pracy Społecznej o poziomie 
licealnym, uprawniających po ukoń 
czeniu do studiów wyższych, prze 
de wszystkim w Akademii Nauk 
Politycznych, Studia w szkołach te- 
go typu trwają trzy lata, wiek ucz- 
niów i uczennic — powyżej 21 lat. 
Korzysta z nauki 2500 młodzieży 
niemal wyłącznie robotniczej. 

Drugi typ uczelni TUR- — to 
uniwersytety powszechne. Kurs ich 
jest 2 letni — na poziomie mniej- 
więcej szkoły podstawowej, Wykła- 
dy odbywają się cztery razy tygod- 
niowo, po pracy w fabryce, od 5 
do 8-ej wieczorem. Przewidziane 
jest włączenie UP do syslemu szol 
nictwa ogólnego i honorowanie 
świadectwa z ukończenia tej uczel- 
ni na równi ze świadectwami szkol- 
nymi. 

Prezesem TUR-u jest min. So- 


korski, Sekr. Gen, — Kazimierz 
Wojciechowski, Sekretarzem Zarzą 
du Głównego — Romana Pawłow” 


ska - Tkaczyk. 

Towarzystwo Uniwersytetów Lu- 
dowych istniało przed wojna jedy- 
nie w poszczególnych ośrodkach. Te 
lokalne instytucje nie były jednak 
scentralizowane, 


silniej brzmi w nich ton goryczy, 
a satyra staje się ostra i raniąca. 

Opowiadania należą do pierw- 
szego okresu twórczości. Jest ich 
kilka cyklów pt. „Bajki Melpome- 
ny“, „Opowiadanie kolorowe“ i na 
grodzone premią puszkinowską 
„Opowiadania o zmroku“, W dru- 
gim okresie powstają powieści 
„Step“, „Zorza”, „Pojedynek“; 
„Spóźnione kwiaty“, „Dramat na 
polowaniu“ powstają również 
dramaty i komedie z których naj- 
lepsze to „Wujaszek Wania“, „Trzy 
siostry“ i „Wiśniowy Sad“. 

Opowiadania zajmują szczególną 
pozycję w dorobku pisarza. Podzi- 
wiamy ich zwartość i jasność. Cze 
chow godzi w biurokrację, pijań- 
stwo, łapownictwo, służalczość. Szy 
dzi z bogatego mieszczaństwa i je 
go arystokratycznych pretensji. 

Czasy się zmieniły, lecz pod inną 
maską dojrzeć możemy i dzisiaj te 
same wady. 


IWAN OLBRACHT 
„PRZEDZIWNA PRZYJAŹŃ 
AKTORA JASIENIA* 


Olbracht, pisarz i dziennikarz 
czeski urodził się w 1882 r Ukoń- 
czył studia prawnicze Po ukończe- 
niu studiów, jako pisarz stanął zde 
cydowanie w obronie postępu. Jego 
główne powieści obok „Przedziw- 
nej przyjaźni akiora Jasienia“, to 
„Najciemniejsze więzienie“ i „An- 
na proletariuszka'. 

Praca dziennikarska nauczyła go 
szukania kontaktu z życiem. W 
1932 r. osiedlił się w podkarpackiej 
wsi Kołoczawie, gdzić poznał życie 
i nędzę miejscowej ludności. W tym 
okresie powstaja książki „Szuhaj- 
rozbójnik“ « „Bezimienna ziemia. 

Publicystyczny charakter mają 
„Obrazy ze współczesnej Rosji“ i 
„9 wesołych opowiadań z Austrii i 
Republika“, 

Wybrana przez „Bibliotekę w Pre 


DEKLARACJA 


Niniejszym zamawiam » . 


„ książek, które zaznaczyłem krzyży- 


kiem na zamieszczonym obok wykazie i Zobowiązuje sę do opłace- 


nia należności w sumie. e « 


Prawa i obowiązki prenume raterów są mi zane 


Nazwisko i imię 


u . . 2 
Zawód u Ó . U u « s 
Adres POR ci VAAS 96C 
" . . . . . . . . , 
1. Andrzejewski J, — „Po- 


piół i diament“. 

2. Niekrasow W. — „W. o- 
kopach Stalingradu“. 

3. Maupassant G. — „Opo- 
wiadania'. 


4. Olbracht EI — „Dziwna | 
przyjaźń“. 

5. Streng A. L. „Chiny ju- 
tra“. 


| 
, 


„zł. (licząc po 200 zł. za jedną 
książke). 


LJ A . LJ . LJ . » . 
e u a x « n æ a a LJ 
hi LJ e . s a LI . . a 
' J . . . . * . . 

6. Czechow A. — „Opcwiada 


nia“, 

4. Wolfert I. — „Banda Tue 
kera“, 

8. Popowski A. — „W imit 
człowieka“, 

9. Brzechwa J. — „Ciepło, zi- 
mne, gorąco". 

10. Raj Amznd M. — Kulis", 
11. Antologia noweli polskiej. 
12. Linaisay J. — „Ludzie 48 
reku“. 


Objętość książek będzie się wchała od 250 do 550 stron. 
Zaznaczyć krzyżykiem ce najmniej 6 książek. 


*) Deklarację wypełnić czytelnie przesłać pod adresem Warsza- 


wa, ul. Daszyńskiego 16, „Szytelnik* Bibljoteka w Prenumeracie, 


| 


„RB 


Skazany n 


a śmierć 


Generał S$ i szef policji 


l 


we Lwswie i 


Przed Krakowskim Sądem Okre 
gowym wznowiony został ać 
przeciwko generałowi SS i „Polizei 
fuehrerowi* Tkeobaldowi Thierowi. 
Wstąpił on w 1935 r do SS, gdzie 
zrobił błyskawiczną karierę. W r. 
1942 odkomenderowano go na oku- 
powane tereny już w randze gene- 
rała SS. Był we Lwowie, skąd prze- 
niesiony został do Krakowa. 

Brał on udział w zbrodniach po 


e 

w Krakowie y 
pełnionych we Iwwowie i w Krako" 
wie przy likwidacji ludności ży" 
dowskiej, przeprowadzaniu „pacyfis 
kacji“, aresztowań, deportacji i prze 
siedleń. 

Przewód sądowy i zeznania świad 
ków całkowicie udowodniły winą 
oskarżonego. 


Sąd skazał go na karę śmierci. I 
konfiskatę mienia. 


Niektóre surowies i szczepionki 


muszą yć na każde za sYzedawanie w aptekach 


Zgodnie z rozporządzeniem Ministra i 


Zdrowia, każda z aptek publicznych 
obowiązana jest posiadać na składzie 
nie mniej niż: 


50.000 jednostek surowicy przeciw- 
błonicznej, 90 cm sześc. surowicy prze 
ciwpłonicznej, 3 flakony po 3.000 jed- 
nostek surowicy przeciwtężcowej, Í pu- 
delko szczepionki przeciw wściekliźnie. 


Ponadto przynajmniej 
subliczna w miastach powiatewych i 
dwie apteki w miastach wojewódzkich 
lub wydzielonych obowiązane są posia- 
dać i wydawać na żądanie o każdeł 
porze dnia i nocy: 

2 ampułki po 10 cm sześc. surowicy 
przeciw jadowi żmij oraz 2 ampułki po 
10 cm sześc. surowicy przeciw jadowś 
kiefbasianemu. 


jedna apteka 


ZIE a 


Zeusz o 


q n 10 W 


A W Kłodzku otwarty został Powszech | 
ny Dom Towarowy. 

Do szybkiego turuchomlenia kłodzkie- 
go P. D. T. przyczyniło się współza- 
wodnictwo przedkongresowe pracowni- 
ków. | 


numeracie“ powieść „O przedziw- 
nej przyjaźni aktora Jasienia* wyj 
różnia się oryginalnym ujęciem te 
matu i interesującą problematyką. 
Akcja niemal sensacyjna porusza za 
gadnienia sztuki aktorskiej. 


JACK LINDSAY 
„LUDZIE 43 ROKU“ 
Lindsay pochodzi z Australii. 
Tam kończył studia, tam rozpoczął 
pracę literacką. Dopiero w 1926 r. 
przyjeżdża do Londynu. Pracuje 
jako dziennikarz, lecz ma zaintere- 
sowania historyczne. Wyraża się to 
w jego powieściach. W 1933 ukazu- 
je się „Rzym na sprzedaż* — póź- 
niej zaś kolejno „Cezar nie żyje 
„Ostatnie dni z Kleopatrą“, „Obra- | 

bowana Wenus”, 

Inne oblicze ukazuje w swoich 
esscyach „Anatomia duszy“ i „Krót 
ka historia kultury". Zdradza w 
nich zamiłowania i studia przyrod 
nicze. A 

Od 1938 r. rozpoczyna Lindsay 
cykl powieści o walkach rewolucyj 
nych w Anglii. Jedną z nich są „Lu 
dzie 48 r.“ 

„Ludzie 48 roku* to ciekawa i 
pełna prostoty powieść, o przeży- 


Iwan Olbracht 


ciach młodego angielskiego arysto- 
kraty, który bierze udział w rewo- 
lucji lutowej 18438 roku w Paryżu. 
Po powrocie do kraju bohater na 
wieść o gotującej się rewolucji w 
stolicy Austrii opuszcza młodą żo- 
nę i wyjeżdża do Wiednia, gdzie 
ginie w obronie wolności, 


o e m O 0 a a 


Książka daje żywy 1 prawdziwy 
obraz Wiosny Ludów we Francji i 
Austrii, zaznajamidjąc czytelnika 
z angielskim ruchem Chartystów. ' 


Recz S icz © = BIE || 
„lawe prorządki” przywiozia „SWea” do Narszaw) 


Łódzki tea:r „Syrena“ po brzvje'dzie 
już na stała do Warszawy w swej sie- 
dzibie (ul. Litewska Nr. 3) występuje 
od soboty z nowym przedstawieniem 


wszystki: 


A We Wrocławiu wystapit 65-osobowy 
reprezentacyjny czechosłowacki akade" 
micki zespół baletu i pieśni „Predvoj'a 


kończąc we Wrocławiu swoje tournes 
po głównych miastach Polski. 
A W Staroźrebach w pow. płockim 


oddano ostatnio do użytku jedną z sze- 
ściu nowych szkół powszechnych w tym 
powiecie. Budowę gmachu o kubaturze 
„200 m. sześc. zrealizowano m. in. dzię= 
ki ofiarności miejscowego  społeczeńe 
stwa, które ofiarowało bezinteresownie 
pracę przy wykończeniu gmachu. Cat 
kowity koszt budowy szkoły wynosi 21 
milionów zł. l 


A Wyższa Szkoła Muzyczna — piąta gł 
kolei w Polsce otwarta została we Wros 
cławiu. | 

Przy szkołe organizowano pierwszy w 
Polsce ośrodek  ideologiczno - wychos 
wawczy dla przyszłych artystów muzy 
ków, plastyków i artystów dramatycza 
nych. I 

4, i0-lecie pracy muzycznej obchodzi 
w Gdańsku jeden z najwybitniejszych 
solistów Filharmonii Bałtyckiej, flecia 
sta Edmund Wojakowski, który nale 
żał przed wojną do zespołu pikiestry 
Filharmonii Warszawskiej oraz orkiea 
stry symfonicznej Polskiego Radia. 

A Na Pomorzu Szczecińskim czynnd 
Są 154 ośrodki maszynowe niosące pomad 
biednym chłopom. 

W planie na rok przyszły przewidzias 
ne jest uruchomienie jeszcze 91 ośroda 
ków oraz przeszkolenie personelu tech4 
nicznego. Stan parku maszynowego 04 
środków wynosi 264 traktory, 48 lokos 
mobil, 200 kultywatorów, 2.360 snapo4 
wiazałek, 6.859  młocarń motorowychy 
6.475 żniwiarek, 14.229 sieczkarń, 24% triaf 
7.431 kosiarek Oraz klHkadziesiąt tysięcy, 
różnych narzedzi rolniczych. W przys 
szym roku liczba traktorów  wzrośnid 


= 


do 5%, a ośrodków maszynowych da 
245, p 
A Za odbudowę cukrowni Gryflog 


25-ej Brygadzie „Słvżbv Polsce" robo 
tnicy i społeczeństwo całego  powiats 
ufundowało sztandar, wręczony Ur% 
czyście w dniu 5 bm. wraz z zodaruaj 
kami w postaci rowerów, zegarków 
książek dla junaków. 


a 


Prawa i obowiązki 
prenumeratorów 
Biblioteki w prenumeracie« 


1. Prenumerator „Biblioteki w Pret 
numeracie“ może sobie wybrać z p% 
danego przy deklaracji spisu książkią 
które chce otrzymać na własność w ilo* 
ści dowolnej, nie mniejszej jednak mł 
6 książek. 

2. Prenumerator oplaca należność 78 
zamówione książki, licząc po 200 zł %4 
książkę, w terminie i w ratach dowa- 
nych nie mniejszych jednak niż 1% 
zł — co dwa tygodnie i nie później m 
« dnia 10 każdego miesiąca, W 
rym ukazuje się zamówiona książka. _ 

3. Prenumerator otrzymuje książki 
przez pocztę między 20 a 30 każdego 
miesiąca. Koszty przesyłki i opakowa 
nia pokrywa Wydawnictwo. 


4. Prenumerator, który oplacił pre 
numerate „Reczypospolitej i Dzien” 
ka Gospodarczego” za pół roku (w rj 
tach miesięcznych, kwartalnych lub je 
horazowo) i uregulował należność y 
6 książek, otrzymuje w końcu roku Lb 
mię w postaci siódmej książki. giit 
merator, który przez cały rok opła > 
prenunerate , Rzeczypospolitej 1 
nika Gospod>rczego“ i onłacił 12 
żek, otrzymeje w końcu roku jako 

ć 4 SA 
mie 2 SR y ONTO 

yE ACA NALEZY NARA 
PZO + N SEO. 


zi 


ksią” 


„wienia 
p.t. „Nove prosz: !ki". przedsta dze 
będą się oabywać codziennie 0 dodat" 


19,15. V7 soboty i niedzielę 
kowe przedstawienie o godz. 
pa | | we 


16-teje 


Piąta sztafeta w drodze 
z pozdrowieniem nu Konyzes Zjednoczeniowy 


W piątek nastąpił start na piatym 
z kolei szlaku z Katowic. Pierwszy 
etap prowadził do Będzina (26 km). 
Uczestniczyło 336 osób (w tym 81 ko- 
biet), przy czym znaczna większość 
z ZMP i SP. Na trasie zgromadziło 
Się około 30.000 widzów. Sztafeta prze 
była etap w półtorej godziny. Pierw- 
szemu zawodnikowi w sztafecie towarzy 
szyło 19 przodowników pracy z kopalni 
„Zabrze-Wschód”, 

Sztafeta z Katowic niesie meldunki 
© wykonaniu czynu przedkongresowego 
w kopalniach „Pokój“, „Kościuszko“, i 
„Zabrze-Wschód”, Pierwszy ctap za- 
kończyło 3 najbardziej aktywnych ucz- 
niów gimnazjalnych,  czlonków ZMP: 
Na trasie przed kopalnią „Wieczorek* 
w Janowie witał sztafetę zespół ZMP 
na koniach, 

„W. godzinach rannych dn. 10 bm. 
odbył się na Rynku Krakowskim ma- 
nifestacyjny wiec młodzieży, która że- 
poala wyruszającą do Jędrzejowa szta 
etę. 


W uroczystości tej wzięło udział po- 
nad 50.000 młodzieży, Na kilka minut 
przed startem sztafety, do zebranej 
młodzieży przemówił przedstawiciel ko- 
mitetów wojewódzkich obu partii robot- 
niczych poseł Adam Polewka. 


Punktualnie o godz. 9.30 wybiegł z 
Krakowa pierwszy zawodnik Henryk 
Stasiak. Na trasie miedzy Krakowem 
a Jędrzejowem, manifestacyjne przyję- 
cie zgotowała sztafecie ludność Micha 
łowie, Słomnik, Wężerowa, Miechowa, 
Książa Wielkiego, Wodzisławia i Kle- 
mencic. 


W Jędrzejowie odbył się na Rynku 
wielki wiec, na którym przemawiali 
przedstawiciele partii robotniczych i 
ZMP. Następnie uczestnicy sztafety, 
przedstawiciele władz, partii politycz- 
nych i młodzieżowych, wzięli udział w 
uroczystej akademii, która odbyła się w 
sali miejscowego kina. Do zebranej mło 
dzieży Jędrzejowa przemówienia wygło 


sili delegaci PPR, PPS i ZMP. 


Gentrala RYBNA 


Geniralu Spółdzielcze - Państwowe = S. 


Zawiadamiamy, iż w najbliższych 
dniach 


zostanie otwarta pierwsza w Warszawie 


Probierniua RYB 


r WZOTOWY sklep 
urzy ul. NOWY ŚWIAT nr 7 


Świeże i tanie danie ryhne 


DUŻY WYBÓR RYB I KONSERW 
AO OOOO E 


OGŁOSZENIE 0 PRZETARG 


R : 


SPRZEDAZ HÜRTOWA T *. 
AŁY 


DANY” 


AOS 


Kr 3952-0 


: "2 NENN RR i 


CENTRALE HANDLOW 
GO 


I. Mazurskie Zaklady Przemysłu Drzewnego w Olsztynie 


ul. Artyleryjska (koszary) Nr 3 ogłaszają przetarg nieograniczo- 
ny na doprowadzenie automatycznej 


stanu czynnego, 
IL. 


należy składać w Biurze 


wej. 


Komisja przetargowa zastrzega sobie prawo dowolnego wy- 
boru oferenta bez względu na różnice cen — jak również unie- 
ważnienie przetargu bez podania powodu. 

Bliższych informacji udziela 
Wyrobów Drzewnych w Morągu ul. s 
otrzymać podkładki przetargowe i rysunki. i 

Państwowa Fabryka Wyrobów Drzewnych 
w Morągu : 


na cdlew elementu rusztu maszynowego <a 12500 kg 
oraz kolan podgrzewacza wody 25 szt, w Państwowej Fabryce 
Wyrobów Drzewnych w Morągu województwo olsztyńskie. 
Oferty w zalakowanych kopertach bez znaków firmowych 
Mazurskich Zakładów Przemysłu 
Drzewnego w Olsztynie ul. Artyleryjska (koszary) Nr 3 do dnia 
20 grudnia 1948, godz. li-ej w którym to dniu o godz. 12 od- 
będzie się komisyjne otwarcie ofert. Do oferty winien być do- 
łączony dowód wpłaty do kasy Mazurskich Zakładów Przemysłu 
Drzewnego w Olsztynie wadium w wysokości 2% sumy oferto 


instalacji tryskaczowej do 


Dyrekcja Państw. 


a Fabryki 
Sląska, tam też 


można 


Kr 3962-1 
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| Narodowego (Al. 


Poz 


masaż RZECZPOSPOWITA--T -DZIENNIK GOSPODARCZY -Nr. 341. Sir. M 


Wychowanie fizyczne i sport 


BOKSERZY ROZPOCZYNAJĄ 

WALKI O AWANS DO LIGI 

Rozgrywki piłkarskie o mistrzostwo 
Klasy Państwowej zakończyły letni se- 
zon sportowy. Obecnie ogólne zainte- 
resowanie kibiców sportowych skupia 
się na bokserach, którzy w niedzielę 
12 bm. rozpoczynają drużynowe walki 
o mistrzostwo Polski i o wejście do 
Ligi Pięściarskiej. 

W rozgrywkach tych uczestniczyć 
będą wszystkie okręgi z wyjątkiem bia 
łostockiego, olsztyńskiego i częstochow- 
skiego. Drużyny zostaly podzielone na 
6 grup. Mistrzowie poszczególnych grup 
tworzyć będą 1 Ligę. Kluby, które 
zajmą drugie miejsce w poszczególnych 
grupach, walczyć będą w II Lidze. 

Poza tym mistrzowie poszczególnych 
grup walczyć będą systemem pucharo- 
wym o tytuł drużynowego mistrzą Pol 
ski na rok 1949. 

Do poszczególnych 
następujące kluby: 

I grupa: Warta (Poznań), Gedania 
(Gdańsk), Odra (Szczecin). 


eetas 


grup wchodzą 


0490151110 % TT. £ 
BBzi$ w 
Odczy!' 


O godz. 17 w sali odqczytowej Muzeum 
Sikorskiego 3) odczyt 
praf. dr. W. Doroszewskiego pt. „Pier- 
wiastki swojskie i obce w języku*. 


Wystaww 
MUZEUM WOJSKA POLSKIEGO: Wy- | 
stawa poświęcona  5-letniej rocznicy 


„Bitwy bod Lenino". 

MUZEUM NARODOWE: Wystawa ce- 
ramiki Pabla Picasso. Wystawa Książki 
Radzieckiej 1 pokaz malarstwa rosyj- 
skiego. Wystawa współczesnego malar- 
stwa francuskiego i grafiki belgijskiej — 
zbiory stałe zamknięte z powodu orga- 
nizacji wystawy Dunikowskiego. Mu- 
zeum otwarte w godz. 10— 15, w sobo- 
ty i niedziele 10—19, w poniedziałki 
Muzeum zamkniete. 

KLUB MŁODYCH ARTYSTÓW I NAU- 
KOWCÓW (ul. Królewska 13) Wystawa 


po. „Malarstwo górników". 
Teutry 


19 


POLSKI (Karasia 2): 
Jowialski"'. 

TEATR ROZMAITOŚCI  (Marszalkow= 
Ska 8): o godz. 19 „Zemsta“ Fredry. 
PLACOWKA (Królewska 13): o godz. 
18 „Synowie*'- 

TEATR MAŁY (Marszałkowska 81): o 
godz. 19 „Szczęście Frania“. 

„NASZ TEATR“ (Marszałkowska Bl): 


godz. „Pan 


godz. 15.15 „Romantyczńość* Mickiewi- 
cza. 
TEATR POWSZECHNY (Zamojskiego 


20): o godz. 19 „Archipelag Lenoir". 
TEATR NOWY (Puławska 33): o godz 
18 „Dom otwarty" (przedstawienia 
zamknięte). 
TEATR KLASYCZNY (Mokotowska 13): 
o godz. 19 „Kobieta we mgle“. 


Szkoła 


Przemysłowa 


Zacurzańskich Zakładów 
Konstrukcji Stalowych 


w Zielonej Górze 


przyjmie 


nauczyciela — polonistę, oraz in- 

żyniera - mechanika, na stanowi- 

ska wykładowcy przedmiotów za 
wodowych. 


Oferty wraz z życiorysami i ©dpi-| 
sami świadectw należy składać w! 
Wydziale  Personalnyx: Zakładów 
Zaodrzańskich w Zielonej Górze. | 


OOO 


LIJ 


Krapkowickie Zakła 


w Dyrekcji Przedsiębiorstwa 
w podległej 


handlowego. 


w Kaletach. 


W związku z powyższym 


nistracyjno-Technicznym Domu 


Warunki składania ofert i 
otrzymać można w Wydziale 


ska 13 do dnia 21.X1I.1948 do godz. 12-ej, 
dzie się otwarcie ofert o godz 12,30. 


Domu W. P. codziennie od godz. 9-ej do 15-ej. 
E WO O o dw nn 


JI grupa: „Gwardia“ (Gdańsk), ZZK 
(Poznań). 

II grupa: „Zryw“ (Łódź), Huta Za- 
brze, „Pafawag* (Wrocław). 

IV grupa: Radomiak, Cracovia, Ba- 
tory (Chorzów). 

V grupa: - Gwardia (Warszawa), 
Włókniarz (Łódź), Gwardia (Rzeszów). 

VI grupa: Zjednoczeni (Bydgoszcz), 
Lublinianka, IKS (Wroclaw). 

Na „pierwszy ogień“ pójdą w nie- 
dziele następujące pary: W Poznaniu 
Warta—Gedania, we Wroclawiu Pafa- 
wag—Zryw (Łódź), w Katowicach Ba- 
tory—Radomiak, w Łodzi Włókniarz— 
Gwardia (Rzeszów) i w Bydgoszczy 
Zjednoczeni— Lublinianka. 

Najciekawiej zapowiadają się mecze 
Warta—Gedania, Batory—Radomiak i 
Zjednoczeni—Lublinianka. Dwa pierw- 
sze spotkania to walki kandydatów do 
I Ligi, a trzecie rozstrzygnie o dosta- 
niu się do II Ligi. 

Największe zainteresowanie skupi się 
niewątpliwie na meczu poznańskim, w 
którym wielokrotny mistrz Polski War- 
* 390-959 4 2 3. 12-02 0 TT "2 3. 10 


sAOGOBECUJ 


TEATR „SYRENA“ (Litewska 3): godz. 
16 i 19.15 „Nowe Prorządki'". 

COMOEDIA (Szwedzka 2): nieczynny. 
TEATR DZIECI WARSZAWY (YMCA): 


2 godz. 12 „Budowali most'* (przedsta- 
wienie dla szkód. 


WROÓBELEK WARSZAWSKI (Zygmun-: 
„Najpiękniejsze : 
niedziele i 


towska 8): -rewia p, t. 
Polki“, pocz. 17.15 i 19.15, 
święta pocz. 15. 


y 
Kina 
ATLANTIC (Chmielna 33):  „Czapa- 


jew*, godz. 18, 15, 17 i 21. Zw. Zaw. 19. 
PALLADIUM (Złota 7/9): „Słońce 


wschodzi“, pocz. 13, 15, 17, 21. Zw. Zaw. 
o 19-ej. 

POLONIA (Marszałkowska 56): „Klat- 
ka słowicza*, pocz. 13, 15, 19, 21. Zw. 
Zaw. 17. 

STYLOWY (Marszałkowska 112): „Ta- 
jemnice Nocy Wigilijnej', pocz. 13, 15, 


17, 21.15. Zw. Zaw. O I9-ej. 
AKTUALNOŚCI Nr. 1 Marszałkowska 
112) Nowy program nr. 54 pocz. godz. 
I1-ej. 

AKTUALNOŚCI Nr. 2 (Inżynierska 2) 


Program Nr. 53, pocz. seansu O godz.: 


13-ej. 

SYRENA (Praga, Inżynierska 2): 
„Iwan Groźny”, pocz. 15, 17 ł 21. Zw. 
zaw. 19. 

TĘCZA (Suzina 4): „Rodzina Fro. 
ment", pocz Daroz 


Zw. Zaw. O 19. 


W dniu 12 bm. (niedziela) usłyszy- 
my m. in. następujące audycje: 
Wiadańośck 8.00 16.00 20.00 i 23.00 


Wszechnica: 11.00 „Teorie powsta- 
nia Życia na ziemi“ Michajłowa. 
9.00 Aud. dla chorych, ks. Rękas. 


9.30 Nabożeństwo. 10.30 Zespoły świe- 
tlicowe. 12.04 Koncert muzyki pol- 
skiej. 13.15 Koncert z udziałem Bro- 
niewskiego. 14.00 „Czy jutro będzie 
pogoda“. 14.10 Dla dzieci: O piosen- 


ce robotniczej. 14.30 „Na swojską nu-j 


tę". 15.00 „Powrót Józefa“ — słuch. 
15.40 Moja Ojczyzna“ Smetany. 16.10 
Muzyka poważna. 16.45 „Nowe książ- 
ki'. 17.00 Koncert rozrywkowy. 18.00 
Konkurs Mickiewiczowski. 18.15 Re- 
cital fortep. 18.35 Melodie Swiata. 
19.00 Teatr Eterek. 19.25 Muzyka 
lekka. 21.00 „Wodzowie Rewolucji‘. 
21.30 „Na muzycznej fali“. 22.00 Wia- 
domości sportowe. 22.10 Muzyka ta- 
neczna. 22.45 i 23.10 Muzyka lekka i 
taneczna. 24.00 Koniec audycji. 
WARSZAWA II 

Wiadomości: 9.05 Muzyka. 
10.00 „Do źródeł pod gruzami“ — re- 
portaż, 10.15 Koncert fortep. Beetho- 
vena. 11.05 Orkiestra dęta. 11.30 
Polska muzyka taneczna. 11.45 „Obli- 
cze dnia“. 12.04 Muzyka ludowa. 13.15 
Muzyka poważna. 13.40 Duety i ter- 
cety kompozytorów rosyjskich. 20.45 
Muzyka popularna. 2130 Felieton 
22.15 Reportaż sportowy. 22.30 Mu- 
zyka poważna. 

Polskie Radio zastrzega możliwość 
zmian w programie. 


dy Papiernicze 


Przedsięb. Państwowe Wyodrębnione 
w Kaletach k/Lublińca 


zatrudnią 


inżynierów i 
Fabryce Tektury kierewnika 


techników oraz 
administracyjno- 


Zgłcszenia należy kierować do Dyrekcji Przedsiębiorstwa 


Kr. 3966-1 


-~-o 


Ogloszenie przetargu publicznego 


Dom Wojska Polskiego ogłasza nieograniczony przetarg 
wykonanie 1000 kompletów figurek do patentowanej gry świe- 
tiicowej pod nazwą „M.OM.“ Figurki winny być wykonane 
w 4-ech kolorach z lekkiej masy plastycznej, niełamliwej i od- 
pornej na działanie wody i wilgoci. 


na 


zaprasza sie zainteresowane 


przedsiębiorstwa i osoby do składania ofert w Wydziale Admi- 


Wojska Polskiego, ul. Królew- 
w tymże dniu odbę- 


pa Ma 


wszelkie informacje techniczne 
Admiaijstracyjno-Technicznym 
Kr 3964-1 


| ke 


ta w odmłodzonym składzie zechce pra 
wdopodobnie nawiązać do swych wiel 
kich tradycji i zdobyć pierwsze punkty. 
Zadanie to jest dla zielonych b. trud 
ne, bo Gedania zmontowała silną dru- 
żynę i chce się dostać do finałowych 
walk o mistrzostwo Polski. 

Batory na własnym ringu. ma. prze- 
wagę nad Radomiakiem, ale obie dru- 
żyny mają słabe punkty w swych skła 
dach tak, że wynik jest pod dużym zna 
kiem zapytania. 

Zjednoczeni (Bydgoszcz) bardzo po- 
rządnie przygotowali się do rozgry- 
wek, ale zdaje się, że nie są w naj- 
lepszej formie, jeśli przegrali z „Gór- 
nikiem” w Wałbrzychu. To też iLubli- 
nianka mimo slabego poziomu technicz- 
nego swych ambitnych zawodni- 
ków, ma duże szanse na zwycięstwo. 

We Wroclawiu Zryw (Łódź) powi- 
nien pokonać Pafawag, a w Łodzi 
Włókniarz rzeszowską Gwardię. 


PRZED MECZEM BOKSERÓW 
JUNIORÓW POLSKA—CSŚR 


W dniu 16 grudnia br. odbędzie się 
w Pradze rewanżowe spotkanie bokser- 
skie juniorów Polski i Czechosłowacji. 
W/ sierpniu br. reprezentacja juniorów 
Polski wygrała wysoko we Wrocławiu 
13:3, to też należy się spodziewać, że 
Czesi starannie przygotują Się do re- 
wanżu i wystawią silną drużynę. 

Oto prawdopodobny skład reprezen- 
tacii CSR w kolejności wag: Husak, 
Huderik, Glez, Lorenc, Kopecky, Hakel, 
Markovic, Netuka HI. 

Z drużyny tej walczylo we Wrocla- 
wiu jedynie trzech zawodników — Hu 
sak w wadze muszej, który przegrał 
z Kargierem, Markovic w 


wówczas « 
półciężkiej, który zwyciężył Smyka i Ne 
tuka IN, który zremisował ze Stecem. 

Reprezentacja Pelski, której termin 


zbiórki został wyznaczony na dzień 13 
bm. we Wroclawiu, wystąpić ma w 
zestawieniu (w kolejności wag): Liedt- 
(Poznań), Brzóska (Łódź), Kruża 
(Pomorze), Ratajczak (Pozmań), Kazi- 
mierczak (Poznań), Smyk (Wrocław), 
Jub Stysiat (Kraków), Franek (Po- 
znań) lub Gnat (Pomorze) i Stec (Ras 


dom). 


W KILKU WIERSZACH 


Mistrzestwa Polski w gimnasty- 
ce. Z polecenia. Polskiego” Związku 
Gimnastycznego. Krakowski Okre- 
gowy Związek Gimnestyczny orga 
nizuje w nadchodzącą sobotę i nie 
dzielę mistrzostwa Polski w gimna 
styce. Mis(rzostwa przeprowadzone 
będą w sali Wojewódzkiego Ośrod 
ka Kultury Fizycznej. 


OGŁOSZENIA "DROBNE. 


——— —mastozmo 


HANDLOWE 


Frezy, Rozwiertarki szybko-sprawne 
oraz inne narzędzia w dużym wybo 
rze posiada Zjednoczenie Mechani- 


ków „Ogniwo“ Warszawa, Marszał 

kowska 17, 39851-0 
PRACA ZAOFIAROWANA 

Zatrudnimy natychmiast: 1, Inży- 


niera ew. Budowniczego - kierow- 
nika nadzoru budowlanego. 2, Tech- 
nika - kalkulatora, 3, Kreślarza- 
technika budowlanego. 4. Mecha- 
nika - elektryka. 5. Referenta utrzy- 
mania składów i stacji benzyno- 


+ wych (technik). Zgłoszenia: Wydział 


Personalny Centrali Produktów 
Naftowych — Oisztyn, ul Wyspiań- 
skiego 1. Kr. 3963-0 


MER 2 O RD. ZE ÓREA 
Zjedncezenie Przemysłu Kotlarskie 
go Polskie Zakłady Babcock-Ziele- 
niewski S. A, Sosnowiec ulica 
Feliksa Perla Nr. 4, zatrudnią kilku 
inżynierów i techników - mechani- 
ków. Podania wraz z życiorysami 
kierować do Wydz. Personalnego. 

Kr. 3967-0 


przysiężony ekspert w dziedzinie 
księgowości, doświadczony organi. 
zator, poszukuje odpowiedniej po- 
sady w zakresie księgowości wzgl. 
inspekcji. Łaskawe zgłoszenia do 
„Czytelnika“ Katowice pod „11877' 

Kr 3958-0 
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REDAKCJA: Warszawa, ul. Marszał- 
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ŻE WALKA z hałasem ulicznym, jak 
dotychczas nie dała żadnych wyników. 
Nadal przez cale nieledwie noce „wy- 
ją“ głośniki aparatów radiowych, nadal 
zapóźnieni i zbyt weseli przechodnie 
wyśpiewują nocami skoczne, chociaż ma 
ło melodyjne piosenki. A w dzień nie! 
jest lepiej. Tylko na trasie: Plac Trzech | 
Krzyży — Belweder obowiązuje zakaz 
używania klaksonów samochodowych. 
Zakaz zresztą bardzo rzadko przestrze 
gany. Rozporządzenie prezydenta mia- 
sta o ciszy nocnej obowiązuje na... pa- 
pierze. 

ŻE warto aby ZOM rozpoczął swą 
zimową działalność. Mróz, zwłaszcza w 
godzinach rannych powoduje, iż jezd- 
nie asfaltowe pokrywają się szronsm. 
Stwarza to niebezpieczny poślizg aut 
przy hamowaniu. Dla uniknięcia tej nie 
bezpiecznej „ślizgawki* trzeba w ran- 
nych godzinach dnia posypywać jezd- 
nie piaskiem, popiołem lub solą. Słysze- 
liśmy, że odpowiednie Samochody do 
posypywania jezdni ZOM już posiada. 
Niechże więc pokaże nam jak one dzia 
laja. 

ŻE ZBYT mała ilość kas biletowych 
na dworcu autobusowym (Chmielna — 
Marszałkowska) wywoluje liczne i stałe 
skargi ze strony pasażerów. Jódno tyl- 
ko okienko kasowe wolne jest od tłu- 
mów „szturmujących* po bilety. Jest to 
okienko sprzedające bilety... peronowe. 
A może by obciążyć je i funkcja sprze 
daży biletów przejazdowych na któ 
rąś z bardziej uczęszczanych tras? 


ów to made 


Więcej przestrzeni dla dzieci stolicy 


zieci nie powinna 

wać ulica. Muszą mieć one 
specjalnie wydzielony teren o po- 
wierzchni od 2 do'2,5 ha ziemi i 
tam, mając wszelkie, potrzebne do 
zabaw urządzenia. spędzać wolny 
od nauki czas. Zabawa na takim 
terenie, zwanym ogrodem jordanow 
skim winna odbywać się pod kie- 
rownictwem wykwalifikowanych 
instruktorek, jakich do dnia dzi- 
siejszego nie mamy w dostatecznej 
ilości. 

W wyniku dotychczasowej akcji, 
stworzono już 9 ogródków na tere- 
nie stolicy. Do stycznia br. kwestią 
tą zajmował się Wydział Opieki 
nad Matką i Dzieckiem. Zorgani- 
zowane placówki w tym czasie peł 
niły role tzw. prewentoriów. prze- 
znaczonych dla dzieci zagrożonych 
gruźlicą. Od 1 stycznia br. zadanie 
to przejął na siebie Miejski Wy- 


wychowy- i dział Wczasów, 


i 
1 
| ków i 
l 
1 


I 
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który podjął się 
reorganizacji istniejących ogród- 
ich rozbudowy. Chodziło 
przede wszystkim o przystosowanie 
ogrcdów do właściwej roli, jakiej 
miały służyć, czyli do uczynienia z 
tych ogródków miejsca kulturalnej 
rozrywki, zabaw i wychowania. Je 
den z „ogródków“, który mieścił 
się w szopie i nie posiadał wcale 
wolnej przestrzeni zlikwidowano. 
Wzamian Korpus Bezpieczeństwa 
Publicznego wybudował dla dzie- 
ci Warszawy pierwszy, wzorowo U- 
rządzony ogród przy ul. Różanej, 
który nazwano imieniem straconej 
przez hitierowców  bojowniczki o 
niepodległość Małgorzaty For- 
nalskiej. 

Z poświęceniem i zapałem zabrał 
się Wydział Wczasów do reorgani 
zacji istniejących ogródków. Dys- 
ponując nielicznym i słabo kwali- 


Późno i nieprzekonywująco 


odpowiada Ukezpieczalniu Społeczna 


W związku z naszym artykułem 
zamieszczonym w Nr 262 z dnia 22 
września br. („Blaski i cienie Ubez 
pieczalni*) Ubezpieczalnia Społecz 
na w Warszawie nadesłała pismo z 
datą 3 grudnia, wyjaśniające uster 
ki dostrzeżone w samym funkcjono 


e Te R "R "R "R "R "R "p "Ry R Pa "R TO. R R "Tr te TO TT A M M 01322 


Nowe tory na W-Z 


Na Placu Kercelego trwają intensy wne prace przy układaniu nowych 
torów tramwajowych. Na miejscu starego targowiska ułożono już ne- 


we rozjazdy tramwajowe i 


tory. Zakładanie torów pozostaje w śfi- 


siym zwiazku z pracami przy budowie trasy W — Z, która obsiugiwa- 


na będzie przez tramwaje a nie — 


linie autobusowe, 


jak pierwotnie ustalono — przez 


(API) 


a 1410101053. 3 0 30. 003-13-31... 0 03-030 1030 02030 10 


Nareszcie ruszy z miejsca 


aukcja aniyuikokolowa w Warszawie 


Celowość zorganizowania na terenie 
Warszawy akcji antyalkoholowej nigdy 
i przez nikogo nie była poddawana w 
wątpliwość. Jak dotychczas jednak — 
poza apelami i stwierdzaniem istniejące- 
go stanu rzeczy— nic nie zrobiono w 
tym kierunku. Stwierdzić trzeba, iż pod 
wyżka cen wyrobów Monopolu Spirytu 
sowego nie rozwiąże w całości zagadnie 
nia alkcholizmu i że liczenie na tego 
rodzaju samolikwidącję alkoholizmu jest 
błędem. Dlatego też z uznaniem powi- 
tać należy pierwszą konferencję zwoła 
ną w dniu 9 bm. przez Zarząd Miej- 
ski i poświęconą sprawie realizacji wal 
ki z alkoholizmem. W konferencji tej, 
która obradowała pod przewodnictwem 
wiceprezydenta Strzeleckiego, wzięli u- 
dział przedstawiciele miejskich wydzia- 
łów: Wczasów, Zdrowia i Opieki Spo- 
łecznej oraz delegaci organizacji społecz 
nych. Zebranie miało charakter infor- 
macyjno-przygotowawczy. Konsekwencją 
tego zebrania będzie opracowanie i reali 
zacja programu walki z alkoholizmem 
na terenie stolicy. J 

W skromnej, dotychczasowej akcii le 
czenia alkoholików istniały przy Ośrod 
kach Zdrowia dwie poradnie specjalne: 
przy I Ośrodku (Belgijska 4) i na ul. 
Grochowskiej 337. Obecnie uruchomiono 
trzecia tego typu poradnie przy ul. 
Wiejskiej nr. 19. Zadaniem lekarzy 
tych poradni jest leczenie ustroju nerwo 
wego nała {ego alkoholika. Po okre 


sie trzymiesięcznej, systematycznej ku 
racji można doprowadzić chorego do 
stanu, w którym zupełnie nie odczuwa 
t.zw. głodu alkoholowego. Po okresie 
leczenia alkoholik odczuwa wstręt do 
wszelkich napojów alkoholowych, nie 
może nawet pić ani wina, ani piwa. 

Jak bardzo rozpowszechniony jest w 
Warszawie nalogowy alkoholizm stwier 
dza fakt istnienia 158 rodzin nalogo- 
wych alkoholików, korzystających z 'po 
mocy miejskiego Wydziału Opieki. 60 
proc. dzieci podopiecznych wysyłanych 
przez władze samorządowe do szkól 
przysposobienia zawodowego — to dzie 
ci alkoholików. 


waniu tej instytucji. Dwa miesiące 
minęło zanim te wyjaśnienia otrzy 
maliśmy i stwierdzić trzeba, iż nie 
tłumaczą one wszystkiego. Ubez- 
pieczalnia w Warszawie przyznaje 
iż liczba lekarzy zatrudnionych w 
US jest niewystarczająca, ale przy 
czyną tego jest zmniejszenie się 
prawie o 50 proc. ogólnej liczby 
lekarzy w Polsce w porównaniu ze 
stanem przedwojennym. Jednocześ- 
nie U. S. stwierdza, iż liczba ubez- 
pieczonych (w liczbach bezwzględ- 
nych) jest znacznie mniejsza niż w 
reku 1939. Fakt ten jednak tym 
bardziej w niczym nie wyjaśnia 
trudności jakie są związane z uzys 
kaniem pomecy przez ubezpieczone 
go w tej instytucji. 

U. S. komunikuje również, że na 
terenie Warszawy i pięciu przyleg- 
łych powiatów istnieje 240 punktów 
przyjęć lekarzy domowych. Nie po 
dano jednak liczby takich punktów 
istniejących na terenie samej War- 
szawy, co nąs specjalnie intereso- 
wało. U.S. stwierdza również, iż na 
terenie zamiejskim i na krańcach 
Warszawy iekarze otrzymują spe- 
cjaine dodatki na środki lokomo- 
cji. Znewu jednak nie dowiedzieliś 
my się jak wysokie są te dodatki. 
Czy wystarczają na przejazdy tram 
wajowe, czy też pozwalają na prze 
jazd taksówką w każdym nagłym 
wypadku zachorowania? Na koniec 
Ub. Społeczna stwierdza, że w do- 
mach ZUS otrzymali mieszkania 
również lekarze. Nie pedano nam 
jednak jaki procent lokali i ile 
przyznano lekarzom a jaki procent 
innym pracownikom ZUS i Ubez- 
pieczalni. Fakiem jest, iż lekarze 
domowi pracują w warunkach nie 
normalnych, że pacjenci tych leka 
rzy czekają niekiedy na klatkach 
schodowych (z braku miejsca) a ga 
binet lekarski najczęściej jest rów 
nież sypialnią lekarza. 

Jak bardzo funkcjonowanie Ubez 
pieczalni Społecznej wymaga uspra 
wnienia świadczą o tym powołane 
z inicjatywy stołecznej Rady Związ 
ków Zawodowych zebrania pracow 
ników - ubezpieczonych ma któ- 
rych poruszane są wszystkie bolą- 
czki na jakie dziś ubezpieczeni pow 
szechnie narzekają. Miejmy nadzie 
ję, że bolączki te zostaną rychło u- 
sunięte ku korzyści ubezpieczonych 
i ku korzyści samej Ubezpieczalni 
Społecznej. 


Koścół 0.0. Frane szkanów dźwga się z gruzów 


Zabytkowy kościół OO Franciszka- 
nów na Starym Mieście, niemal całko- 
wicie zniszczony przez Niemców, 
chwili obecnej został prawie już w ca- 
łości odbudowany. Pierwsze prace do- 
konzne przy pomocy BOS-u polegały 
na polożeniu sklepień nad jedną z ka- 
plic. W roku 1946 BOS dostarczył fun 
duszów na budowe dachu nad prezbi- 
terium i zreparował absydę. W roku 
1947 przystąpiono do odbudowy wnętrz. 
Obecnie zakończono układanie posadz 
ki w nawie głównej, zreparowano po- 
sadzkę w nawach bocznych, abmu*owa 


no cokoły kolumn i położono tynki w 


ZZOZ O OTO ZONE, 


Laureat nagrody muzycznej stolicy — Witold Lutosławski 


W dniu 9 bn: jurv nagrody mu- 
zycznej m st Wars==wy z pośród , 
3 kandydatów, "ktora 5. Kazury, G | 
Bacewiczówny i W. Lutosławskiego 
przyznało n:sreds muvezną m. 3'.| 
Warszawy w wysokcści 120 tys. zł. | 
w drugim głosowaniu jednogłośnie! 


Witoldowi Lutosławskiemu autoro- 


do ; 


wi wybitnych utworów symfonicz 


nych. ilustracji muzycznych do 
sztuk teatralnych, utworów dla dzie 
ci i Go filmów m, in. Suity War- 
szawskiej). 


całym kościele. Wraz z odbudowa koś 
ciola postępowała odbudowa sąsiednie- 
go klasztoru. Obecnie cale wnętrze kla- 
sztoru jest już odremontowane. Pozo- 
stało jeszcze do wykonania otynkowa- 


nie zewnętrznych murów budynku. 


fikowanym personelem, zdołano 
rozwinąć działałność, zaopatrzyć o- 
gródki w odpowiednie sprzęty i u- 
rządzenia, dokonać przebudowy i 
remontów, pobudować świetlice, u- 
rządzić bibliotski i pracownie ro- 
bótek dziecięcych. Kosztem 2.625 
tys. zł. Miejski Wydział Ogrodni- 
ctwa zadrzewił i zazielenił ogród- 
ki. Do dnia 1 grudnia ogółem wy- 
datkowane na utrzymanie tych o- 
gródków około 22 mil. zł. Nie za- 
niechano w tym czasie akcji doży- 
wiania dzieci i do dnia dzisiejsze- 
go korzysta z posiłków wydawa- 
nych przez tę instytucję ponad 1000 
dzieci, w 90 proc. pochodzących ze 
sfer robotniczych. Poza tym Wy- 
dział Wczasów zorganizował wy- 
jazd 100 dzieci na Wystawę Z. O, 
umożliwił 500 dzieciom bezp- ae 
oglądanie filmu „Uczennica la", 
oraz takiej samej ilości dzieci dał 
możność obejrzenia sztuki „Budo- 
wali Most'. Poza tym conajmniej 
500 dzieci z Warszawy korzysta co 
miesiąc z wczasów w utrzymyvw/ 
nych przez Wydział domach wypo 
czynkowych w Obornikach. Szklar 
skiej Porębie i innych miejscowo 
ściach klimatycznych. 

Trzeba przyznać, że dokonano 
wiele, ale nie dokonano wszystkie- 
go i to nie z powedu opieszałości, 
leez z powodu trudności z jakimi 
musi borykać się ta instytucja. 
Brak destatecznych kredytów i ciąg 
ie zabieganie o finansowe popar- 
cie pochlamia zbyt wiele czasu i 
wysiłków. Krótki wypad w teren 
przekonał nas, jak wiele jeszcze 
pracy czeka organizatorów ogrodów 
jordenowskich. Ogrody istniejące 
na Czerniakowie i przy ul. Słowac 
kiego dalekie są jeszcze od idealu, 
a korzysta z nich ponad 300 najbied 
niejszych dzieci tych okolice raiasta. 
Znacznie lepiej jest na Woli, przy 
ul. Ludwiki, ale i tu przydałyby 
się jeszcze pewne inwestycje. 

W przyszłości Warszawa ma po- 
siadać około 40 ogródków jorda- 
nowskich. By zrealizować zamierze 
nia, trzeba będzie jeszcze wielu wy 
siłków, poważnych kredytów, oraz 
zrozumienia i poparcia ze strony 


MEGAN 


PRONEN 
Do PT Klienteli! 
(Wyciąć — zachować!) O, 


Oddawna oczekiwana książka telefo- 
niczna na rok 1948 ukazała się ioresz- 
cie, budząc powszechny entuzjazm $ Zat 
dowolenie t. zw. szerokich mas. 

Na pierwszej stronie książki jest na 
pisane: "Prawo przedruku wzbronione. 
Nie to nie. Nie będziemy książki prze- 
drukowywali. Redakcja Dziennika Za 
żaleń rezygnuje z tej interesującej 140Z* 
liwości. I * 

Na sir. 6 jest napisane: Uwadze (7) 
abonentów. Dyrekcja Okręgi! Poczt * 
Telegrafów w Warszawie nie bierze 
odpowiedzialności *za mylne podanie 
w spisie telefonów numeru telefonu, ZA 
niewłaściwe zamieszczenie tekstu, oraz 
za całkowite pominięcie abonenta. 

Doskonale rozumiemy Dyrekcję Okre 
du. 'Odpowiedzialiość to rzecz przykra. 
Uciażliwa. Niemniej bierzemy na siebie 
odpowiedzialność za poniżej zamiesz” 
czoną tabelke, której celem jest uchro- 
nienie Szanownej Publiki przed |pomyl- 
kami. W tabelce tej brzedrukowujetny 
fraqiienciki ksiazki telefonicznej, za c0 
jesteśmy skłonni wypłacić jej autorom 
"honorarium wierszowe wg. stawek obo- 


wiązujących w prasie stołecznej. 
nr. nr. tel. 
podane 
Ab , nr nr. tel w nowej 
Pay: istotne książce 
tel. czyli 
t.zw. lipne 
; Redakcja 
Rzeczyposnolitej 
sekr. redakcji . „ 87-682 424-75 
| sekr. redakcji 
| gospodarczej . 88717 424-76 
| Redakcja Wieczoru 87-681 424-73 
Życie Warszawy 
redakcja . . . . 87-683 424-79 
" s Pe. Y M „02-20 424-80 
dział miejski . „ -386-841 424-78 
red. naczelnu „ . 87-684 424-77 
Co numer — to błąd. Trudno. Ludi 
dobrej woli wzywamy niniejszym, d0 


PORA A E e i 
poprawienia błędów w swoich książkach 


telefonicznych. 
Dyrekcji Okręgu Poczt i Telegrafów 


społeczeństwa, które jak dotąd. nie | nie wzywamy walomiast do niczeqd: 
wiele ze siebie dało. (KeR) | Dla oryginalności. MEGAN 
—um . „ZB 


450 milionów zł. oszuzęińności 


da nam rocznie W—Z 


Budowana w imponującym tem- 
pie trasa W—Z będzie nie tylko jed 
ną z największych w Europie po- 
wojennej inwestycji inżynierskich, 
lecz posiadać będzie doniosłe zna- 
czenie gospodarcze. Znaczenie to 
wyrazi się nie tylko w ożywieniu 
ruchu budowlanego wzdłuż całej 
trasy, a więc w znacznej części 
miasta, lecz również w powstaniu 
doniosłych gospodarczo oszczędno- 
ści wskutek skrócenia czasu prze- 
jazdu pojazdów mechanicznych 
oraz pasażerów w komunikacji mie 
dzy poszczególnymi dzielnicami 
Warszawy. 

Jak wielkie to bedą korzyści, 
świadczą o tym nastepujące liczby: 
dła samochodów zysk na czasie prze 
jazdu na odcinku Wolska — most 


Śląsko-Dabrowski — da 14 minut 
dia tramwajów i autobusów zysk n4 
czasie przejazdu na trasach z Żoli* 
borza, Śródmieścia i Woli do m0- 
stu Śląsko-Dąbrowskiego — 9 mi” 
nut. Obliczając przewidywaną prz 
ciętną ruchu samochodów, auto" 
busów i tramwajów na trasie, 9% 
trzymujemy około 40.000 godzi? 
dziennie oszczędności czasu. 
przeliczeniu na wartość  zaęszczć” 
dzonego czasu pracy. przyniesie 
kwote ponad 300 milionów złotyć” 
rocznie, Wartość  zaoszczędzoneś 
paliwa pojazdów mechaniczny 
przewyższy kwotę 120 milionów *" 
W sumie więc wartość zaeszezęd?’ 
nego czasu i paliwa przyniesie T0- 
cznie 420 — 450 milionów zł. rocz” 
nie. 


„Czarna procesja” 


w Muzeum m. Warszawy 


Muzeum m. Warszawy zakupilo o- 
braz Kostrzewskiego przedstawiający 
scenę rodzajową z dawnego targu na 
rynku Starego Miasta. Jest to już dru 
gi obraz tego autora zakupiony przez 
Muzeum. Pierwszy przedstawia dzienni 
karza usypiającego nad wydawanym w 
owym czasie pismem „Wiek“. 

Ogółem Muzeum posiada już 70 o- 
brazów i sztychów związanych z ży- 


"W darze na gwiazdkę 


Gazownicy — żołnierzowi 


Oddziały Tow. Przyjaciół Żołnierza 
terenie stolicy, w celu uczczenia 
Zjednoczenia Partii Robotniczych posta 


na 


nowiły przekazać oddziałom wojskowym 
w Warszawie biblioteczki, aparaty ra- 
diowe i urządzenia świetlicowe. 

Dnia 10 bm. Koło TPŻ w Gazowni 
Miejskiej na uroczystej akademii wrę- 
czyło jednemu z wojskowych oddziałów 
przeszlo 100-tomową bibliotekę, ufundo- 


waną przez pracowników Gazowni. 


| Po przemówieniach odbyła się część 
koncertowa. 


-Á z 7 PNA OP 


Na odbudowę Warszawy — 


ciem i historią Warszawy. W zaprojek 
| towanym cyklu historycznym, mający” 
odmałowywać najważniejsze wydarzeń 
Warszawy, att. malarz Krzysztot * Z 
nisz maluje obecnie t.zw. „czarną P 
cesję . 

Wa 
rok% 


„Czarna procesja“ odbyła się W 
szawie w dniu 2 grudnia 1789 zy 
Delegaci miast polskich, ubrani na Far 
no, na czele z prezydentem Starej, po 
szawy — Janem Dekertem, udali sie $ 


U 
chodem z ratusza (na rynku sta" 


: 2 nią króle 
skim) do Zamku celem złożenia ja 
a L 
wi i marszałkom sejmu wię ah po 
i 


sprawie polepszenia gospodarczy“ 2 
litycznych warunków życia mask 


koncert artystów radzieckich 


. lz} 
Bawiąca w Polsce grupa artystów ra-| Osoby, które nabyły już bilety, gc" 


dzieckich która odbywa tournée 


po|szone są o wymienienie ic 


w 5 

rze 

Polsce, przeznaczyła całkowity dochód |nabycia na bilety nowe. Dalsza. jj. jzle 
NK” 


z koncertu w dniu 12 bm. w Warsze- 
wie na odbudowę stolicy Polski. 


Z przyczyn technicznych konce:: ten 
odbędzie sie w sali przy Al. Wys 2- 
lenia 1-5, o godz. f6-ej, 


gierwotnie podano w sali Romy 


daż biletów odbywa się W 12) jw 
Stołecznym TPPR (AI. Steina ‘Aika 
ksiacarai „Wspólpraca“ (MATE pasi? 
iska 90) a w dniu koncertu w 


a nie jak | sali koncertowej 


